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To przestroga dla tych, którzy 
informacje o sobie zamieszczają 
w mediach społecznościowych. 
Anna straciła duże pieniądze. 
- Był doskonale przygotowany, 
nie wybrał mnie przypadkiem - 
mówi. - Najpierw obserwował każdy 
mój ruch w sieci. Teraz cały czas 
żyję w stresie, bo on wie, gdzie 
mieszkam i gdzie pracuję. Boję się 
o dziecko i siebie...

DYPLOMATA OSZUST 
wyłudził 8,5 TYS. DOLARÓW

Fałszywy dyplomata cały czas był w kontakcie z oławianką. 
Prosił o załatwienie wizyty w Polsce. Wysyłał zdjęcia i pisał, 
że np. już siedzi w samolocie. Problem w tym, że na zdjęciu 
była zupełnie inna osoba, bo ukradł je z internetu

Mówił, że wysłał pieniądze na opłacenie 
pobytu w Polsce, ale... „przechwycili” je 
celnicy, którzy „przysłali” takie zdjęcie i 
kazali opłacić podatek od tej kwoty

- Odbiłem się od postaci Kazimierza Domańskiego - mówi 
Łukasz Orbitowski, autor książki „Kult”. - Aby te wątki, moi 
bohaterowie wypadli dobrze, musiałem zakorzenić ich 
w określonym miejscu, wrzucić w czas. Padło na schyłek 
komuny i pierwszą połowę lat dziewięćdziesiątych

Na ławie oskarżonych usiedli Ireneusz 
M. i Norbert Basiura. Prokuratura nie 
ma wątliwości, że to oni są sprawcami 
brutalnej zbrodni miłoszyckiej
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MIŁOSZYCE: Proces

z Oławy?

ORBITOWSKI: - Obawiam się trochę 
odbioru mojej książki w Oławie
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JEDNO PYTANIE
do

tegorocznych 
maturzystów 
z LO nr 1 w Oławie

 » Czy strajk nauczycieli wpłynął 
na wasze przygotowania do 
matury?

- W kwestii języka pol-
skiego to nieszczególnie. 
Pisać rozprawkę każdy 
jest nauczony od gimna-
zjum. Lektury mieliśmy 
już przerobione, a mate-
riał mieliśmy powtórzyć 
sami - mówi Mikołaj

- Jesteśmy z klasy 
ścisłowców, więc nasze 
przygotowania powinny 
być zapięte na ostatni 
guzik, a zostały prze-
niesione do warunków 
domowych. Co by nie 
mówić, restrykcja szkol-
na i dyscyplina na pewno 
pomogłyby w lepszym 
przygotowaniu się - 
mówi Karol 

- Mogliśmy nie czuć tej 
presji, tej wagi, którą 
niesie matura, że decydu-
je się nasza przyszłość. 
Przygotowaliśmy się, ale 
ciężko o zmobilizowanie 
się w domu - mówi Kuba
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Park 
z wysypiska? 
Przeczytaj 
i pojedź z nami 
do Brukseli

s.20

s.4
Ukradł tożsamość, zdjęcia, a później 
wyłudził ogromne pieniądze

- Było, minęło. Teraz 
bardziej się skupiamy nad 
tym, co przed nami. Ale 
na pewno było więcej 
stresu - mówi Magdalena 
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OŁAWA 
Debata 

W Urzędzie Miasta spotka-
no się, by porozmawiać 
na temat parkowania. Jak 
wykształcić dobre nawyki 
wśród mieszkańców po-
wiatu?

Debatę zorganizowała Po-
wiatowa Komenda Policji 
w Oławie. W Sali Rycerskiej 
spotkali się przedstawiciele 
samorządów, zarządcy nie-
ruchomości, funkcjonariusze 
straży miejskiej i gminnej, pra-
cownicy Generalnej Dyrekcji 
Dróg i Autostrad i mieszkańcy 
powiatu. Debatę rozpoczął 
komendant Paweł Urbańczyk 
mówiąc o krajowej mapie za-
grożeń bezpieczeństwa, która 
jest skutecznym narzędziem, 
by rozpoznawać i eliminować 
ewentualne problemy z  par-
kowaniem w  Oławie. Wciąż 
jednak są „punkty zapalne”, 
powodujące wiele emocji. Od-
noszono się tutaj na przykład 
do okolic świątyń, gdzie co 
niedzielę pojawia się problem 
wiernych, parkujących gdzie 
popadnie. Parkowanie na 
skrzyżowaniu, przy zakazach 
zatrzymywania się, bloko-
wanie dróg pożarowych - to 
najczęstsze błędy popełnione 
przez kierowców. - Często 
jadąc czy idąc ulicami Oławy 
uderza mnie to, że uczestnicy 
ruchu drogowego przyzwy-
czajają się do tego, co już 
było - mówił komendant. Te 
przyzwyczajenia według nad-
komisarza bywają zgubne, bo 
powodują, że kierowcy przez 
swoją nieuwagę narażają się 
na punkty karne czy mandat. 
Jak mówił komendant, celem 
policji nie jest wystawianie 
coraz większej liczby upo-
mnień czy pouczeń, bo to jest 
droga donikąd. - Czy wysta-
wianie mandatów na przykład 
w święta przy świątyniach to 
jest to, czego oczekuje od nas 
społeczeństwo? - pytał ko-
mendant. Jednym z pomysłów 
rozwiązania tego problemu 
jest wystosowanie prośby 
do księży, aby przed mszą 

informowali o  właściwym 
parkowaniu i o tym, że policja 
może to skontrolować. 

Kolejnym problemem są 
bariery architektoniczne, któ-
re mogłyby zniechęcać do 
złego parkowania. Tutaj - jak 
mówił wiceburmistrz Oławy 
Andrzej Mikoda - nie zawsze 
jest możliwość postawienia 
danej barierki, słupka czy 
nawet donicy z  kwiatami. 
Obostrzenia w  ramach reali-
zowanych projektów potrafią 
to uniemożliwić. 

Wiele czasu poświęcono 
rejonowi przy stawach w Jel-
czu-Laskowicach. Jak mówił 
sekretarz Jelcza-Laskowic 
Dariusz Koprowski, coraz 
częściej zdarzają się tam wy-
kroczenie dotyczącego złego 
parkowania. Kierowcy próbu-
ją wjechać jak najbliżej stawu 
albo wjeżdżają samochodem 
do lasu. Podano też przykład 
dużej liczby obcokrajowców, 
którzy być może wychowani 
w  innej kulturze poruszania 
się po drogach popełniają 
te wykroczenia. Co zrobić? 

Można wystosować informa-
cję do okolicznych firm czy 
wysłać ulotki obcojęzycz-
ne z  podstawowymi zasada-
mi drogowymi panującymi 
w Polsce. 

Czy zmiana organizacji ko-
munikacji miejskiej w Oławie 
mogłaby pomóc poprzez np. 
uruchomienie dodatkowych 
kursów w dni świąteczne czy 
w  dni imprez masowych, by 
ludzie w  ogóle nie wsiadali 
do własnych pojazdów? Wi-
ceburmistrz Andrzej Mikoda 
stwierdził, że władze nie do-
stają sygnałów od mieszkań-
ców o  źle działającej komu-
nikacji, a  obecna siatka nie 
wymaga poszerzenia. I dodał, 
że jako Polacy uwielbiamy sa-
mochody, dlatego korzystamy 
z nich często, więc raczej nie 
przesiądziemy się do komuni-
kacji zbiorowej. 

Tekst i fot.: 
Grzegorz Kacała 
gkacala@gazeta.olawa.pl

Uwielbiamy swoje samochody, 
parkujemy gdzie popadnie

Komendant Paweł Urbańczyk w trakcie debaty pokazał wiele 
jaskrawych przykładów łamania prawa w zakresie parkowania aut

Powinienem zacząć, że właśnie rozpoczęliśmy w gazecie wiosenne porządki. To 
piękne słowo na „w” jest jednak w  tym sezonie wyjątkowo agresywne politycznie, 
więc zacznę inaczej. 

Jak zawsze robimy to dla Was. Dziś macie przed sobą swoją „Gazetę Powiatową” 
z nieco zmienioną szatą graficzną, co pewnie bystrzejsi czytelnicy (czyli większość) 
zauważyli już po winiecie na pierwszej stronie. W nomenklaturze samochodowej moż-
na by powiedzieć, że to ten sam model, na dodatek ze sporym przebiegiem (rocznik 
1990, bardzo dobry), ale po liftingu. Trochę inne czcionki, zmienione kolory, układ 
stron, a także nowe rubryki. Wśród nich ta, którą możecie zobaczyć na stronie 14 pod 
tytułem „made in U NAS”, gdzie chcemy pokazywać najciekawsze produktu rodem 
z powiatu oławskiego. Wiem, wiem, pisaliśmy już o tym wiele razy, a przynajmniej 
tak się wam wydaje. Tymczasem prawda jest taka, że z jednej strony o wielu lokalnych 
firmach wciąż wiele osób nic nie wie, choć działają z sukcesami od lat, zatrudniając 
mieszkańców powiatu i wytwarzając coś wyjątkowego. Z drugiej strony świat idzie do 
przodu, a nasz powiat wraz z nim, często wcale nie odstając. Wiele się więc zmieniło 
i wciąż zmienia. Powstają nowe firmy, nowe produkty, którymi możemy się pochwalić, 
z których możemy być dumni, bo to przecież zrobione u nas, made in U NAS. 

Kto z was przed przeczytaniem tego wydania gazety wiedział (z ręką na sercu), że 
w Oławie produkowane są uprzęże z atestem do skoków na trampolinie i bungge? A kto 
ma świadomość, przejeżdżając obok wrocławskiej Sky Tower, że powstała przy użyciu 
bloczków silikatowych z podoławskiej firmy? A wiecie, że produkuje się u nas tacki, 
które kupujecie w jednym z supermarketów znanej sieci dyskontów? A opakowania do 
znanych lekarstw? No właśnie. 

Toyota, Elektrolux, Autoliv (o nich obowiązkowo też będziemy pisać) - takie ogól-
noświatowe marki i ich produkty najczęściej kojarzymy, ale oprócz nich jest mnóstwo 
innych lokalnych producentów, o których warto mówić, o których warto pisać, o których 
warto czytać. Zatem do roboty!

PS
Nie będę się wygłupiał i zachwalał, że od teraz zagości u nas jakieś, nie wiadomo jakie, 

nowoczesne dziennikarstwo, którego jeszcze nigdy i nigdzie nie było - bo pamiętam, 
jak skończyła nasza konkurencja, która właśnie tak zachwalała nową gazetą. My po 
prostu robimy swoje. Dla Was.

Jerzy Kamiński
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”- Czy wystawianie mandatów na 
przykład w święta przy świątyniach 
to jest to, czego oczekuje od nas 
społeczeństwo?

Wstępniak, czyli...  
made in U NAS
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2 maja w południe przed 
Starostwem Powiatowym 
odbyły się uroczystości 
z okazji Dnia Flagi

Zdzisław Brezdeń, starosta 
oławski tak zwrócił się do 
kilkudziesięciu mieszkańców, 
który przyszli uczcić ten dzień: 

- Po raz kolejny uczestni-
czymy 2 maja w święcie fl agi. 
Zawsze przy tej okazji chcemy 
przypomnieć o barwach naro-
dowych, pod którymi od wie-
ków skupiają się Polacy. To 
bardzo ważne, żeby o tym mó-
wić, przypominać, cały czas 
budować wspólnotę narodową 
wokół tych dwóch barw, bo 
to buduje tożsamość. To jest 
bardzo ważne, gdy w dniach 
świątecznych przejeżdża-
my przez nasze miejscowo-
ści i coraz częściej widzimy 
barwy biało-czerwone. Ta 
biało-czerwona, szczególnie 
przy tak wietrznym dniu, jak 
dziś, powiewa bardzo dumnie 
i musimy się tym szczycić 
i się z tego cieszyć. Dziękuję 
za uczestnictwo w dzisiejszej 
uroczystości, odnoszę wra-
żenie, że z każdym rokiem 
jest nas coraz więcej i bardzo 
dobrze. Przy okazji chciał-
bym wspomnieć o dwóch 
innych wydarzeniach, które 
bardzo ściśle wiążą się z bar-
wami biało-czerwonymi. Dziś 
obchodzimy również dzień 
Polonii, wszystkich naszych 
braci i sióstr, którzy są roz-
siani w różnych miejscach 
świata i tej Polonii, która 
podtrzymuje więź z ojczyzną 
sprzed wielu wielu lat, jak 
i tej Polonii współczesnej, bo 
przecież doskonale wiemy, że 
wielu Polaków mieszka nie 
tylko w Europie, ale i za oce-
anem, w Azji, dalekiej Japonii 
czy Australii. Praktycznie 
na wszystkich kontynentach 
można usłyszeć język polski. 
Możemy się z tymi ludźmi 
spotkać i nieść - stąd, z Polski, 
często na antypody - tę pol-
skość i patriotyzm. Patriotyzm 
to rzecz bezcenna. Świętej pa-
mięci profesor Lech Kaczyń-
ski, prezydent Polski, kiedyś 
powiedział, że „patriotyzm 
bierze się z miłości, a nacjo-
nalizm z nienawiści”. Nigdy 
nie można postawić między 
tymi dwoma pojęciami znaku 
równości i musimy bardzo o to 
dbać, żeby tak właśnie było, 
żeby to właśnie patriotyzm 
gościł na stałe w naszych 

sercach, nie tylko teraz, ale 
i w przyszłości. I wiem, że tak 
się dzieje, mimo różnych prób 
połączenia tych dwóch pojęć... 
Patriotyzm wynika z miło-
ści, z miłości do ojczyzny, 
związany jest z tożsamością 
i łącznością z pokoleniami.

Starosta wspomniał też 
o drugim wydarzeniu ściśle 
związanym z barwami naro-
dowymi. 

- Wczoraj obchodziliśmy 
15-lecie uczestnictwa Polski 
w  strukturach Unii Europej-
skiej - mówił. - To jest rzecz 

też przeogromna, ponieważ 
wśród 28 fl ag w Brukseli przed 
siedzibą Parlamentu Europej-
skiego dumnie powiewa biało-
-czerwona i ważne jest, żeby nie 
tylko powiewała tam dumnie, 
ale również to, żebyśmy jako 
Polska, jako wspólnota, mieli 
również wpływ na to, jak będzie 
wyglądać Unia Europejska. 
Mamy za sobą bogactwo, dzie-
dzictwo. Trwale opieramy się 
na pewnych wartościach, od 
lat na wartościach związanych 
właśnie z dobrze pojętym pa-
triotyzmem, wartościach chrze-
ścijańskich, pewnej kulturze, 
opieramy się na czymś, co wiąże 
się z pojęciem polskości...

*
Pracownicy starostwa za-

dbali, aby każdy uczestnik 
uroczystości otrzymał małą 
papierową fl agę i pocztówkę 
ze słowami hymnu.

TEKST I FOT.: 
AGNIESZKA HERBA 

powiatowa@gmail.com

PATRIOTYZM 
to rzecz bezcenna!

Na placu przed starostwem spotkało się kilkadziesiąt osób, aby uczcić Dzień Flagi

Mali patrioci

Najważniejszy moment uroczystości - odśpiewanie hymnu

OŁAWA 
Zaproszenie 

Towarzystwo Miłośni-
ków Ziemi Podhajeckiej 
organizuje i zaprasza na 
XV Podhajecko-Podolską 
Wyprawę Kresową

Wycieczka odbędzie się od 
6 do 12 czerwca. - Wyjazd 
z Oławy i Wrocławia autoka-
rem w czwartek wieczorem, 
by w piątek być we Lwowie 
- mówi Ryszard Wojciechow-
ski, prezes TMZP. - W czasie 
pobytu na Ukrainie będzie-
my realizować dwa progra-
my: „lwowski” - z czterema 
noclegami w hotelu „Dom 
Pielgrzyma” we Lwowie-
-Brzuchowicach, i „podolski” 
- z jednym noclegiem we 
Lwowie i trzema noclegami 
w Brzeżanach oraz w Podhaj-
cach. Pierwszy dzień pobytu 
rozpoczniemy od zwiedzania 
lwowskiej starówki, Cmenta-
rza Łyczakowskiego i Orląt 
Lwowskich. Będzie też czas 
wolny na spacery po cen-
trum miasta Semper Fidelis. 
Drugiego dnia „Lwowiacy” 
zostaną w Brzuchowicach 
cztery dni, mając m.in. do 
wyboru spektakl w Operze 
Lwowskiej oraz dalsze zwie-
dzanie Lwowa i bliskich sercu 
miejsc wokół niego. 

Koszt pobytu realizujących 
program „lwowski” to 755 zł.

„Podolanie” przez Bóbrkę 
albo Przemyślany i Rohatyn 
dotrą do Brzeżan i Podhajec, 
a głównym akcentem sobo-
ty będzie wieczorny udział 
w odpuście Świętej Trójcy 
w Podhajcach. Niedziela to 
dzień do dyspozycji uczestni-
ków programu „podolskiego”. 
W poniedziałek rano wyjazd 
autokarem do Ujścia na dwu-
godzinny rejs po Dniestrze 
oraz zwiedzanie z przewodni-
kiem Kamieńca Podolskiego 
i Chocimia. We wtorek po 
południu uczestnicy wyjazdu 
do Podhajec i Brzeżan spo-
tkają się z grupę „lwowską” 
w drodze powrotnej. Koszt 
programu „podolskiego” - 790 
zł. Mniej za udział zapłacą 
panie powyżej 70. roku życia 
i panowie powyżej 75 lat. In-
formacji udziela organizator 
wyjazdu, tel.: 792 043 660, 
e-mail: rwswojciechowski@
wp.pl.

(WK)

Wyjazd 
na Podhajce

POWIAT 
Kampania wyborcza 

Lokalni politycy Prawa 
i Sprawiedliwości 
zapraszają na spotkania 
z minister Beatą Kempą

Pierwsze odbędzie się 
14 maja o godz. 16.30 
w Podkowie w Jelczu-La-
skowicach (ul. Hirszfelda), 
a drugie tego samego dnia 
o godz. 18.30 w Ośrodku 
Kultury w Oławie 
(ul. 11 Listopada).

(KT)

Przyjedzie Kempa

Beata Kempa odwiedziła Jelcz-
Laskowice przed wyborami 
parlamentarnymi w 2014 roku. 
W 2018 wspierała Łukasza 
Dudkowskiego w wyborach 
samorządowych
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Był świetnie przygoto-
wany, odpowiadał na 
każdą wątpliwość i wysyłał 
zdjęcia. Mówił, że jest 
dyplomatą z Londynu. 
Przedstawił się jako Travis 
Bernard. Później okazało 
się, że tożsamość i zdję-
cia ukradł z internetu, 
a Annę* z Oławy oszukał 
na 8,5 tys. dolarów! Ale... 
to nie był przypadek, że 
wybrał właśnie tę kobietę

Od bardzo dawna miała 
profil w  mediach społecz-
nościowych. Zamieszczała 
tam swoje zdjęcia, informację 
o wykształceniu, o sukcesach 
zawodowych, każdy mógł 
zobaczyć również listę jej 
znajomych. On obserwował 
jej ruchy w  sieci i  zbierał 
informacje. Kiedy zdobył od-
powiednią wiedzę, napisał 
pierwszą wiadomość. - Obcy 
człowiek odezwał się nagle „z 
sufitu” - mówi Anna. - Napisał, 
że jest dyplomatą z Anglii, że 
za chwilę wyjeżdża do Afryki 
Południowej na delegację i w 
międzyczasie chciałby przyje-
chać do Polski, bo nigdy u nas 
nie był. Mówił, że ma własną 
ochronę, że nigdzie się bez 
nich ruszyć nie może i  jest 
zainteresowany zorganizowa-
niem mu pobytu w Polsce.

Większość pewnie nawet nie 
zareagowałaby na taką wia-
domość, bo po co dyplomata 
miałby szukać przez Facebo-
oka kontaktu, aby zorganizo-
wać wizytę w  Polsce? To od 
razu śmierdzi oszustwem. Ale 
- jak to określiła Anna - ta wia-
domość to była „woda na jej 
młyn”! Od wielu lat pracowała 
bowiem w jednym z dolnoślą-
skich urzędów, gdzie zajmowa-
ła się właśnie organizowaniem 
wizyt obcokrajowców, jak 
również przygotowaniami róż-
nych eventów. Doświadczenie 
miała spore. 

- W  sieci zamieszczałam 
informacje o  moich zawodo-
wych sukcesach, było wiado-
mo, czym się zajmuję i  kim 
jestem - wyjaśnia. - Mój zawód 
spowodował, że byłam tak jak-
by trochę osobą publiczną. Dy-
plomata powołał się na moich 
znajomych z  Irlandii, którzy 
podobno powiedzieli mu, że 
pomogę w organizacji jego wi-
zyty. Rzeczywiście miałam na 
Facebooku wśród znajomych 
ludzi, których wymienił. 

Kobieta mówi, że ten czło-
wiek był świetnie przygo-
towany do rozmowy z  nią 
i  wydawał się bardzo wiary-
godny. Na wszelki wypadek od 
razu jednak wpisała w internet 
jego imię i  nazwisko, aby 
sprawdzić, czy to rzeczywiście 
dyplomata. - Wrzuciłam w wy-
szukiwarkę dane tego gościa, 
ale nic konkretnego nie wy-
skoczyło - mówi. - Może jakiś 
Travis Bernard był w Anglii, 
ale wizerunek się nie zgadzał 
z tym, jaki dostałam. To jednak 
nie wzbudziło moich podej-
rzeń, bo podkreślał, że jest 

chroniony, więc widziałam, 
że w  takich sytuacjach dane 
dyplomatów mogą nie być 
dostępne w sieci. Zabrałam się 
więc za organizowanie tej wi-
zyty i pytałam o oczekiwania.

Dyplomata zaznaczał, że 
to ma być wizyta prywatna, 
że chce tutaj kilka dni od-
począć i  nikt nie powinien 
o tym wiedzieć. Nie chce być 
w  Polsce osobą publiczną. 
Kobieta miała doświadczenie 
w  organizowaniu wizyt tak 
zwanych VIP-ów. Wiedziała, 
że wszystko musi być dopięte 
na ostatni guzik, że oczeki-
wania są bardzo duże. - Taka 
wizyta to już nie są przelewki, 
ja załatwiam hotel, osobistego 
kierowcę, ochronę, wszędzie 
wpłacam zaliczki. Pół ośrodka 
dla niego wynajęłam, miejsce 
miało być zamknięte dla tury-
stów, z ograniczonym persone-
lem, załatwiłam też zamkniętą 
wizytę w  kopalni w  Złotym 
Stoku, wszystko na najwyż-
szym poziomie. To są duże 

pieniądze. Jak się wynajmuje 
samą taksówkę do indywidu-
alnego pobytu na tydzień, to 
koszt wychodzi nawet do 10 
tys. złotych.

Kobieta starała się, aby dy-
plomata miał niezapomniane 
wrażenia z wizyty w naszym 
kraju. Zarezerwowała mu m.in. 
pobyt w  ekskluzywnej wil-
li w  „Norweskiej Dolinie” 
w  Szklarskiej Porębie. Skąd 
wzięła na to pieniądze? Z wła-
snej kieszeni. - Założyłam za 
niego, bo wcześniej pokazał 
dowód nadania środków na 
pobyt w Polsce, pokazał zdję-
cie, że przesyła 20 tys. dolarów 
pocztą dyplomatyczną, a jeśli 
to miała być prywatna wizyta, 
to nie mógł pójść przelew, bo 
dyplomata nie chciał zostawiać 
po sobie śladów. W  związ-
ku z  tym podał pieniądze 
na opłacenie pobytu w  Pol-
sce kurierem, dyplomatyczną 
pocztą z  immunitetem... Nikt 
nie ma prawa otwierać takiej 
przesyłki, ale nagle dostałam 
wiadomość, że wszystko szlag 
trafił w rejonie Turcji.

Od tego momentu zaczęły 
się prawdziwe problemy Anny 
i  - jak to określa - „siorbanie 
jej pieniędzy”. Odezwali się 
do niej mężczyźni, podający 

się za tureckich celników. 
Poinformowali, że otworzyli 
rzekomą przesyłkę, i że od 20 
tys. dolarów trzeba zapłacić 
podatek, inaczej pieniądze do 
niej nie dotrą. Wizyta dyplo-
maty wisiała na włosku. On już 
zdążył wysłać Annie zdjęcie 
biletu lotniczego do Wrocła-
wia (z datą, godziną i danymi 
Travis Bernard). Nie było więc 
czasu na zwłokę. Kobieta zro-
biła pierwszy przelew, później 
drugi. - Po pierwszym już mnie 
tknęło, bo odbiorcą był jakiś 
Salomon Edobor, a nie insty-
tucja celna w Turcji...

W tzw. międzyczasie Anna 
cały czas kontaktowała się 
z  dyplomatą, a  ten błyska-
wicznie odpisywał na każdą 
wiadomość i  zaznaczał, że 
jak już będzie na miejscu, to 
w pierwszej kolejności zwróci 
jej wszystkie pieniądze. Kiedy 
zrobiła drugi przelew, po chwi-
li zorientowała się, w co dała 
się wciągnąć. 

- Kolega z ochrony podesłał 
mi link do portalu oszukani.pl, 
gdzie były opisane takie przy-
padki jak mój. Do koloru, do 
wyboru - mówi. - Już wiedzia-
łam, co się stało... Usiadłam, 
zrobiło mi się gorąco i  się 
poryczałam. Wiedziałam, że 
mam jeszcze szansę zatrzymać 
drugi przelew i  odzyskać 4,5 
tys. dolarów, bo pierwszy szedł 
dwa dni, a ten drugi wysłałam 
kilka godzin wcześniej. W ner-
wach dzwoniłam do banku, 
prosiłam, żeby to zablokowali, 
mieli na to jeszcze cały dzień! 
Ale, niestety, nie zareagowali 
odpowiednio. 

Po dwóch dniach „dy-
plomata” podziękował, bo 
przelew dotarł... Pisał, że za 
chwilę wsiada do samolotu. 
Po kilkunastu minutach Anna 
dostała kolejną wiadomość od 
„celników”: - Znowu kazali 
wpłacić pieniądze - mówi. 
- Tym razem twierdzili, że 
oprócz gotówki była jeszcze 
przesyłka adresowana do mnie 
w  postaci prezentu - telefo-
nów. I wysłali mi zdjęcie, że 
zamiast tych telefonów były 
tam narkotyki, więc mogę 
trafić na międzynarodową listę 
dilerów narkotykowych, i  że 
jeśli nie chcę mieć kłopotów, 

to znów muszę zapłacić. Już 
nawet im nie odpisywałam. 
Zrobiłam coś innego. Napisa-
łam do tego „dyplomaty”, że 
mam pełną świadomość tego, 
co zrobił i  poprosiłam, żeby 
chociaż tysiąc dolarów z tych 
moich wysłanych pieniędzy 
przeznaczył na dom dziec-
ka w  swoim kraju. Chociaż 
tyle... Oczywiście odpisał, 
że nie wie, o  czym mówię. 
Ale w  międzyczasie zaczął 
likwidować wszelkie ślady, 
usunął profil na Facebooku 
i wiadomości.

Kobieta mówi, że oszuści 
byli świetnie przygotowani do 
tej akcji. Fałszywy dyplomata 
bardzo szybko reagował, miał 
odpowiedź na każde jej py-
tanie. Kiedy tylko zaczynała 
coś podejrzewać, natychmiast 
rozwiewał wątpliwości. - Bar-
dzo dobrze działał na emocje, 
później sobie pomyślałam, 
że jak on mnie wkręcił, to 
musiał być świetnie wyszko-
lony - dodaje. - Wydawało 

mi się do tej pory, że jestem 
na tyle doświadczoną osobą 
i  z różnymi ludźmi miałam 
do czynienia, organizowałam 
masę imprez, współpraco-
wałam nawet z  chłopakami 
z  policji z  zabezpieczenia 
kryzysowego, dlatego trzeba 
było się mocno postarać, aby 
mnie wkręcić. I on to zrobił. 
Wiedział, co pisze i do kogo. 
I  proszę mi wierzyć, że jak 
prosiłam, aby mi pokazał 
kopię biletu, to miałam od-
powiednie zdjęcie w  ciągu 
kilku minut! Data, godzina, 
wszystko wybite, wiarygod-
ności było całe mnóstwo. 
Jak już kupił bilet, prosiłam, 
aby wysłał zdjęcie, gdzie 
siedzi w samolocie i on je wy-
słał, cały czas byłam czujna, 
a  on przygotowany z  całym 
wachlarzem zdjęć. Potrafi-
łam zaskoczyć go w  ciągu 
dnia zwykłym pytaniem, co 
teraz robisz, gdzie jesteś? 
Odpisywał natychmiast „ro-
bię zakupy” i  zaraz wysyłał 
zdjęcie z  zakupów, później 
„właśnie podpisuje kontrakt” 
i... za moment zdjęcie, jak 
rzeczywiście coś podpisuje. 
Jak już się zorientowałam, co 
się stało, było dla mnie jasne, 
że on mi po prostu opisywał 
w  wiadomościach zdjęcia, 

które już miał przygotowane, 
bo ukradł je z cudzego profilu 
na portalu społecznościowym.

Kobieta pokazała nam serię 
zdjęć, które dostała od dyplo-
maty. Jedno z  nich wrzucili-
śmy do internetowej porów-
nywarki obrazów i  szybko 
znaleźliśmy, skąd oszust po-
brał pliki i ukradł tożsamość. 
Na wszystkich zdjęciach, które 
otrzymywała Anna, jest nie 
żaden Travis Bernard, tylko... 
Dragan Šutanovac, serbski 
polityk, parlamentarzysta, 
przewodniczący partii demo-
kratycznej. Oszust po prostu 
ukradł masę zdjęć z jego ofi-
cjalnego profilu na Facebooku 
i cały czas się nimi posługiwał. 
Gdy oławianka zapytała, co 
w danej chwili robi, to tylko 
wybierał odpowiedni obrazek.

Anna zgłosiła sprawę policji 
i  dzięki dowodom na to, że 
padła ofiarą oszustwa, odzy-
skała zaliczki, które płaciła 
m.in. za wynajęcie taksówki, 

apartamentu. Nie odzyska-
ła natomiast pieniędzy ani 
z pierwszego, ani z drugiego 
przelewu, którego bank nie 
zablokował, mimo ogrom-
nych starań poszkodowanej. 
- Szlag mnie trafia - mówi zde-
nerwowana. - Bank nie stanął 
na wysokości zadania, bo ja 
się zmieściłam w czasie, kie-
dy te pieniądze były jeszcze 
w drodze! Nikt nic z tym nie 
zrobił, nie uwzględnili mojej 
reklamacji. Nie wiem, co dalej 
robić. Na policji powiedzieli 
mi w  momencie zgłoszenia, 
że Turcja nie udzieli polskiej 
policji żadnych informacji. 
Ja doskonale o  tym wiem, 
ale do końca nie wiem, co 
policjanci do tej pory zrobili 
w  mojej sprawie, bo minął 
miesiąc, ale jeszcze się nikt 
ze mną nie kontaktował. Tur-
cja na pewno nie pomoże 
w odzyskaniu tych pieniędzy, 
przecież wiemy, że nie jest 
w  Unii, nie ma obowiązku 
z  nami współpracować i  nie 
chce. To kraj muzułmański 
bardziej niż katolicki i oni się 
na nas wypną, co wcale mnie 
nie dziwi, ale uważam, że 
policjanci powinni wziąć się 
za bank, bo ja naprawdę zdą-
żyłam powiadomić, aby ten 

przelew zablokować. Dodat-
kowo bank otrzymał z policji 
dokument o  przestępstwie. 
I dalej nic. 

Od kiedy kobieta zerwa-
ła kontakt z  „dyplomatą”, 
otrzymuje codziennie maile 
z innych adresów. - Całe mnó-
stwo wiadomości związanych 
ze światem muzułmańskim 
- mówi. - Wcześniej tego nie 
było. Nigdy. Moje dane na 
pewno gdzieś poszły w świat 
i  to mocno. Poza tym ten 
fałszywy dyplomata zna moje 
imię, nazwisko. Wie, że mam 
dziecko. Wie, gdzie pracuję, 
gdzie mieszkam. A  ja wiem, 
że oni działają w grupie i za-
mierzali wyciągnąć ode mnie 
znacznie więcej pieniędzy. 
Czytając podobne historie 
w internecie dowiedziałam się, 
że byłam dopiero na początku 
drogi, bo inni zabrnęli znacznie 
dalej i powpłacali im naprawdę 
przeogromne pieniądze. Żyję 
w strachu. Nie ma dnia, żebym 
się nie martwiła o dziecko, któ-
re samo chodzi do szkoły, bo ja 
wcześnie rano wyjeżdżam do 
pracy. Niektórym się wydaje, 
że muzułmanie są 20 lat za 
nami, jeżeli chodzi o technikę, 
o  internet. Tymczasem oni 
są 20 lat do przodu. Już się 
przekonałam, że są bardzo 
sprytni i być może się zemsz-
czą, kiedy już wszyscy o tym 
zapomną. Zemszczą się za to, 
że nie uzyskali takiej kwoty, 
jak chcieli. Wpadłam w  psy-
chozę, bo już miałam dziwną 
sytuację - w Siechnicach spo-
tkałam trzech muzułmanów, 
trochę mówiących po Polsku, 
a  ja właśnie byłam po tych 
wszystkich manewrach, kiedy 
przecież ujawniłam swój adres, 
wiedzieli też, jak wyglądam. 
Byłam przerażona. Biorę pod 
uwagę to, że się stąd wyprowa-
dzę, choć w zasadzie nie mam 
cienia wątpliwości, że to zro-
bię, bo to wszystko za daleko 
zaszło. Oni wiedzą o mnie za 
dużo i  wiem, że żadna nasza 
policja nie jest w  stanie nic 
z tym zrobić.

Anna już zlikwidowała kon-
ta na profilach społecznościo-
wych, usunęła informacje 
i  zdjęcia. Jeżeli jest aktywna 
w sieci, to posługuje się pseu-
donimem. Ostrzegła wszyst-
kich swoich znajomych, aby 
nie publikowali prywatnych 
zdjęć i  informacji. Jest pew-
na, że jej zdjęcia też zostały 
skradzione, zanim zdążyła 
je usunąć. Myśli, że oszuści 
teraz będą posługiwać się jej 
wizerunkiem, aby wyłudzić 
pieniądze od kogoś innego. 
Apeluje też do wszystkich, 
którzy korzystają np. z Face-
booka, aby robili to z głową. - 
Sami sobie strzelamy w kolano 
publikując zdjęcia w internecie 
- mówi. - W  sieci traci się 
swoją intymność. Oszuści po-
trafią wykorzystać wszystko. 
Fałszywy dyplomata widział 
te wszystkie moje publiczne 
zdjęcia. Widział, przez kogo 
były lajkowane i już wiedział, 
kto jest moim znajomym, 
a  później to wykorzystał, bo 
rozpoczynając rozmowę ze 
mną powołał się na konkret-
nych ludzi...

*imię bohaterki artykułu 
zostało zmienione

Agnieszka Herba 
powiatowa@gmail.com

Dyplomata oszust. Wyłudził 8,5 tys. dolarów!

Kobieta poprosiła o zdjęcie na dowód tego, że dyplomata naprawdę kupił bilet do Polski. W ciągu kilku minut dostała. Na pierwszy rzut oka nie 
widać, że dane są wklejone, a zdjęcie biletu skradzione z internetu...
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WROCŁAW 
Z sądu 

Głośny proces oskarżonych 
o udział w tzw. zbrodni 
miłoszyckiej trzeba było 
przerwać. Okazało się, 
że jeden z ławników 
prywatnie jest klientem 
obrońcy Ireneusza M., 
o czym wcześniej nikt nie 
wiedział

W takiej sytuacji prokurator 
złożył wniosek o wyłącze-
nie tego ławnika ze składu 
sędziowskiego. Podobny zło-
żyli rodzice Małgosi - ofi ary 
gwałtu ze szczególnym okru-
cieństwem, do jakiego doszło 
w noc sylwestrową z 1996 na 
1997 rok. 

- Chodzi o to, aby wyklu-
czyć podejrzenia o bezstron-
ność ławnika, mającego ja-
kieś inne zawodowe kontakty 
z obrońcą jednego z oskarżo-
nych - tłumaczył prokurator 
Dariusz Sobieski.

Sędzia ogłosił przerwę, aby 
w jej trakcie wylosować inne-
go sędziego, który rozpatrzy 
wniosek o wyłączenie ławni-
ka. W jej trakcie ławnik sam 
poprosił o wyłączenie go ze 
sprawy. Gdy to się stało, pro-
ces teoretycznie mógłby być 
kontynuowany, bo na sali był 
tzw. zapasowy ławnik, który 
mógłby zastąpić dotychcza-
sowego. Wtedy jednak proces 
rozpocząłby się bez kolejnego 
ławnika zapasowego (bo ten 
już byłby wykorzystany), a to 
może mieć znaczenie. Sędzia, 
decydując się na kontynuowa-
nie rozprawy, ryzykowałby bo-
wiem, że w przypadku, gdyby 
kolejnego ławnika z jakiegoś 

powodu zabrakło, na przykład 
za rok, cały proces trzeba by 
zaczynać od początku - ławnik 
bowiem zgodnie z prawem 
musi być obecny na rozprawie 
od początku.

*
Na samym początku rozpra-

wy z apelem do mediów wystą-
pił ojciec Małgosi. - Nie może-
my pogodzić się, że w mediach 
pokazywane jest nasze dziecko, 
miejsce kaźni, gdzie gnoje za-
bili moją córkę - mówił ojciec 
Małgosi. - Otwieram telewizję, 
a tam na ekranie leży ciało mo-
jego dziecka. Patrzę, jak moje 
dziecko patrzy na mnie z tele-
wizora. To zdjęcie zostało zro-
bione 5 godzin przed wyjściem 
na sylwestra. Na jej pierwszego 
sylwestra. I cały czas musimy 
sobie o tym przypominać. To 
jest straszne dla nas. 

Apelował w imieniu swoim 
i żony, aby media powstrzyma-
ły się od publikowania ich wi-

zerunku, ale przede wszystkim 
zdjęć córki, nazwiska, a także 
miejsca zbrodni. - Żebyśmy 
mogli to jakoś spokojnie prze-
trwać - prosił. Wskazując na 
ławników wyraził zadowole-
nie, że w składzie sędziow-
skim jest „czynnik społeczny`, 
czyli ktoś, kto nie jest „bezpo-
średnio związany z prawem”. 
- My się całkowicie poddamy 
temu procesowi, niech on trwa 
- mówił. - Tylko prosimy, aby 
w miarę możliwości nie wy-
korzystywać nadmiernie ani 
wizerunku naszego dziecka, 
przede wszystkim tego miejsca 
pod stodołą nie pokazywać 
w telewizji z naszym nagim 
dzieckiem. No i żeby wyklu-
czyć nasz udział w mediach. 

Do apelu przyłączył się sę-
dzia: - Nie publikujcie zdjęć, 
które ranią rodzinę.

*
Norbert Basiura, podobnie 

jak wcześniej, mówił przed 

sądem, że nie ma nic do ukry-
cia, więc wyraża zgodę na 
pokazywanie wizerunku i uży-
wania jego nazwiska. Inaczej 
Ireneusz M., który także nie 
przyznaje się do winy, ale 
prosił o zasłanianie jego twa-
rzy: - Obawiam się o swoje 
bezpieczeństwo, bo jestem 
teraz w więzieniu, gdzie będę 
musiał wracać po rozprawie. 
Jestem niewinny, nie mam 
nic do ukrycia, ale chcę, aby 
ten proces był rzetelny, a nie 
tak, jak było poprzednim ra-
zem (w procesie Tomasza 
Komendy - red.), gdy skazano 
niewinnego. 

*
Tuż po ogłoszeniu decyzji 

o przerwaniu rozprawy przed 
drzwiami do sali doszło do 
incydentu. Gdy Norbert Basiu-
ra udzielał informacji mediom, 
przechodząca za nim mama 
Małgosi nie wytrzymała i ude-
rzyła go pięścią w głowę.

- Na razie nie skomentuję 
tego - mówił Norbert Basiura 
chwilę potem.

- Zareagowałam na ten fakt 
tak, jak powinnam to zrobić, 
czyli rozmawiałam już z pro-
kuratorem na ten temat - mówi 
obrońca Norberta Basiury me-
cenas Renata Kopczyk. 

Co na to prokurator? - Ja 
tego nie widziałem, ale są to 
zachowania, które nie powin-
ny mieć miejsca. Pamiętajmy, 
że tu mamy do czynienia 
z emocjami. Myślę, że trzeba 
będzie porozmawiać na ten 
temat przez rozpoczęciem 
procesu, aby taka sytuacja 
nie miała więcej miejsca. 
Nie mogę odpowiadać za 
zachowania stron, mogę tylko 
prosić, aby takie incydenty nie 
miały miejsca.

TEKST I FOT.: 
JERZY KAMIŃSKI 

jkaminski@gazeta.olawa.pl

Proces ruszył i... gwałtownie wyhamował
Proces rozpoczął się przy ogromnym zainteresowaniu mediów
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JELCZ-LASKOWICE 
Kultura 

Zaplanowane na 
4 maja koncerty Agaty 
Sobocińskiej, O.S.T.R. 
i Afromental zostały 
przełożone. Dlaczego 
nie mogły się odbyć 
w zaplanowanym 
terminie?

Jeszcze rankiem 4 maja nic 
nie wskazywało na to, że kon-
certy w ramach Dni Jelcz-La-
skowic są zagrożone. Pogoda 
co prawda nie rozpieszczała, 
ale w tym okresie to nic nad-
zwyczajnego. W poprzednich 
latach były majówki słonecz-
ne, deszczowe, bardzo zimne 
i bardzo ciepłe. Za każdym 
razem zespoły jednak grały 

(z wyjątkiem koncertu Raya 
Wilsona w 2013 roku). 

Tuż przed 17:00, gdy na 
scenę miała wchodzić Aga-
ta Sobocińska, rozpadał się 
deszcz. Wiatr zerwał plandekę 
zabezpieczającą jedną stronę 
sceny i woda zaczęła dosta-
wać się na scenę pełną kabli 
i drogiego sprzętu. Decyzja 
mogła być tylko jedna - od-

wołanie pierwszego z trzech 
zaplanowanych koncertów 
i opanowanie sytuacji. 

Firma, która odpowiadała 
za budowę i zabezpieczenie 
sceny, próbowała doprowadzić 
ją do użytku. W międzyczasie 
podjęto decyzję o odwoła-
niu koncertu O.S.T.R. Po 
19:00 pojawiło się światełko 
w tunelu. Scena została po-
nownie zabezpieczona, ale 
Adam Ostrowski z ekipą, po 
wcześniejszych ustaleniach 
opuścili już Jelcz-Laskowice. 

Kolejną godzinę trwały roz-
mowy z zespołem Afromental. 
Deszcz padał coraz mocniej, 
ludzi z każdą minutą ubywało 
i organizatorzy w porozumie-

niu z zespołem podjęli decyzję 
o odwołaniu także tego kon-
certu. Muzycy obawiali się gry 
na mokrej scenie, co mogło się 
skończyć przepaleniem sprzę-
tu. Choć nawet w kuluarach 
nikt tego głośno nie mówił 
- o 20:30 praktycznie nie było 
dla kogo koncertować. 

Udało się jednak wyznaczyć 
nowe daty koncertów. Muzycy 
zagrają w Jelczu-Laskowicach 
29 czerwca, podczas drugiej 
edycji zlotu food tracków. 
Miejsko-Gminne Centrum Kul-
tury wystosowało w tej sprawie 
ofi cjalny komunikat: 

- Koncert 12 Tenorów i Biel-
skiej Orkiestry Festiwalowej 
zakończył się niewątpliwym 

sukcesem, potwierdzonym 
przez liczne słowa uznania 
publiczności. Z przykrością 
informujemy jednak, że 4 maja 
koncerty plenerowe na Dni 
Jelcza-Laskowic zostały od-
wołane z powodu złych wa-
runków atmosferycznych, które 
pociągnęły za sobą dalsze kon-
sekwencje mogące wpływać 
na bezpieczeństwo artystów 
występujących na scenie oraz 
sprzętu muzycznego. Koncerty 
O.S.T.R. i Afromental zostają 
przeniesione na 29 czerwca 
2019. Na placu przy ul. Ba-
senowej odbędzie się wtedy 
II Zlot Food Trucków. Dzięku-
jemy sponsorom za udzielone 
wsparcie!         (KT)

Plucha i klapa

Miejsko-Gminne Centrum Kultury głośno promowało Dni Jelcza-Laskowic. Tym razem z zaplanowanych 
koncertów nic jednak nie wyszło...
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Edward 
Bykowski

OŁAWA 
W drodze 

1 maja uczestnicy rajdo-
konferencji „Vehicles of 
the Future” po raz kolejny 
zawitali do Oławy. Tym 
razem spotkali się pod 
Pomnikiem Niepodległej, 
gdzie przywitał ich staro-
sta Zdzisław Brezdeń

Tegoroczna wizyta uczest-
ników rajdu w Oławie zbiegła 
się ze Świętem Pracy i 15. 
rocznicą wstąpienia Polski 
do Unii Europejskiej, choć na 
ten temat pod pomnikiem nie 
padło ani jedno słowo. Dużo 
było za to o patriotyzmie, 

Kresach i odzyskaniu przez 
Polskę niepodległości. 

- Spotykamy się w innym 
miejscu niż poprzednio, ale to 
świadome działanie, bo zale-
żało nam na tym, aby to drugie 
miejsce w Oławie, w którym 
budujemy etos patriotyczny, 
zaistniało również w pań-
stwa świadomości - mówił 
do uczestników rajdu starosta 

oławski, wskazując na po-
mnik, odsłonięty w setną rocz-
nicę odzyskania niepodległo-
ści. - Proszę zobaczyć, że ten 
orzeł na pomniku jeszcze nie 
jest skończony, więc dla na-
stępnych pokoleń jest jeszcze 
ogrom pracy, by to państwo 
funkcjonowało w sposób wła-
ściwy, dobry dla wszystkich 
jego obywateli. Życzę wam, 
abyście na Kresy zawieźli tego 

RAJDOKONFERENCJA 
pod Pomnikiem NIEPODLEGŁEJ

Uczestnicy rajdokonferencji pod Pomnikiem Niepodległej

Kwiaty składają wicestarosta Witold Niemirowski, prof. Mariusz-Orion 
Jędrysek. starosta Zdzisław Brezdeń oraz komandor rajdu pułkownik 
Mieczysław Struś

Miejska komunikacja 
w Oławie jest w trakcie 
zapowiadanej modernizacji. 
Już cieszą oko seledynowe 
autobusy, a na przystan-
kach nowe rozkłady jazdy. 
Nowe pod względem este-
tyki, świeżo wydrukowane. 
Natomiast godziny i minuty 
odjazdów pozostały bez 
zmian. Korekta rozkładów 
miała być wprowadzona 
już rok temu, po dokonaniu 
analizy poszczególnych 
linii, połączeń i usytuowa-
nia przystanków, także 
propozycji. Jedną z nich 
był wniosek o przedłużenie 
trasy linii nr 3, od dworca 
PKS do osiedla Sobieskie-
go, a stamtąd na Zwierzy-
niec. Byłby to bezpośredni 
dojazd z największej 
dzielnicy Oławy do obydwu 
cmentarzy, a także powrót. 
Jak widać z nowych-sta-
rych rozkładów jazdy, tego 
wniosku nie spełniono. 
Na ten poślizg skarżyli 
się po świętach nie tylko 
mieszkańcy „królewskie-
go” osiedla. Nieofi cjalnie 

wiadomo, że ta propozycja 
będzie analizowana. Lepiej 
późno niż wcale. To wzbu-
dza nadzieje, że kto nie 
jeździ autem czy rowerem, 
a odwiedza cmentarze, 
będzie mógł łatwiej tam 
dojechać miejskim autobu-
sem. I wrócić...
W ramach poświątecz-
nych refl eksji mieszkańcy 
osiedla Zwierzyniec Duży 
przypominali o wniosku 
sprzed kilku lat, też w spra-
wie „trójki”. Żeby przywró-
cić dawny przystanek na 
3 Maja, tuż za wjazdem 
z wąskiej ulicy ks. Janow-
skiego. Litościwi kierowcy 
pozwalają wysiadać przed 
tym skrzyżowaniem, łamiąc 
przepisy ruchu drogowego. 
A jeśli nie łamią, to do tej 
części miasta trzeba wra-
cać na piechotę z dworca 
PKS, ponad pół kilometra. 
Podobny dystans pokonu-
ją pasażerowie „dwójki „, 
którzy jadą z dworca PKP. 
Mogą wysiąść przy Zespole 
Szkół, albo dopiero na 
„autobusowym”, dźwigając 

bagaże czy zakupy, też 
kilkaset metrów. 
Sprawa tego przystanku 
przy skrzyżowaniu ulic 3 
Maja - Janowskiego już 
była bliska pomyślnego 
fi nału. Jednak wtedy 
przeszkodziła - mówiąc 
delikatnie - mentalna 
odległość między ratuszem 
a starostwem. Droga na 
3 Maja jest powiatowa, 
a przystanek to sprawa 
miasta, więc konieczna jest 
zgoda obu stron. Miejsce 
na przystanek, wydzielone 
podczas remontu tej ulicy, 
spełnia funkcję parkingu. 
Na szczęście wyraźnie 
zmalała wcześniej wspo-
mniana odległość. To oży-
wia nadzieję, że pasażero-
wie miejskich autobusów, 
na liniach nr 2 i 3, nie będą 
skazywani na uciążliwe 
„spacery”. Wystarczy 
zgodna decyzja, ustawienie 
słupka z rozkładem jazdy 
i namalowanie białych 
znaków na chodniku. Bez 
analizy z poślizgiem.

Postępy z poślizgiem

...pułkownika 
Mieczysława Strusia, 
komandora rajdu 
„Vehikles of Future”

 » - Po co rajd szlakiem naj-
ważniejszych dla polskości 
miejsc na Kresach? 

- Nie da się zrozu-
mieć Polaka, nie da 
się zrozumieć tożsa-
mości naszej polskiej 
natury bez znajomości 
Kresów. Wszystko, co 
najpiękniejsze w nas, 
to genetycznie z Kre-
sów pochodzi. Stamtąd 
wywodzą się najwięksi 
wodzowie, z królem 
Janem III Sobieskim 
- w Olesku będziemy, 
wybitni naukowcy - we 
Lwowie oddamy hołd 
pomordowanym profeso-
rom lwowskim, wybitni 
lekarze, poeci, pisarze. 
Stamtąd nasz patriotyzm. 
Będziemy na Cmentarzu 
Łyczakowskim, odwie-
dzimy Cmentarz Orląt 
Lwowskich, będziemy 
także w w Zadwórzu - to 
takie polskie Termopile, 
gdzie batalion młodzieży 
zatrzymał Amię Budion-
nego w 1920 roku. Nie 
da się zrozumieć duszy 
polskiej bez Kresów. 
Kresy to nieodłączna 
część naszej tożsamości, 
to są nasze korzenie. 
Jedziemy tam po to, aby 
młodzi ludzie, którzy są 
przyszłością polskiego 
narodu, czyli studen-
ci, doktoranci, młodzi 
doktorzy, także profeso-
rowie, nasiąknęli tym, co 
najważniejsze dla każde-
go Polaka i przekazali to 
następnym pokoleniom.

(CK)

ducha polskości, umocnili go 
tam i jak gdyby przesunęli 
granice naszej zachodniej, 
chrześcijańskiej cywilizacji 
trochę dalej, dla przypomnie-
nia tego, co było kiedyś, kiedy 
były to tereny Najjaśniejszej 
Rzeczypospolitej. 

Rajd Ekologiczny pod ha-
słem „Kocham Polskę i Ty ją 
kochaj!” już po raz kolejny 
zawitał do Oławy, tuż po star-
cie z wrocławskiego Rynku. 
Jego trasa biegnie dalej m.in. 
przez Częstochowę, Kraków, 
Lwów, Tarnopol i Warszawę, 
a jest adresowany głównie 
do młodych naukowców, stu-
dentów i doktorantów, którzy 
swoją działalność naukową 
koncentrują wokół zagadnień 
związanych z konstrukcją 
i energetyką pojazdów, w tym 
„pojazdów przyszłości”. Do 
udziału w tym wydarzeniu 
organizatorzy zaprosili mo-
tocyklistów i kierowców po-
jazdów użytkowych, którym 
leży na sercu troska o dobro 
naszego kraju. 

1 maja około 20 uczestni-
ków rajdu oraz przedstawi-
ciele samorządu powiatowego 
złożyli kwiaty i zapalili znicze 
pod oławskim pomnikiem. 
W ten sposób uczczono przy-
padające w tym roku święta: 
100. rocznicę wybuchu I Po-
wstania Śląskiego; 80. rocz-
nicę wybuchu wojny obronnej 

z dwoma agresorami w 1939 
roku; 75. rocznicę bitwy pod 
Monte Cassino oraz 450-lecie 
Unii Lubelskiej. 

Organizatorem rajdokon-
ferencji jest Wydział Me-
chaniczno-Energetyczny 
Politechniki Wrocławskiej, 
przy współpracy z Instytutem 
Transportu Samochodowego 
w Warszawie oraz Wydzia-
łem Inżynierii Mechanicznej 
i Robotyki Akademii Górni-
czo-Hutniczej w Krakowie. 
Jednym z uczestników rajdu, 
obecnych w Oławie, był prof. 
Mariusz-Orion Jędrysek, se-
kretarz stanu, pełnomocnik 
rządu ds. polityki surowcowej, 
poseł Prawa i Sprawiedli-
wości. 

- Ten wyjazd na wschód 
to jest czerpanie z tego, co 
Polacy tworzyli przez setki 
lat - mówił pod pomnikiem. - 
Jak już pisałem w niektórych 
swoich wierszach, kto pamięć 
sprzedaje, ten niewart pamię-
ci. My musimy być warci 
pamięci. Budujmy tę silną 
Polskę i przesuniemy granice 
Europy na wschód.

TEKST I FOT. 
JERZY KAMIŃSKI

jkaminski@gazeta.olawa.pol

JEDNO PYTANIE
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OŁAWA 
Przed wyborami 

5 maja przyjechała do 
Oławy minister edukacji 
i kandydatka PiS do 
europarlamentu Anna 
Zalewska

Spotkanie odbyło się w sali 
Centrum Sztuki. - Dzisiaj je-
stem w jednej roli, ale będę ją 
musiała trochę przełamać, wi-
dząc wykrzykniki na pomarań-
czowym tle. Jestem kandydat-
ką do europarlamentu, liderką 
listy PiS z okręgu Dolny Śląsk 
i Opolszczyzna. Ale ponieważ 
jesteście państwo tutaj, muszę 
zdać relację z ostatnich dni, 
z ostatnich tygodni. Muszę 
powiedzieć, że ustawa, która 
ma realizować porozumienie 
podpisane pomiędzy rządem 
a Solidarnością, właśnie zo-
stała napisana - tak rozpoczęła 
wystąpienie Anna Zalewska 
widząc na sali nauczycieli. 
Drobiazgowo przedstawiła 
wszystkie zagadnienia zwią-
zane z jej decyzjami ministe-

rialnymi. Poruszyła kwestie 
zarobków, ale też nowych 
podstaw programowych, szkół 
branżowych. Na sali atmosfe-
ra stawała się coraz bardziej 
gorąca - zwłaszcza gdy mi-
nister poruszyła kwestię już 
wypłaconej podwyżki i kwoty, 
która trafiła do wszystkich 
nauczycieli. 

- Pani minister, czy można 
wolniej, bo chcę zapisać kwotę 
- ironizował jeden z nauczy-
cieli. 

- Może warto posłuchać, 
a później wyrażać wątpliwo-
ści - ripostował inny uczestnik 
spotkania. 

- Gdzie wasze wychowanie? 
- dodawała inna. 

Podczas spotkania minister 
starała się rozwiać wszelkie 

wątpliwości dotyczące re-
formy edukacji. Ale też dużą 
część poświęciła swoim ce-
lom, które będzie realizować 
w pracy w europarlamencie, 
czasu na pytania było bardzo 
mało. Nie spodobało się to 
znacznej części nauczycieli, 
którzy demonstracyjnie opu-
ścili salę. To po raz kolejny 
wywołało poruszenie na sali. 

W momencie zadawania py-
tań głos zabrał Michał Syska, 
kandydat do europarlamentu 
z list Wiosny - Podzieliła pani 
to spotkanie na dwie czę-
ści, w pierwszej mówiła pani 
o spodziewanych skutkach 
reform, które rząd planuje na 
rzecz środowiska oświatowe-
go, a potem o programie do 
parlamentu europejskiego. 

Jako osoba związana z oświa-
tą, której jak mniemam leży na 
sercu dobro oświaty, czy nie 
wolałaby pani zostać w Polsce 
i zrealizować do końca zmia-
ny, o których była mowa na 
początku? 

- PiS, co wydaje się zaska-
kujące, bardzo często szedł 
z konkretnym programem 
również dotyczącym edukacji 
- odpowiadała minister. - To 
był program konsultowany 
dwa lata. Zanim wygraliśmy 
wybory, zbieraliśmy informa-
cję objeżdżając pierwszy raz 
Polskę. Byliśmy w każdej gmi-
nie i powiecie. Pokazaliśmy 
ten program w Przysusze, by 
później jeszcze raz przejechać 
Polskę wzdłuż i wrzesz, by 
pokazać ten program w Ka-

towicach i powiedzieć, że 
z tym programem idziemy na 
wybory. 

Odpowiedź była drobia-
zgowa, bo - jak mówiła kan-
dydatka - chciała się odnieść 
precyzyjnie do podniesionej 
kwestii. Wywołało to kolejną 
falę niezadowolenia wśród 
zgromadzonych, którzy po-
wątpiewali w chęć dyskursu. 
Kolejne pytanie nauczyciela 
z sali dotyczyło komunikacji 
w mediach społecznościo-
wych ministerstwa. - Kwoty 
średnich zarobków, które są 
podawane na waszych stro-
nach, nijak mają się do rze-
czywistości - mówił. Minister 
dopytywała o konkretne przy-
kłady, zapewniając że jeśli 
jakiś błąd wkradnie się w dane, 
powinien on być natychmiast 
skorygowany. Dopytywano 
też o pensum w czasie, kiedy 
Anna Zalewska była wicedy-
rektorem szkoły. Czy wtedy 
też uważała, że jest ono za 
małe. Minister nie odpowie-
działa wprost, tłumaczyła za 
to, że doprowadziła do tego, 
by dyrektor nie miał żadnych 
godzin przy tablicy, aby mógł 
skupić się na rzeczach admi-
nistracyjnych, natomiast ona 
wielokrotnie brała zastępstwa, 
za które nie pobierała wyna-
grodzenia. - Gdyby wszystkie 
grupy zawodowe odchodziły 
od swoich miejsc pracy, bo 
za mało zarabiają, to byłoby 
nieetyczne. Państwo macie 
wyjątkowe posłanie bycia 
pedagogiem. Więc wy etos 
nauczyciela straciliście. Po-
winniście być wzorcami dla 
młodzieży. Każdy rodzic po-
winien państwu obciążyć kie-
szenie za to, że musiał zapew-

nić dzieciom podczas strajku 
opiekę. Nie zasługujecie na 
tytuł nauczyciela - mówiła 
jedna z uczestniczek.

Reakcji na tę wypowiedź 
nie było, bo większości straj-
kujących nauczycieli nie było 
już na sali. 

Było za to podsumowanie 
spotkania dla mediów w wy-
konaniu Anny Zalewskiej: - To 
kolejne spotkanie, aby poroz-
mawiać o europarlamencie, 
o deklaracji europejskiej PiS, 
o deklaracji o warszawskiej, 
o swoich indywidualnych 
zobowiązaniach związanych 
z regionem.

TEKST I FOT.: 
GRZEGORZ KACAŁA 
gkacala@gazeta.olawa.pl

Minister czy kandydatka? 
Nauczyciele opuścili salę

Minister Anna Zalewska 
przedstawiła ostatnie działania 
rządu w zakresie edukacji ale też 
swoje zamierzanie w pracy 
w przyszłym europarlamencie

Wzburzeni nauczyciele opuszczają spotkanie

OŁAWA 
Sesja RM 

Po czterech miesiącach od 
wyborów samorządowych 
Jolanta Górska z KWW 
„Koalicja Obywatelska” 
objęła funkcję radnej Rady 
Miejskiej w Oławie

Jolanta Górska ubiegała 
się o mandat radnej Rady 
Miejskiej w Oławie w ubie-
głorocznych wyborach sa-

morządowych w okręgu nr 2, 
obejmującym centrum i połu-
dniową część miasta. Otrzy-
mała 161 głosów poparcia 
i zajęła czwarte miejsce na 
liście „KWW Platforma. No-
woczesna i  Koalicja Obywa-
telska”, który w tym okręgu 
zdobyła łącznie trzy mandaty. 
Otrzymały je osoby z najwięk-
szą liczbą głosów - Magdalena 
Ziółkowska, Albert Zieliński 
i Andrzej Mikoda. Ponie-
waż ten ostatni, podobnie jak 
w poprzedniej kadencji, zo-
stał wiceburmistrzem Oławy, 
musiał zrzec się mandatu rad-
nego. Ustawa o samorządzie 

gminnym zabrania bowiem 
łączenia funkcji burmistrza 
oraz jego zastępcy z członko-
stwem w organach jednostek 
samorządu terytorialnego. 

Mikoda nie złożył ślubowa-
nia na radnego, ale mandatu 
zrzekł się dopiero na początku 
marca tego roku, bo - jak mówi 
- decyzja była bardzo trudna, 
wymagała czasu i dogłębnego 
przemyślenia: - Rozmowy 
koalicyjne trwały bowiem 
dość długo, nim Rada Miej-
ska w Oławie się poukładała. 
Partia, której jestem człon-
kiem, wypadła z koalicji i jest 
w opozycji. Mimo to burmistrz 
złożył mi propozycję konty-
nuowania pracy na funkcji 
wiceburmistrza. Od tego, czy 
przyjmę tę propozycję zależało 
moje dalsze funkcjonowanie 
w PO, dlatego musiałem do-
kładnie rozważyć wszystkie 
za i przeciw. A to wymagało 
czasu. 

Ostatecznie do kontynuacji 
pracy wiceburmistrza Andrze-
ja Mikodę przekonało otocze-

nie i współpracownicy, którzy 
uznali, że sprawdza się na tym 
stanowisku i dobrze wykonuje 
powierzone mu zadania. Nadal 
jest członkiem PO i dalej dzia-
ła w jej strukturach. 

W sytuacji, gdy Andrzej 
Mikoda zwolnił mandat rad-
nego, zgodnie z przepisami 
przejęła go 55-letnia Jolanta 
Górska z Oławy, zawodowo 
nauczycielka matematyki i fi -
zyki. W ostatnich miesiącach 

dała się poznać jako aktywna 
członkini komitetu mieszkań-
ców protestujących, by na ul. 
Nadbrzeżnej stanęła stacja 
bazowa telefonii komórkowej. 
Protest był na tyle skuteczny, 
że sprawę cofnięto do ponow-
nego rozpatrzenia.

Uroczyste ślubowanie na 
radną złożyła na marcowej 
sesji Rady Miejskiej. To jej 
pierwsza kadencja w RM. 
Decyzją radnych podjętą 

na kwietniowej sesji zosta-
ła członkiem dwóch komi-
sji działających przy Radzie 
- gospodarki komunalnej, 
mieszkaniowej i ochrony śro-
dowiska oraz kultury, sportu, 
rekreacji i młodzieży.    

WIOLETTA KAMIŃSKA
wkaminska@gazeta.olawa.pl

Jolanta Górska jest nową radną RM w Oławie. Przejęła mandat, 
z którego zrezygnował wiceburmistrz Andrzej Mikoda
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na kwietniowej sesji zosta-

161
otrzymała Jolanta 
Górska w wyborach 
samorządowych, 
a teraz formalnie 
została radną

głosów

Wiceburmistrz zrezygnował 
- jest nowa radna
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OŁAWA

26 IV  - Szymon Lubczyński    - ur. 1989
27 IV  - Maria Tułaczek    - ur. 1940
27 IV  - Regina Żelichowska    - ur. 1953
28 IV  - Mikołaj Wilgosz    - ur. 1939
28 IV  - Helena Kopeć    - ur. 1950
28 IV  - Bronisław Burdzy    - ur. 1937
29 IV  - Aniela Bronowicka    - ur. 1928
30 IV  - Wiktor Winogradow    - ur. 1948
3 V  - Władysław Herba    - ur. 1931
2 V  - Czesław Szpilakowski    - ur. 1942
6 V  - Daniel Tomaczyk    - ur. 1939

ODESZLI

OŁAWA 
Z sesji RM 

Do końca czerwca samo-
rząd będzie dopłacał do 
stawek za wodę. Od lipca 
zaczną obowiązywać nowe 
- najprawdopodobniej 
wyższe - ceny

Już trzeci raz radni podjęli 
uchwałę, na podstawie której 
samorząd dopłaca do cen wody 
i ścieków dla mieszkańców 
indywidualnych. 

Sprawa zbyt wysokich cen 
za wodę i ścieki, obowiązu-
jących w Oławie od sierpnia 
2018, decyzją władz miasta od 
września ubiegłego roku jest 
we wrocławskim Sądzie Ad-
ministracyjnym. Aby niknąć 
niepotrzebnego zamieszania 
z opłatami i ewentualnym 
późniejszym zwrotem róż-
nicy wysokości stawek za 
wodę i ścieki, pod koniec 
września ubiegłego roku Rada 
Miejska w Oławie uznała, 
że do czasu rozstrzygnięcia 
sprawy mieszkańcy indy-
widualni będą płacić tyle co 
wcześniej, a samorząd będzie 
dopłacał Zakładowi Wodocią-
gów i Kanalizacji w Oławie 
brakującą część kwoty do 
nowych stawek. Podjęta wte-
dy uchwała obowiązywała do 
31 stycznia tego roku. Wbrew 
oczekiwaniom władz miasta, 
do tego czasu sprawa nie 
znalazła jednak rozstrzygnię-
cia przed sądem. W styczniu 
radni podjęli więc uchwałę 
przedłużającą okres dopłat 
do końca kwietnia 2019. To 
nie rozwiązało problemu, bo 
rozstrzygnięcia sprawy wciąż 
nie ma. Dlatego pod koniec 
minionego miesiąca uchwała 
ponownie przedłużająca okres 
dopłat trafi ła na sesję i tym 
razem także została zaakcep-
towana przez radnych. 

Mieszkańcy będą więc pła-
cić za wodę i ścieki tak jak 

dotychczas, czyli 3,80 zł za 
metr sześcienny wody i 7,33 zł 
za metr sześcienny ścieków - 
przynajmniej do końca czerwca 
tego roku. Do tego czasu mia-
sto tak jak dotychczas będzie 
dopłacać ZWiK-owi 0,13 zł 
brutto do metra sześciennego 
wody i 0,31 zł brutto do metra 
sześciennego ścieków. 

Z sesyjnej informacji wice-
burmistrza Andrzeja Mikody 
wynika jednak, że mieszkań-
ców już wkrótce dosięgnie 
podwyżka cen. Od lipca za-
cznie bowiem obowiązywać 
nowa - najprawdopodobniej 
wyższa - taryfa opłat za ścieki 
i wodę. O ile wzrosną opłaty, 
na razie nie wiadomo, bo 
- jak dodał wiceburmistrz - to 
zależy od decyzji Państwowe-
go Gospodarstwa Wodnego 

„Wody Polskie”. Na wysokość 
opłaty wpływ ma bowiem 
kilka czynników, w tym ceny 
energii elektrycznej, która 
w ostatnim okresie znacznie 
podrożała. 

Przypuszczenia zastępcy 
burmistrza potwierdzają słowa 
kierownika działu handlowego 
ZWiK w Oławie - Krzysztofa 
Sarneckiego, który w odpo-
wiedzi na nasze pytania w tej 
sprawie przyznaje, że pod 
koniec kwietnia spółka złożyła 
w Państwowym Gospodar-
stwie Wodnym „Wody Pol-
skie” nowy wniosek taryfowy: 
- Z powodu występującego od 
połowy 2018 roku niezwykle 
dynamicznego wzrostu cen 
energii elektrycznej, koszt jej 
zakupu przez Spółkę wzrósł 
aż o 45 procent. Obniżenie 

przez rząd Rzeczypospolitej 
Polskiej akcyzy na energię 
o 15 zł za megawatogodzinę 
tylko nieznacznie zmniejszyło 
te koszty, ponieważ obecnie 
są one nadal o 38 procent 
wyższe od prognoz zawartych 
w poprzednim, złożonym do 
regulatora - PGW „Wody Pol-
skie”, wniosku taryfowym na 
lata 2018-2021. 

Dalej kierownik tłumaczy, 
że w korespondencji z „Wo-
dami Polskimi” ZWiK zwrócił 
się z zapytaniem o aktualizację 
taryfy w zakresie wynikają-
cym jedynie ze wzrostu cen 
energii, co umożliwiłoby jej 
niewielką korektę. Sugestia 
nie została jednak uwzględnio-
na, a spółka zmuszona została 
do przeliczenia wszystkich 
składników wniosku taryfowe-

go zgodnie z obowiązującymi 
w tym zakresie przepisami. 
Z tego względu konieczne 
było zastosowanie wszyst-
kich wskaźników zmian cen, 
przewidywanych przez rząd 
RP zgodnie z prognozami za-
wartymi w Wieloletnim Planie 
Finansowym Państwa na lata 
2019-2022. Na skutek sugestii 
regulatora, w ostatnich dniach 
kwietnia ZWiK złożył więc 
stosowny wniosek o skrócenie 
okresu obowiązywania obec-
nej taryfy wraz z projektem 
nowej. 

W wiadomości przysłanej 
nam przez komunalną spółkę 
nie ma informacji o tym, jaka 
będzie nowa cena za wodę 
i ścieki, wynikająca z nowych 
wyliczeń. Po informacje na 
temat treści wniosku odesłano 
nas do „Wód Polskich”, po-
nieważ obecnie to one są jego 
dysponentem. Tam jednak nie 
udało nam się dodzwonić. Po-
prosiliśmy więc o informację 
znającego temat Andrzeja Mi-
kodę. Wiceburmistrz nie widzi 
jednak potrzeby podawania do 

wiadomości publicznej kwot, 
które nie są ostateczne, bo nie 
zatwierdzone przez „Wody 
Polskie” w formie decyzji 
administracyjnej. Jego zda-
niem wprowadziłoby to tylko 
zbędne zamieszanie. 

W przekazanej nam infor-
macji kierownik Sarnecki 
dodał, że okoliczności uzasad-
niające konieczność złożenia 
nowego wniosku oraz kalkula-
cji nowej taryfy ZWiK przed-
stawił w poprzednim miesią-
cu radnym Rady Miejskiej 
w Oławie na posiedzeniach 
trzech komisji - Gospodarki 
Komunalnej, Mieszkanio-
wej i Ochrony Środowiska; 
Finansów, Rozwoju Gospo-
darczego i Promocji oraz Pra-
wa i Porządku Publicznego. 
- W przypadku podjęcia przez 
PGW „Wody Polskie” decyzji 
o wysokości cen zawartych 
w taryfi e spółka ZWiK nie-
zwłocznie poinformuje o nich 
opinię publiczną - zapewnia 
Krzysztof Sarnecki.

WIOLETTA KAMIŃSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

MIASTO JESZCZE DOPŁACA, 
ale od lipca woda i ścieki będą droższe

Od lipca woda w Oławie będzie droższa?
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Wszystkim, którzy w tych bolesnych dla nas chwilach 
dzielili z nami smutek i żal oraz okazali wiele serca, 

życzliwości i pomocy, a także uczestniczyli w uroczystościach 
pogrzebowych mojej żony i naszej Mamy, Babci i Prababci 

śp. Stanisławy Czerendy
serdeczne wyrazy podziękowania składają: 

mąż, córka i syn z rodzinami

Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że w dniu 5 maja 2019 r. zmarł

śp. Marek Cecko
Msza żałobna wraz z ceremonią pogrzebową odbędzie się 

w dniu 11 maja 2019 r. o godzinie 11.00 na cmentarzu 
przy ul. Ofi ar Katynia 1 w Oławie.

Pogrążona w smutku Rodzina 

Wyrazy współczucia z powodu śmierci 

Jerzego Smyka
rodzinie i najbliższym 

składają koleżanki i koledzy z redakcji 
„Gazety Powiatowej - Wiadomości Oławskie”

Serdeczne wyrazy współczucia rodzinie z powodu śmierci 

Anieli Bronowickej 
składa 

Zarząd Związku Sybiraków w Oławie

Wyrazy głębokiego współczucia naszemu koledze redakcyjnemu 
Dominikowi Czerendzie 

i Jego najbliższym z powodu śmierci ukochanej Babci 
śp. Stanisławy Czerendy

składają koleżanki i koledzy 
z „Gazety Powiatowej - Wiadomości Oławskie”
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JELCZ-LASKOWICE 
Śmieci 

Od 2014 roku nie 
zdarzyło się, by radni nie 
przyjęli uchwały w brzmie-
niu zaproponowanym 
przez burmistrza Bogdana 
Szczęśniaka lub jego 
zastępców. Tym razem 
było inaczej

Podczas marcowej sesji 
Rady Miejskiej pod obrady 
trafi ła uchwała w sprawie wy-
boru metody ustalenia opłaty 
za gospodarowanie odpadami 
komunalnymi oraz ustalenia 
wysokości stawki tej opłaty. 
W 2013 roku przyjęto, że 
mieszkaniec segregujący od-
pady będzie płacił niecałe 13 
zł miesięcznie, a niesegregu-
jący - ponad 19 zł. Po latach 
utrzymywania tych kwot na 
stałym poziomie podwyżki 
stały się nieuniknione. Gmina 
zaproponowała odpowiednio 
17,50 zł i 29 zł. 

Radni się jednak nie zgodzi-
li. Za zamkniętymi drzwiami 
z burmistrzem i jego zastęp-
cami spotkali się szefowie 
klubów oraz prezydium RM. 
Okazało się, że jeśli uchwała 
zostanie poddana pod głoso-
wanie, najprawdopodobniej 
będzie odrzucona. Przeciwko 
byli bowiem radni Wspólnoty 
Samorządowej, Prawa i Spra-
wiedliwości oraz Lokalnych 
Patriotów, a pełnej zgody nie 
było również w Koalicji 2018-
2023. Temat odłożono więc na 
kolejny miesiąc. 

Między marcową a kwiet-
niową sesją omawiano go 
kilka razy. Dwa tygodnie temu 
wydawało się, że udało się 
wypracować kompromis - 
podwyżkę do 16 złotych za 
odpady segregowane. Jeden 
z radnych przeciwny wstępnej 
propozycji władzy mówił nam, 
że to propozycja możliwa do 
zaakceptowania. Czy aby na 
pewno? 

Plan się posypał

Uchwałę z kwotą 16 zł, 
zamiast 17,50 zł, przygoto-
wano. Z kontrpropozycją na 
kwietniowym posiedzeniu 
RM wyszedł jednak Marek 
Starczewski ze Wspólnoty 
Samorządowej: - Składam 
wniosek o wprowadzenie 
zmiany stawki za odpady 
segregowane z 16 na 15 zł. 
Obecny stan złożonych de-
klaracji śmieciowych wynosi 
21.100. Powinniśmy rozpo-
cząć akcję, która doprowadzi 

do tego, że tych deklaracji 
będzie przynajmniej 22.000, 
co przy kwocie 15 zł pozwoli 
nam uzyskać pewną nadwyż-
kę. System należy uszczelnić. 
W naszej gminie mamy prawie 
23 tysiące mieszkańców, plus 
obcokrajowcy. Czas na aktu-
alizację deklaracji. W wielu 
domostwach liczba lokatorów 
się zmienia. Czasem ktoś się 
rodzi, innym razem ktoś wraca 
zza granicy. Deklaracje nie są 
aktualizowane. Trzeba miesz-
kańców do tego zmotywować, 
choćby poprzez informacyjną 
akcję ulotkową. 

Innego zdania był wice-
burmistrz Marek Szponar: 
- Zgodnie z treścią wniosku 
z ostatniej sesji, przedstawi-
ciele klubów spotkali się celem 
wyjaśnienia spornych oko-
liczności. Już wtedy sygnali-
zowaliśmy, że nawet stawka 
16 zł jest niewystarczająca, 
bo nie uwzględnia kosztów 
przewidywanych na rok 2019. 
Mamy inne wyliczenia niż 
radny Marek Starczewski. Nie 
możemy posługiwać się liczbą 
osób zameldowanych, musimy 
rozmawiać o tych, którzy zło-
żyli deklaracje. Będziemy ich 
zachęcać, by decydowali się 
na aktualizacje. Biorąc jednak 
pod uwagę ceny, które obo-
wiązują od 1 stycznia 2019, 
nawet 16 złotych jest kwotą 
zbyt niską. 

Starczewskiego wspierał 
za to Tomasz Rygielski z PiS. 
Według niego gmina powinna 
zrobić wszystko, by uszczelnić 
system. Podawał przykła-
dy samorządów, w których 
mieszkańcy dostają wezwania 
do aktualizacji i pisma dyscy-
plinujące. Czy w Jelczu-La-
skowicach też tak się dzieje? 
Zdaniem Marka Szponara 
- przez cały czas. Gmina stara 
się sprawdzać mieszkańców na 
podstawie ilości zużytej wody. 
Jeśli w danym mieszkaniu zu-
życie gwałtownie wzrasta, naj-
prawdopodobniej oznacza to, 
że mieszka w nim więcej osób. 
Trudno jednak to udowodnić, 
ponieważ urzędnik nie może 
wejść siłą do mieszkania, 
a nawet jeśli zostałby wpusz-
czony, to mógłby usłyszeć, że 
nadmiar lokatorów jest tylko 
chwilowy (a deklaracje należy 
uaktualnić, gdy zamieszkuje 
się w danym miejscu dłużej 
niż 14 dni). 

Grzechy z przeszłości 

O co tak naprawdę chodzi 
z uszczelnianiem systemu? 
Konieczność podwyżki wy-
musza nie tylko ogólny wzrost 
cen, w porównaniu z 2013 
rokiem. Problemem są także 
nieuczciwi mieszkańcy, którzy 
nie płacą za śmieci. Wynajmu-

jąc swoje lokum innym oso-
bom, nie aktualizują deklara-
cji. I to chcieliby zmienić rad-
ni, wśród których jest również 
Piotr Stajszczyk ze Wspólnoty 
Samorządowej. W 2013 roku 
był wiceburmistrzem i przy-
gotowywał obowiązującą 
dotychczas „uchwałę śmiecio-
wą”. Zgadza się, że po latach 
podwyżki są nieuniknione, ale 
nie do kwoty 17,50 czy 16 zł: 
- Stawka, którą przedstawił 
radny Starczewski, została 
przez nas precyzyjnie wyliczo-
na. Widzimy wzrost śmieci, 
więc wiemy, że mieszkańców 
jest coraz więcej. Bez uszczel-
nienia systemu nie wystarczy 
nam nawet 17,50 zł. Musimy 
rozwiązać ten problem tak, 
by za tych nieuczciwych nie 
musieli płacić uczciwi. Jeśli 
deklaracji będzie więcej, 15 zł 
wystarczy. 

Ireneusz Stachnio z PiS 
propozycję podwyżki nazwał 
grzechem z 2013 roku: - Wte-
dy nawet kwota 12 złotych 
wydawała nam się wysoka. 
Popełniono błąd, że od tam-
tego czasu nie zorganizowano 
żadnej debaty i nie zapropo-
nowano choćby minimalnej 
podwyżki. Teraz za to propo-
nuje się nam znaczącą. I do-
chodzi do sytuacji, w której 
zapłacą te osoby, które uczci-
wie wypełniły deklaracje. 
Ilość śmieci wzrasta, koszty 
są coraz większe. Gmina 
powinna jednak regularnie 
przypominać o konieczności 
aktualizacji. Wielokrotnie 
o tym mówiliśmy jeszcze 
w poprzedniej kadencji. Rad-
ny Michał Pakosz zwracał  
już kilka lat temu uwagę na 
cudzoziemców. Proponował 
wtedy, by gmina nawiązała 
współpracę z fi rmami w stre-
fi e ekonomicznej. Pracodaw-
cy mogliby ułatwić dotarcie 
do pracowników ze Wschodu, 
dzięki czemu łatwiej byłoby 
nam ich włączyć do syste-
mu. Jest złożony wniosek, 
są pewne pomysły. Dajmy 
sobie szansę i sprawdźmy, 
czy utrzymanie stawki 15 zł 
jest możliwe. Jeśli nie podej-
dziemy do tego poważnie, za 
chwilę będziemy płacić 17, 18 
czy nawet 19 zł... 

Wiceburmis t rz  Marek 
Szponar tłumaczył, że z po-
dobnym problemem musi 
sobie radzić wiele gmin i żad-
na nie znalazła idealnego 
rozwiązania. Zapewniał, że 
urzędnicy z Jelcza-Laskowic 
robią, co mogą, by uszczel-
niać system: - Wzywamy do 
aktualizacji. Sprawdzamy 
ewentualne oszustwa przez 
zużycie wody, ale także na 
podstawie ruchu w biurze 
meldunkowym. Pamiętajmy 
jednak, że wiele jest osób 
uczciwych. Wytwarzamy wię-
cej śmieci niż kilka lat temu. 
Prezes Zakładu Gospodarki 

Komunalnej powiedział mi, 
że takiej sterty odpadów, 
jaka jest obecnie, jeszcze nie 
widział. Jeśli poprawia się 
standard życia, to tworzymy 
ich więcej. Jest jeszcze jed-
na kwestia - zdecydowana 
większość ludzi deklaruje, 
że segreguje. A ilość śmieci 
niesegregowanych jest nie-
porównywalnie większa niż 
segregowanych. Jeśli mamy 
osiedla z domami wieloro-
dzinnymi, to jak zweryfi kuje-
my, czy konkretni mieszkańcy 
segregują? Nie da się tego 
zrobić! 

Wzorem Zachodu 

Dyskusja się przeciągała. 
Ireneusz Stachnio proponował, 
by wzorem państw zachodnich 
postawić w mieście butel-
komaty do skupu plastiku. 
Zgodnie z wizją radnego PiS 
mieszkaniec, który regular-
nie wrzucałby do urządzenia 
butelki, otrzymywałby dar-
mowe wejściówki na imprezy 
w CSiR. Podobny butelkomat 
stanął niedawno w Krakowie. 
Tam wrzuconą butelkę wymie-
nia się na 10 groszy. 

Michał Pakosz (również 
PiS) mówił, że od dawna ape-
luje, by stworzyć nowy spo-
sób weryfi kacji nieuczciwych 
mieszkańców, wzorem innych 
samorządów. Na prośbę Marka 
Szponara o wskazanie gmin, 
które ten sposób znalazły, 
obiecywał, że udzieli odpo-
wiedzi na piśmie. 

Dopłata z budżetu 

Optymistycznych wieści nie 
miał prezes Zakładu Gospo-
darki Komunalnej. Powołał się 
na statystykę, która pokazuje, 
że około 20% Polaków nie 
płaci za odbiór odpadów. Zda-
niem Władysława Czubaka 
winę za taki stan ponosi sła-
bość systemu i brak skutecz-
nych narzędzi do egzekucji. 
Prezes ZGK mówił również, 
że stawka 15 zł za odpady 

segregowane jest zbyt niska: 
- Dlaczego oczekujecie, że za 
te same pieniądze, które płacą 
mieszkańcy Oławy, otrzyma-
cie lepszą usługę? Bo de facto 
dostajecie więcej. Zasługuje-
my na to z jakiegoś powodu? 
Przypominam, że dwa razy 
częściej jeździmy do zabudo-
wy jednorodzinnej po śmieci 
zmieszane, co spółkę ZGK 
kosztuje rocznie 200 tysięcy 
złotych na same wynagrodze-
nia i paliwo. Do tego pojem-
niki dajemy w gratisie. To są 
elementy, które nas wyróżniają 
w stosunku do Związku „Ślę-
za-Oława”. I powinniśmy za 
to płacić. Nie oczekujmy, że 
wszystko dostaniemy za dar-
mo. Przekażę państwu infor-
mację dotyczącą wymaganych 
opłat, które sprawiłyby, że 
obecny operator nie poniósłby 
strat. To 19 złotych za odpady 
segregowane i 38 za niese-
gregowane. Obawiam się, że 
niebawem do tego poziomu 
będziemy musieli doskoczyć. 
Masa odpadów rośnie. Nawet 
jeśli podniesiemy cenę do 16 zł 
za śmieci segregowane, to już 
teraz na podstawie szacunków 
mogę powiedzieć, że to będzie 
za mało. Temat wróci w ostat-
nim kwartale roku, gdy będą 
państwo rozmawiać o dopła-
cie, która zostanie udzielona 
z budżetu gminy. A tak nie po-
winno być. Zgodnie z prawem 
system powinien się bilanso-
wać z opłat mieszkańców. 

Słowa Czubaka potwierdziła 
skarbniczka UMiG Elżbieta 
Harań-Klimek. Podkreślała, 
że kwota wydatków musi być 
równa kwocie dochodów. Jeśli 
gmina zarobi 100 zł, 100 może 
wydać. System powinien się 
więc domykać sam, bez dopłat 
z budżetu gminy. 

Podzielona koalicja

Nie udało się wypracować 
kompromisu. Wniosek Mar-
ka Starczewskiego o zmianę 
stawki odpadów segregowa-
nych z 16 na 15 zł został przy-
jęty. „Za” głosowali: Jacek 
Załubski, Marek Starczewski, 
Łukasz Dudkowski, Karolina 
Kolado, Julian Kozłowski, 
Weronika Kuszyk, Michał 
Pakosz, Tomasz Rygielski, Ire-
neusz Stachnio i Piotr Stajsz-
czyk. Od głosu wstrzymali się 
Joanna Kamińska, Stanisław 
Łukasik i Jacek Mikołajczyk. 
Przeciwko byli: Tadeusz Bab-
ski, Beata Bejda, Aleksan-
dra Czernik, Janina Hernas, 
Robert Jadczak, Wincenty 
Marchewski, Michał Wolski 
i Krzysztof Woźniak. 

Chwilę później przegło-
sowano uchwałę ze zmniej-
szoną stawką, co oznacza, 
że mieszkańcy zapłacą nie 
17,50 zł, nie 16, a 15 zł za 
odpady segregowane. Poparli 
ją: Łukasz Dudkowski, Karo-
lina Kolado, Piotr Stajszczyk, 
Marek Starczewski, Jacek 
Załubski, Julian Kozłowski, 
Weronika Kuszyk, Jacek Mi-
kołajczyk, Tomasz Rygielski 
i Ireneusz Stachnio. Joanna 
Kamińska i Stanisław Łuka-
sik wstrzymali się od głosu, 
a przeciwko byli; Beata Bejda, 
Aleksandra Czernik, Tadeusz 
Babski, Janina Hernas, Robert 
Jadczak, Wincenty Marchew-
ski, Krzysztof Woźniak. Nato-
miast Michał Pakosz i Michał 
Wolski nie wzięli udziału 
w głosowaniu. 

*
To pierwszy raz od 2014 

roku, gdy Rada Miejska nie 
zagłosowała zgodnie z wolą 
burmistrza. Na początku ka-
dencji 2018-2023 Bogdan 
Szczęśniak oraz radni z jego 
listy weszli w koalicję z Pra-
wem i Sprawiedliwością. Po 
kilku miesiącach widać jed-
nak, że koalicja jest krucha, 
a jej żywot może się okazać 
wyjątkowo krótki. 

KAMIL TYSA 
ktysa@gazeta.olawa.pl

KOALICJA JEST KRUCHA. 
Podwyżki będą niższe!
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15
- tyle zapłacą mieszkańcy 
gminy Jelcz-Laskowice 
za odpady segregowane

zł
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3 Maja pod Pomnikiem 
Losów Ojczyzny wspólnie 
świętowaliśmy 228 rocznicę 
uchwalenia Konstytucji Ma-

jowej. Po złożeniu kwiatów 
zgromadzeni na uroczystości 
mieszkańcy oraz przedstawi-
ciele oławskich stowarzyszeń, 

instytucji i organizacji prze-
maszerowali, przy dźwiękach 
Oławskiej Orkiestry Dętej, 
do Sanktuarium NMP Matki 
Pocieszenia na mszę św. w in-
tencji Ojczyzny. Serdecznie 
dziękuję wszystkim, którzy 
uczestniczyli w tych wyda-
rzeniach, szczególnie licznie 
przybyłym mieszkańcom Oła-
wy. Dziękuję również wszyst-
kim, którzy pomogli w ich 
organizacji. Przede wszystkim 
X Wrocławskiemu Pułkowi 
Dowodzenia oraz harcerzom 
za wystawienie posterunków 
honorowych przy pomniku.

BURMISTRZ OŁAWY 
 TOMASZ FRISCHMANN

Trwa budowa rowu, którego zadaniem będzie retencjonowa-
nie, a w dalszym etapie odprowadzenie do rzeki Oławy wód 
opadowych (deszczówki) z działek leżących we wschodniej 
części Nowego Otoku. Budowany rów będzie miał długość 261 
m, szerokość korony 7 m, a dna 1,4 m. Zakres robót obejmuje 
ponadto montaż regulatora przepływu oraz wykonanie prze-
wiertu o średnicy 1,4 m pod drogą powiatową – ul. Kilińskiego. 
Zamontowane zostaną także barierki ochronne od strony tej 
drogi. Wykonanie rowu jest pierwszym etapem planowanej 
budowy kanalizacji deszczowej w tej części Oławy.

Na stadionie trwa budowa nowej hali sportowej z budynkiem 
socjalnym i boiskiem pokrytym sztuczną trawą. Hala będzie 
zajmowała łączną powierzchnię około 2,5 tysiąca m2. Całkowita 
wartość inwestycji to ponad 7 milionów zł. Zakończenie budowy 
zaplanowano na 2020 rok.

Oławska Majówka zgromadziła fanów muzyki rozrywko-
wej. Na scenie wystąpili: hip-hopowy PlanBe, elektroniczny 
KAMP oraz gwiazda wieczoru - Kamil Bednarek.Poza sceną 
też dużo się działo! Na „miasteczku” przygotowana została 
strefa rekreacji i rozrywki oraz stoiska branżowe, a także 
Strefa Art - wyjątkowe miejsce, w którym animatorzy i in-
struktorzy proponowali gry, zabawy, warsztaty (np. biżuterii 
szklanej „Mały Jubiler”) oraz pokazy robotów i druku 3D. 
W fotobudce można było zrobić oryginalne zdjęcie – wy-
jątkową pamiątkę z muzycznej Oławskiej Majówki, a także 
wziąć udział w grze plenerowej.

Kamil Bednarek przyciągnął tłumy
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1 czerwca
hala sportowa OCKF

2 czerwca
Dzień Aktywnej Rodziny

 
PIKNIK DLA DZIECI
na nowym basenie

                 FESTYN 
 
 WSZYSTKIE ATRAKCJE BEZPŁATNE!

Oławski Dzień Dziecka

park przy stawach

strona dofi nansowana 
z budżetu miasta OławyOŁAWIEURZĄD 

MIEJSKI
W 

W INTERNECIE:
www.um.olawa.pl  
poczta elektroniczna: 
olawa@um.olawa.pl

Uroczyście pod pomnikiem

Dużo  rozrywki   
na  Majówce
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OŁAWA 
Nie tylko o pracy 

Członkowie SLD i sympa-
tycy lewicy spotkali się 
1 maja pod Pomnikiem 
Losów Ojczyzny

- Spotykamy się tutaj co 
roku, by złożyć hołd, szacunek 
i kwiaty, oraz wspólnie uczest-
niczyć w  obchodach Święta 
Pracy, święta ludzi, którzy 
uczciwie pracują - mówiła 
Joanna Kruk-Gręziak, prze-
wodnicząca Rady Powiatowej 
SLD w Oławie. Przypomniała, 
że to piękne pracownicze 
święto, ale nie można zapo-
minać, że w  tym roku ob-
chodzimy również rocznicę 
15-lecia wstąpienia do Unii 
Europejskiej: - To, co kiedyś 
wydawało się nam Polakom 
niemożliwe, zakazane, stało 
się naszym wspólnym do-
brem i domem. Polska po 15 
latach od wejścia do rodziny 
europejskiej wygląda piękniej, 
nowocześniej i bogaciej. Tego 
musimy bronić, by pozostać 
w europejskiej rodzinie i móc 
czerpać ze wspólnego dobra, 
dzieląc się jednocześnie tym, 
co najlepsze. Członkowie 
SLD oraz nasi sympatycy 
z  niepokojem przypatrują 

się poczynaniom rządu od-
nośnie pracowników oświa-
ty. Wspieramy nauczycieli, 
pracowników oświaty we 
wszystkich działaniach, które 
mają poprawić los pracow-
ników oraz poprawić system 
polskiej edukacji. Pamiętajmy 
zatem, że udział w wyborach 
do europarlamentu i oddanie 
głosu na ludzi, którym są 
bliskie europejskie standardy, 
jest nie tylko naszym pra-

wem, ale przede wszystkim 
obowiązkiem wobec naszego 
kraju i Unii Europejskiej.

Przewodniczący oławskich 
struktur ZNP Andrzej Kup-
czak przypomniał, że strajk 
został jedynie zawieszony, 
a związek pozostaje w prote-
ście wobec rządu: - Pracow-
nicy oświaty od lat są tymi, 
którzy przynoszą światło, 
którzy uczyli pisać i  czytać 
tych, którzy dzisiaj odbierają 

nam prawo do godnego życia. 
A  przecież rządzenie to nic 
innego jak umiejętność wsłu-
chania się w głos rządzonych 
i realizowanie tego, czego oni 
oczekują. Tymczasem to, co 
wydarzyło się w ostatnich ty-
godniach, zaprzecza tej defini-
cji. Państwo, które tworzy pra-
wo w ciągu jednej nocy nie po 
to, aby zaspokoić oczekiwania 
narodu, tych, którzy protestu-
ją, ale by zaspokoić własne 
ambicje, jest złym państwem. 
Każdy z posłów, który podno-
sił rękę za przyjęciem ustawy 
zmieniającej funkcjonujące 
od kilkudziesięciu lat zasady 
klasyfikacji uczniów w szko-
łach sprzeniewierzył się temu, 
co przysięgał w  momencie 
przyjmowania mandatu posła. 
Bo przecież przysięgał prze-
strzegać prawa, a nie zmieniać 
to prawo, jeżeli ono nie jest 
dla niego korzystne. W wielu 
przypadkach odwoływał się 
przy tym do Boga. Czy tak 
powinno wyglądać polskie 
państwo?

Andrzej Kupczak skomen-
tował też brak pod pomnikiem 
tych, którzy jego zdaniem 

powinni tam być w  pierw-
szomajowe święto: - Mam 
takie nieskromne marzenie, 
że z szacunku dla ludzi pracy 
kiedyś na tym placu będą nie 
tylko przedstawiciele ZNP, ale 
i  innych związków zawodo-
wych. Mam takie marzenie, że 
w tym dniu z szacunku dla lu-
dzi pracy pojawią się tu przed-
stawiciele władz, aby oddać 
im hołd, aby przypomnieć, jak 
wygląda nasze miasto dzięki 
ich pracy. Wreszcie mam ta-
kie marzenie, by pojawili się 
także ci, którzy czerpią z tego, 
że Polska od 15 lat jest w UE. 

Głos zabrała też Lidia Mar-
kowska, sekretarz Powiatowe-
go Klubu Weteranów i Sym-
patyków Lewicy w  Oławie. 
Przypomniała genezę Święta 
Pracy, ale odniosła się też do 
współczesności: - Jesteśmy 
po stronie nauczycieli. Strajk 
ma swoją przyczynę, a  jest 
nią fatalne zarządzanie pol-
ską edukacja, która powinna 
być przyszłością naszego 
państwa. Nauczyciele tak 
jak pielęgniarski i  lekarze 
i inny pracownicy mają prawo 
walczyć o  swoje postulaty. 

Stajemy po stronie nauczycieli 
z wdzięczności za to, że uczyli 
nas, uczą nasze dzieci i będą 
uczyć wnuki. 

Nie zabrakło też słów o UE 
i wyborach do europarlamen-
tu: - UE to godność, wolność 
i demokracja, państwo prawa, 
równość wobec prawa, prze-
strzeganie konstytucji, nie-
zależność sądów, to poszano-
wanie praw człowieka, praw 
mniejszości narodowych, re-
ligijnych, brak dyskryminacji, 
to tolerancja, sprawiedliwość, 
równość kobiet, to prawa osób 
z  niepełnosprawnościami, 
prawa ludzi pracujących do 
godnego zarobku. Pierwsze 
wybory do parlamentu euro-
pejskiego odbyły się w Polsce 
13 czerwca 2004. Frekwen-
cja wyniosła wtedy 20,9%. 
W marcu tego roku akceptacja 
Polaków dla obecności Polski 
w  Unii osiągnęła rekordowy 
poziom 91%. Jaka będzie fre-
kwencja 26 maja? To zależy 
od nas wszystkich.

Tekst i fot. 
Jerzy Kamiński

Święto Pracy z Unią w tle

Kwiaty składa szef oławskich struktur ZNP Andrzej Kupczak

OŁAWA 
Konkurs 

Klaudia Stefaniszyn  
z ZS w Jelczu Laskowicach 
zwyciężyła w I konkur-
sie kresowym. Wyniki 
ogłoszono 29 kwietnia 
w starostwie powiatowym

- Przyroda na Kresach 
Wschodnich była wspaniała. 
Przepiękne lasy, pachnące 
łąki, przez które przepływa-
ły liczne rzeki. Na polanie 
było słychać śpiew ptaków 
i  koncert żab w  pobliskiej 
rzece. Najpiękniej było wio-
sną, kiedy zakwitały kwiaty 
i drzewa stawały się zielone. 
W  takim otoczeniu można 
było poczuć się beztrosko. 
Dzieciństwo zapowiadało się 
wspaniale. Aż do czasu wkro-
czenia UPA - fragmentem 
jednej z  nagrodzonych prac 
zaczął wicestarosta oławski 
Witold Niemirowski ogłasza-
nie wyników w  pierwszym 
powiatowym konkursie kre-
sowym, pod hasłem „Skąd 
mój ród? Skąd moje korzenie 

kresowe?”. W  zmaganiach 
uczestniczyli uczniowie szkół 
ponadpodstawowych i  po-
nadgimnazjalnych. Wpłynęło 
25 prac, które oceniało jury, 
w  składzie: przewodniczący 
Stanisław Srokowski - pisarz, 
publicysta i  twórca Naro-
dowego Forum Kresowego, 
Maria Kaśków-Parys, Dorota 
Semeniuk-Kwaśnicka, Blan-
dyna Rosół-Niemirowska. 
Oceniano wysiłek intelek-
tualny, pracowitość, rzeczo-
wość, autentyczność mate-
riału, umiejętność budowania 
tożsamości rodowej w  roz-
mowie z  dziadkami, poszu-

kiwanie przodków, biografię, 
styl, język i kulturę literacką.  
- Rodzina to pierwsze miej-
sce, kiedy poznajemy świat 
- mówił Stanisław Srokowski.  
- Mama, tata, dziadek, babcia. 
Na początku dla nas to jest 
największy świat. Patrzymy 
na babcię, przyglądamy się jej, 
jak się porusza, jak mówi i to 
nas czegoś uczy. Szczególnie 
jak mówi: A wiecie, za moich 
czasów... Wtedy zaczynamy 
rozumieć, że były inne czasy, 
nie tylko te, w których żyjemy. 
I  tutaj zaczyna się historia, 
a  ona to czas, to przeszłość, 
to tradycja. 

W ZSP nr 2 w Oławie zwy-
ciężył Paweł Sąsiada, w  LO 
nr 1 w Oławie wygrała Mag-
dalena Sebzda, w  CKZiU 
w  Oławie - Gabriela Tatar, 
a w ZS w Jelczu Laskowicach 
wygrała Klaudia Stefaniszyn 
i  ona okazała się najlepsza 
w  całym powiecie, jej pracę 
oceniono najlepiej. Główną 
nagrodą był voucher na wy-
jazd do Lwowa. 

- Cisza, cichutki dźwięk ze-
gara. Noc, co ja tutaj robię, skąd 
jestem, kim ja właściwie jestem. 
To, co na pierwszy rzut oka 
może wydawać się objawem 
amnezji, to tylko wciąż ścigają-

ce się myśli na temat własnego 
pochodzenia. Kim właściwie 
byli moi przodkowie? Jakie 
mieli życie? - tymi słowami roz-
poczyna się zwycięska praca.

Tekst i fot.: 
Grzegorz Kacała 
gkacala@gazeta.olawa.pl

Skąd mój ród?

Stanisław Srokowski, 
przewodniczący jury, mówił wiele 
o znaczeniu historii rodziny dla 
najmłodszych pokoleń

Zwyciężczyni Klaudia Stefaniszyn z ZS w Jelczu Laskowicach 
przeczytała swoją pracę wszystkim zgromadzonym
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Delegacje z miast partnerskich 
Gudensberg i Szczyrec 
uczestniczyły w Dniach Jelcza-
Laskowic

W programie znalazły się 
punkty prezentujące życie 
gminy Jelcz-Laskowice, jak 
i odnoszące się do święta 
Konstytucji 3 Maja i poprze-
dzającego go Dnia Flagi. 

Goście z Niemiec i Ukra-
iny zwiedzili nową inwesty-
cję - remizę strażacką OSP 
Jelcz-Laskowice i obejrzeli 
nowoczesny wóz bojowy, 
a Leszek Srokowski omówił 
szczegółowo jego wyposa-
żenie. Następnie delegacje 
zapoznały się z działalnością 
Jednostki Ratunkowo-Ga-
śniczej Państwowej Straży 
Pożarnej. Pozdrowienia od 
strażaków z Niemiec przekazał 
Karsten Westrup, który należy 
do strażaków-ochotników 
w Gudensbergu. Goście byli 
pod wrażeniem nowoczesnego 
wyposażenia oraz gotowości 
do róznego rodzaju akcji, 
w tym podejmowania skom-
plikowanych działań ratow-
niczych. 

Nie mogło zabraknąć ak-
centu strzeleckiego - Bractwo 
Kurkowe z Jelcza-Lasko-
wic oraz Związek Strzelecki 
z Gudensbergu współpracują 
ze sobą od wielu lat. Chęć 
zwiedzenia strzelnicy brac-
kiej i historycznych piwnic 
zgłosił Günter Hempel, prezes 
Związku Strzeleckiego. Roz-
mawiano o zorganizowaniu 
spotkania strzelców z obu 
miast i wspólnych zawodach. 
Bracia kurkowi zaprosili go-
ści do pamiątkowego zdjęcia 
pod Matczyna Lipą. Drzewo 

zostało zgłoszone do ogólno-
polskiego konkursu na Drzewo 
Roku. 

Podczas swojego pobytu 
delegacje miast partnerskich 
miały także możliwość uczest-
nictwa w mszy św. w intencji 
ojczyzny oraz składały wią-
zanki kwiatów pod tablicą 
w kościele św. Maksymiliana 
Marii Kolbego, upamiętniają-
cą Polaków poległych w cza-
sie II wojny światowej. Był 
to dla zastępcy burmistrza 
Gudensbergu Waltera Berle 
bardzo przejmujący moment. 

- Osobiście jest dla mnie bar-
dzo ważna pamięć o ofi arach 
II wojny światowej, postawa 
skruchy i pojednanie z naro-
dami, które kiedyś były celem 
niemieckiej agresji - mówił.

Wizyta delegacji zagranicz-
nych zakończyła się koncer-
tem 12 tenorów. Goście byli 
pod ogromnym wrażeniem 
występu i podkreślali wysoki 
poziom wydarzeń kultural-
nych, w których mogą uczest-
niczyć mieszkańcy Jelcza-
-laskowic.

(DEP)

Delegacje z miast partnerskich Gudensberg i Szczyrec na wspólnej fotografi i z burmistrzem Bogdanem 
Szczęśniakiem pod Matczyną Lipą, która powalczy niebawem o tytuł drzewa roku
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URZ¥D MIASTA I GMINY

JELCZ-LASKOWICE
strona dofi nansowana 

z budżetu miasta i gminy 
Jelcz-Laskowice

www.jelcz-laskowice.pl  
um.info@jelcz-laskowice.pl
facebook.com/JLstronaofi cjalna

Biuletyn Informacji Publicznej 
http://www.um.jelcz-laskowice.fi nn.pl/

informacje

Miasta partnerskie na Dniach Jelcza-Laskowic
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OŁAWA 
Akcja 

W Oławskim Centrum 
Rozwoju Społecznego 
spotkały się mieszkanki, 
aby móc wzmocnić swoje 
kompetencje biznesowe

W ramach programu „Ak-
tywne Oławianki” w  OCRS 
odbywa się cykl spotkań oła-
wianek, które chcą wymienić 
się swoimi doświadczeniami 
na temat biznesu, który pro-
wadzą, ale też nabyć nowe 
umiejętności. Na spotkania 
zapraszane są też panie, któ-
re dopiero myślą o  własnej 
przedsiębiorczości, a  do-
świadczenia zabrane podczas 
tego cyklu mogą im to ułatwić. 

- Jest to pierwsze spotkanie 
kobiet przedsiębiorczych - 
mówiła prowadząca Kamila 
Bartoszek. - Chciałabym za-

znaczyć, że kobieta przedsię-
biorcza nie oznacza kobiety 
przedsiębiorcy. Nie oznacza, 
że każda z  nas musi mieć 
firmę i zatrudniać trzydzieści 
osób. Oznacza to, że jest w nas 

energia, są chęci do działania, 
które można przełożyć na róż-
ne rodzaju aktywności. 

Cykl spotkań ma być okazją 
do zapoznania się z  innymi 

osobami. To ma być wymiana 
doświadczeń, ale też zwykła 
rozmowa, która może posze-
rzyć grono osób, mających 
podobne wyzwania w biznesie 
czy życiu. Spotkanie było 
podzielone na kilka części. 
Oprócz przedstawienia celu 
tych spotkań odbyły się dwie 
prelekcje. Pierwsza z  nich 
dotyczyła networkingu i jego 
znaczenia w  biznesie. Panie 
mogły się dowiedzieć, jak 
poszerzyć relacje biznesowe (i 
nie tylko), jak wykorzystując 
proste czynności można wiele 
rzeczy w życiu sobie ułatwić, 
jak przeskoczyć niektóre na-
sze ograniczenia, które są 
w nas, a bez których możemy 
znacznie więcej dowiedzieć 
się o  świecie czy ludziach 
koło nas. Druga prelekcja 
dotyczyła kosztów w  fir-
mie. Księgowa Małgorzata 
Szlęg-Koziarzewska mówiła 
o wpływie kosztów na działal-

ność biznesową. Jak je klasyfi-
kujemy i co może wpłynąć na 
obniżenie podatku płaconego 
przez przedsiębiorców. 

W ramach spotkania, by 
zwiększyć integrację uczest-
niczek, prowadzone były 
animacje, które miały panie 
rozruszać, ale też „przeła-
mać lody”. Końcową częścią 

spotkania jest przedstawienie 
się ogółowi i  opowiedze-
nie, z  czym się przychodzi, 
z  jakimi oczekiwaniami. Ta 
część ma być poświęcona 
wymianie informacji, dzięki 
którym może narodzić się coś 
nowego.

Tekst i fot.: 
Grzegorz Kacała 

Przedsiębiorcze 
oławianki

Prowadząca Kamila Bartoszek

Był też czas na nieco luźniejsze aktywności i zintegrowanie się grupy

Uczestniczki uważnie słuchały prelekcji
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”- Chciałabym zaznaczyć, że kobieta 
przedsiębiorcza nie oznacza kobiety 
przedsiębiorcy
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- Jesteśmy jedną z  pierw-
szych, a także jedną z nielicz-
nych firm w  Polsce, zajmu-
jących się taką działalnością 
- mówi Jarosław Józwenko, 
założyciel i właściciel tej fir-
my, działającej od 1992 roku. 
- Nasz asortyment jest bardzo 
szeroki, obejmuje m.in. kanta-
ry, czyli to, co koń nosi na gło-
wie, a także uwiązy, czapraki 
pod siodło, derki, ochraniacze, 
lonże i wiele innych specjali-
stycznych artykułów. Staramy 
się, by wszystkie nasze wyroby 
były wykonane z wysokiej ja-
kości materiałów i surowców, 
aby mogły jak najdłużej służyć 
naszym klientom.

Siedziba firmy wraz ze skle-
pem firmowym znajduje się 
w Oławie przy ul. Bażantowej, 
a  dwa inne sklepy firmowe 
mieszczą się na terenie Torów 
Wyścigów Konnych Partynice 
we Wrocławiu oraz w Stadzie 
Koni Książ. Można tam kupić 
rożne akcesoria potrzebne dla 
jeźdźca, konia oraz sprzęt do 
wyposażenia stajni i padoku. 

Oprócz tych trzech sklepów 
w  Polsce zakład sprzedaje 
swoje wyroby w  kilkunastu 
krajach europejskich. Są one 
dostępne też w  firmowym 
sklepie internetowym. - Jeste-
śmy rozpoznawalni także poza 
granicami Polski - mówi Jaro-
sław Józwenko. - Bierzemy 
udział w  różnych imprezach 
jeździeckich w  całej Europie 
oraz współpracujemy z innymi 
firmami międzynarodowymi 
zajmującymi się tą branżą. 
Pracujemy też nad indywidu-
alnymi projektami i zamówie-
niami dla przedsiębiorców z 
innych branż. 

W Polsce nie ma wielu po-
dobnych firm. Konkurencja to 
głównie tanie produkty z Azji. 

Oprócz produkcji sprzętu 
treningowo-stajennego od paru 
lat firma produkuje też uprzęże 
z atestem do skoków na tram-
polinie i  bungee. - Poprzez 

pośredników sprzedajemy 
je nawet do Kuwejtu - mówi 
z dumą szef. 

80% wszystkich produktów 
jest sprzedawanych pod marką 
Mustang, pozostałe pod marką 
klientów. Cały asortyment to 
ok.80-90 pozycji. W sklepach 
miesięcznie firma sprzedaje 

tysiące sztuk swoich produk-
tów oraz rzeczy innych pro-
ducentów, które są niezbędne 
do sportu, stajni, pielęgnacji 
konia, także ubiory. W więk-
szości Mustang korzysta z ma-
teriałów krajowych, a  część 
elementów, których nie można 
dostać w Europie, sprowadza 

z Azji, głównie są to jakieś 
metale, specjalistyczne okucia, 
karabińczyki itp. 

Skąd pomysł na założenie 
akurat firmy zajmującej się 
sprzętem związanym z końmi? 

- Nie, nie jeździłem sporto-
wo, tym bardziej wyczynowo 
- mówi Jarosław Józwenko. 
- Konno jeździłem tylko re-
kreacyjnie, dla przyjemności. 
Założenie takiej firmy to był 
w  jakimś stopniu przypadek, 
ale i też moje zamiłowanie do 
koni od maleńkości. Zawsze 
z  nimi miałem do czynienia, 

lecz nie były to konie sporto-
we, tylko rolnicze, pomagające 
przy uprawie ziemi w gospo-
darstwie. Druga sprawa, że 
z dziadka pradziadka jesteśmy 
rodziną rzemieślniczą. Mój 
dziadek od strony mamy był 
szewcem, moja mama była 
krawcową i  to dosyć wzię-
tą. Nawet do dzisiaj bardzo 
mocno pomaga mi, za co przy 
okazji chciałem jej serdecznie 
podziękować. A  przypadek? 
Byłem kiedyś w szkole oficer-
skiej, ale na trzecim roku stu-
diów miałem dosyć poważny 
wypadek. Potem zaczęła się 
w Oławie modelina, następnie 
krótko, bo tylko z rok, miałem 
szwalnię, aż wreszcie pojawił 
się obecny zakład. 

Mustang zatrudnia dziś oko-
ło 20 osób. Na rzecz firmy 
oprócz szefa pracują też jego 
mama, córka i  zięć, do nie-
dawna był także jego ojciec. 
Śmiało można powiedzieć, że 
w dużym stopniu jest to firma 
rodzinna.

- Staram się wszystko robić 
małą łyżeczką, aby się nie 
zachłysnąć, bo różnie to bywa - 
swoje życiowe motto tłumaczy 
Józwenko. 

tekst i fot. 
Jerzy Kamiński

jkaminski@gazeta.olawa.pl

Mustang z Oławy

Wiktor Myszkowski przy nawijarce do szpulowania - to pierwszy etap 
wykonywania liny

Jarosław Józwenko - właściciel 
firmy Mustang

Martyna Tomasiewicz - prywatnie córka właściciela firmy - na modelu konia w oławskim sklepie prezentuje wyroby Mustanga, czyli derkę 
polarową, czaprak pod siodło, a także podkład pod siodło, wykonany z naturalnej skóry owczej

W szwalni Szef firmy pokazuje pracę w krojowni

Zakład mieści się w Oławie przy ul.Bażantowej

Firma 
„Mustang Artykuły Jeździeckie” zajmuje się przede wszystkim produkcją sprzętu treningowo-stajennego

osób
zatrudnia 
firma 
Mustang 
Artykuły 
Jeździeckie

20
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OŁAWA 
Sport 

Przy rekordowo niskiej 
frekwencji 30 kwietnia od-
była się coroczna impreza 
„Biegiem do Matury”

Organizatorem tradycyjnie 
był Zespół Szkół Ponadgim-
nazjalnych nr 2 w Oławie, 
a konkretnie nauczycielka z tej 
placówki Katarzyna Bandura. 
To ona siedem lat temu wpadła 
na pomysł stworzenia eventu, 
który tuż przed egzaminem 
dojrzałości będzie integrował 
młodzież, nauczycieli i samo-
rządowców, a także promo-
wał zdrowy tryb życia oraz 
bieganie. 

Dotychczas frekwencję 
należało liczyć w setkach. 
W pierwszej edycji pobie-
gło 130 osób, a później było 
jeszcze lepiej, zwłaszcza że 

do zabawy dołączyły wszyst-
kie szkoły ponadgimnazjalne 
z powiatu oławskiego. Tym 
razem było inaczej. Ustalony 
kilka miesięcy temu termin 
imprezy należało przełożyć ze 
względu na strajk nauczycieli. 
Przy drugiej próbie wszystko 
się udało, ale... uczniowie 
nie przyszli. A już na pewno 
nie tak tłumnie jak zwykle. 
Pobiegło około 50 osób. Czy 
to efekt zawieszonego kilka 
dni wcześniej strajku? - Nie-
którzy się na nas obrazili 
- mówi nauczycielka jednej 
z oławskich szkół. - Tylko 
z naszej placówki miało być 
kilkadziesiąt osób, a przyszło 
kilka. To odpowiedź na nasz 
strajk, ale też pewnie efekt 
rozluźnienia, które wśród 
uczniów zapanowało. 

Ci, którzy przyszli, do prze-
biegnięcia mieli ponaddwu-
kilometrowy dystans. Wśród 
zaproszonych gości byli m.in. 
starosta Zdzisław Brezdeń, 
burmistrz Oławy Tomasz Fri-

schmann oraz przewodniczący 
rady rodziców ZSP nr 2 To-
masz Rożniatowski.

Wśród maturzystek pierw-
sza do mety dotarła Magdalena 
Jałoszyńska z Liceum Ogól-
nokształcącego nr 2. Druga 
była Aleksandra Kowalczyk 
z Zespołu Szkół Ponadgim-
nazjalnego nr 2, a trzecia Oli-
wia Abramowicz z ZSP nr 2. 
Męską rywalizację zdomi-

nowali uczniowie ZSP nr 1. 
Zwyciężył Karol Kraś, przed 
Dankanem May`em i Domi-
nikiem Domańskim. Trzeci 
raz z rzędu bieg nauczycieli 
wygrała Katarzyna Stala-Kon-
drakieiwcz z Zespołu Szkół 
w Jelczu-Laskowicach.

TEKST I FOT.: KAMIL TYSA 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Organizatorzy docenili nie tylko najszybszych, ale także tych, którzy 
biegali w najciekawszych strojach

Katarzyna Bandura gratulowała zwycięzcy - Karolowi Krasiowi

Najszybsza maturzystka 
- Magdalena JałoszyńskaMomentami walka była bardzo zacięta

OŁAWA 
Rada Powiatu

W nowym roku szkolnym 
na najbardziej zdolnych 
uczniów czeka kolejna 
nagroda za osiągnięcia 
w nauce

Na ostatniej sesji Rady Po-
wiatu podjęto decyzję doty-
czącą wyróżnienia przyzna-

wanego uczniom szkół po-
nadpodstawowych. Nagroda 
będzie dotyczyła najlepszych 
uczniów szkół branżowych 
I stopnia i nosi tytuł „Za-
wodowiec Roku”. Aby ją 
otrzymać, trzeba będzie uzy-
skać najwyższy średni wy-
nik procentowy za egzaminy 

potwierdzające kwalifikacje 
zawodowe. W razie takiego 
samego wyniku uzyskanego 
przez kilku uczniów, kolejnym 
kryterium będzie średnia ocen 
ze wszystkich przedmiotów. 
Warunkiem koniecznym bę-
dzie też otrzymanie wzorowej 
oceny z zachowania. Nagro-

da ta zastąpi dotychczasowe 
wyróżnienie dla najlepszego 
absolwenta szkoły artystycz-
nej, która od jej ustanowienia 
w roku 2008 była przyznana 
dwukrotnie. 

W tej samej uchwale do-
precyzowano kryteria przy-
znawania stypendiów w szko-

łach ponadpodstawowych. 
Ze względu na podwójny 
rocznik, który wkrótce trafi 
do szkół, zaostrzono kryterium 
średniej ocen. Aby ubiegać 
się o stypendium, trzeba bę-
dzie wykazać się średnią 5.0 
z wszystkich przedmiotów. 
Pozostałe warunki zostają 

bez zmian, będzie ono przy-
sługiwać laureatom olimpiad 
i konkursów przedmiotowych 
o zasięgu wojewódzkim, ogól-
nokrajowym lub międzynaro-
dowym. Ubiegać się też będą 
mogli medaliści zawodów 
sportowych na szczeblu wo-
jewódzkim lub krajowym 
ewentualni fi naliści zawodów 
międzynarodowych.

GRZEGORZ KACAŁA 
gkacala@gazeta.olawa.pl

Zawodowiec roku z nagrodą

- Serdecznie zapraszamy na akcję krwiodawstwa 10 maja, 
w którą włączyli się sportowcy z klubu Moto-Jelcz Oława 
- mówi Magdalena Wiżgała. - Zachęcamy wszystkich sympa-
tyków piłki nożnej do wsparcia akcji i honorowego oddania 
krwi. Ponadto piątkowe wydarzenie będzie szczególną okazją 
do uczczenia 100. rocznicy powstania Polskiego Czerwonego 
Krzyża. Każdy krwiodawca otrzyma wejściówkę na basen, 
smycz klubu Moto-Jelcz Oława oraz słodki upominek od 
KGW Piskorzów.

(CK)

Oddaj krew w Termach

Tym razem 
zastrajkowali 
uczniowie
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 » - Chciałeś opisać prowincjonalną 
Polskę lat 80. i trafił ci się Domań-
ski, czy odwrotnie - trafił ci się 
Domański, więc niejako przy okazji 
powstał świetny i sugestywny opis 
polskiej prowincji lat 80?

- Zdecydowanie bramka nu-
mer dwa. Chciałem po prostu 
napisać o polskich pątnikach, 
o pragnieniu cudu, o współ-
czesnym Jezusie, o dobrym 
Judaszu. Odbiłem się od posta-
ci Kazimierza Domańskiego. 
Aby te wątki, moi bohaterowie 
wypadli dobrze, musiałem 
zakorzenić ich w określonym 
miejscu, wrzucić w czas. Padło 
na schyłek komuny i pierwszą 
połowę lat dziewięćdziesią-
tych. Jedno i drugie jeszcze 
pamiętam. Ale obawiam się 
trochę odbioru mojej książki 
w Oławie. Pierwszy raz przy-
jechałem tutaj w 1996 roku. 
Zresztą wtedy piłem wódkę 
na działkach. Opisałem czasy 
wcześniejsze, kilkanaście lat 
z życia miasta, w którym wte-
dy nie żyłem. Przecież ty znasz 
jego historię i specyfi kę dużo 
lepiej niż ja.

 » - Dlaczego akurat fryzjer? Dla-
czego on jest narratorem, dzięki 
któremu poznajemy książkowy 
świat i jego bohaterów? 

- Trochę z wygody. Potrze-
bowałem kogoś, kto jest uchem 
miasta, zna jego sekrety i różne 

wersje tych samych wydarzeń. 
Mój Zbychu jest nie tylko 
bratem wizjonera Heńka. To 
facet, do którego przychodzą 
strzyc się wszyscy, tak księża 
jak i esbecy, gadają, a on sobie 
słucha. Potem zassało mnie 
samo rzemiosło fryzjerskie. 
Zwróć uwagę, że Zbychu 
uwielbia swoją robotę i traktu-
je ją w kategoriach misji: chce, 
aby mężczyźni w Oławie do-
brze wyglądali. W ten sposób 
mamy dwóch zaangażowanych 
społecznie braci. Jeden strzyże, 
drugi naucza o Bogu. 

 » - Co cię najbardziej zaskoczyło 
przy poznawaniu realiów Oławy lat 
80. i osoby naszego wizjonera?

- Chyba kluczowa była 
pierwsza wizyta w Nowym 
Otoku. Wtedy jeszcze nie 
miałem zdania o panu Domań-
skim. Zaskoczył mnie ogrom 
miłości włożonej w to miej-
sce: ten park ze strumieniem, 
Ogrojcem i drogą krzyżową, 
ci wszyscy gipsowi święci po-
upychani wszędzie gdzie tylko 
się da. Jakiś anioł w zbroi, 
Maksymilian Kolbe. Niby 
tanie, okropne fi gury, ale jeśli 
zbierzesz to wszystko razem, 
odsłoni się ogrom serca, jaki 
wszedł w Nowy Otok. Przecież 
to miejsce nie powstało w kwa-
drans i jest dziełem bardzo 
wielu ludzi, którym się chciało, 
którzy zostawili tam kawałek 
siebie. Strasznie się tym prze-

jąłem i to przejmowanie się 
wpłynęło na książkę. Zresztą 
za każdym razem, kiedy jestem 
w Oławie, odwiedzam Nowy 
Otok. Jestem niewierzący. Ale 
lubię tam być, przez tę miłość, 
po prostu. 

 » - Czego na przykładzie oławskich 
objawień dowiedziałeś się o Pola-
kach i naszej religijności?

- Uderzyła mnie paląca po-
trzeba bliskości cudu. Prze-
cież na tym właśnie polegała 
popularność Domańskiego 
i innych mirakulistów. Czasem 
mistyka mszy, eucharystia nie 
wystarcza. Chodzi o to, aby 
Bóg przemówił bezpośred-
nio do pielgrzymów, ustami 
wizjonera, żeby mógł tego 
wizjonera chwycić. Podczas 
pracy nad „Kultem” znalazłem 
świadectwo jakiegoś faceta, 
który znalazł się dosłownie 
w środku Jezusa. Jezus był 
w tłumie i facet w niego wnik-
nął, jak w ducha. Przecież to 
coś niesamowitego - człowiek 
gnieżdżący się w Bogu. Scena 
oczywiście trafi ła do książki. 
Dotąd myślałem, że ludzie 
potrzebują wiary. Teraz wiem, 
że są i tacy, którzy nie po-
trafi ą żyć bez cudów. Pragną 
zaczarowanego świata i idą 
w tę czarowność, porzucając 
rozsądek. Niekiedy godząc się 
na śmieszność.

 » - Napisałeś na swoim blogu, że być 
może po „Kulcie” bardzo długo nie 
będziesz potrafił napisać żadnej 
książki. Dlaczego?

- Po prostu w tę powieść 
włożyłem wszystko, co mia-
łem jako pisarz. Nic nie zacho-
wałem na potem.

- Nic nie zachowałem na potem
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Z Łukaszem Orbitowskim, autorem książki „Kult”, 
której premiera odbędzie się w Oławie 16 maja, 

rozmawia Jerzy Kamiński

ROZMOWA

Łukasz 
Orbitowski
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Przed kilkoma tygodniami 
(GP nr 13 z  28 marca 2019) 
opisywałem katastrofę lotniczą, 
która wydarzyła się w Oławie 3 
marca 1918 roku. Historia nie-
znana, zapomniana, ale zakup 
archiwalnego zdjęcia oraz opis 
wydarzenia uruchomił cieka-
wość, kronikarskie obowiązki 
i kolejne poszukiwania. 

W pierwszej części opisali-
śmy wydarzenie i pokazaliśmy 
zdjęcie. Przy okazji tym tekstem 
chcieliśmy rozszerzyć krąg 
osób, przede wszystkim czytel-
ników, mogących pomóc opisać 
katastrofę „do końca”. I rzeczy-
wiście czytelnicy, jak zwykle, 
nie zawiedli. Pierwszy zgłosił 
się do mnie Andrzej Mroziński. 
Wskazał miejsce katastrofy, 
które rozpoznał na podstawie 
zdjęcia w GP. Szybko okazało 
się, że wskazanie było prawi-
dłowe i  precyzyjne. Ponieważ 
nasz czytelnik od lat mieszka 
w  Oławie w  pobliżu lokaliza-
cji budynków widocznych na 
zdjęciu z 1918 roku, rozpoznał 
obiekty, mimo że te zabudo-
wania dzisiaj już nie istnieją. 
Bardzo pomógł w  sprawie, za 
co serdecznie dziękujemy. 

Ze swojej strony prowadzi-
łem poszukiwania w  oparciu 
o mapę oławskiego kompleksu 
kolejowego z 1933 roku, pocho-
dzącą z archiwum kolejowego. 
Zestawienie układu budyn-
ków z  mapy, układu obiektów 

ze zdjęcia archiwalnego oraz 
wspomnień czytelnika rozwiało 
wszelkie wątpliwości. Już wie-
my, gdzie 3 marca 1918 roku 
spadł samolot. 

W wyniku katastrofy poległo 
dwu lotników: pilot (Paul? 1888-
1918) Krusemark i  obserwator 
Schmidt. Wkrótce otrzymałem 
również informację od dawnego 
mieszkańca Oławy, pana Heinza 
Questera, aktywnie od wielu lat 
opisującego historię miasta. Pan 
Quester również potwierdził 
lokalizację katastrofy, przesy-
łając szkic, który jest w całości 
zgodny z  naszymi ustaleniami. 
Należą mu się serdeczne podzię-
kowania za pomoc w ustaleniu 
miejsca katastrofy. Tak więc 
dzisiaj nie mamy wątpliwości, 
wszystko się zgadza. To pozor-
nie wydaje się proste, ale bez 
starannej weryfikacji można 
było mieć wiele wątpliwości 
dotyczących ułożenia zdjęcia, 
mapy i sąsiadujących linii kole-
jowych. Początkowo byliśmy za-
sugerowani opisem na odwrocie 
zdjęcia, wskazującym upadek 
w  pobliżu dworca, być może 
chodziło o  drugi dworzec (ten 
przy współczesnym wiadukcie, 
ul. Małodworcowa) związany 
z  nieistniejącą linią kolejową 
do Borka Strzelińskiego. Często 
w podobnej sytuacji są też inne 
wątpliwości, np. zdjęcie mogło 
być odwrócone (negatyw), co 
często się zdarza. Szczęśliwie 

opisywane elementy naszych 
poszukiwań szybko ułożyły się 
w  logiczną całość i  przyniosły 
większą wiedzę o  katastrofie. 
To kolejny ciekawy fragment 
dziejów Oławy. Dzisiejsza re-
lacja to jedynie kolejny etap, 

sporo wciąż przed nami. Ko-
nieczna będzie następna, trzecia 
część, która powstanie dopiero 
po poszukiwaniach i  zdobyciu 
relacji, dokumentów, a  przede 
wszystkim zdjęć i  życiorysów 
poległych lotników. Tego jeszcze 

nie mamy, poszukiwania (jak do-
tąd) idą nam sprawnie, ale nawet 
w  dobie wszystkowiedzącego 
internetu informacji czasem po 
prostu nie ma. 

�� Już wiemy gdzie
Dwupłatowiec Rumpler C 

VIII w 1918 roku rozbił się na 
terenie dawnego zakładu pro-

dukcji i impregnacji podkładów 
kolejowych i innych elementów 
drewnianych, np. słupów sieci 
elektrycznych. Widoczne na ar-
chiwalnym zdjęciu ogrodzenie 
z  metalowej siatki odgradzało 
zakład produkcji i impregnacji 
podkładów kolejowych od linii 
kolejowej (wzdłuż ul. Polnej). 
Dzisiaj to ogrodzenie jest za-
stąpione (widocznym na zdjęciu 
obok) płotem z blachy. Opisy-

Rumpler i lotnicy. To wprawdzie inna załoga, ale z tego samego okresu. Fotografia archiwalna dobrze ilustruje, jak wyglądał z bliska taki samolot. 
Warto zwrócić uwagę na widoczne sznurowane płócienne pokrycie kadłuba, łatwo zdejmowane w czasie bieżącej obsługi maszyny

Tak miejsce katastrofy wygląda dzisiaj (Oława, ul. Polna)Zdjęcie rozbitego Rumplera przy ul Polnej Oława 3 marca 1918
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Andrzej Mroziński wskazał miejsce katastrofy, które rozpo-
znał na podstawie zdjęcia w naszej gazecie. Szybko okazało 

się, że wskazanie było prawidłowe i precyzyjne

HISTORIA

Oławska katastrofa Rumplera cz. 2
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Samolot rozpoznawczy, szkolny. Niemcy. Rumpler C-VIII 
(ozn. producenta 6 A8) zbudowany i oblatany w listopadzie 
1917 r. w wytwórni Rumpler Flugzeugwerke (Berlin Johanni-
sthal). Jakkolwiek zaliczony do klasy C, czyli wywiadowczych, 
zaprojektowany był jako samolot szkolny dla uczniów pilo-
tów i obserwatorów, łącznie z nauką strzelania, bombardowa-
nia, łączności radiowej i rozpoznania fotogra� cznego. Napęd 
stanowił słabszy silnik Argus As-III. Wprowadzenie samolotu 
C-VIII miało wpłynąć na zmniejszenie strat w sprzęcie i perso-
nelu na bojowych samolotach Rumpler. Wyprodukowano 125 
sztuk wersji C VIII, przednich modeli Rumplera - ponad tysiąc.

Wprowadzono je na początku 1918 r. do tzw. Flieger Ersatz 
Abteilungen, ośrodków szkolno-treningowych lotnictwa 
niemieckiego, gdzie były używane do końca wojny w listo-
padzie 1918 r. 

Użytkownicy Rumplera C VIII: Cesarskie Niemcy, Finlandia, 
Holandia do 1924 (w 1918 zakupiono 40 maszyn) Polska 6 szt.

Konstrukcja:
Dwumiejscowy dwupłat o konstrukcji drewnianej. 
Skrzydła dwudźwigarowe kryte płótnem. 
Kadłub kratownicowy. Przód pokryty blachą, część środko-

wa i grzbiet sklejką, reszta płótnem. Kabiny odkryte.
Usterzenie spawane z rur stalowych. 
Podwozie klasyczne stałe.
Uzbrojenie: 1 stały karabin maszynowy pilota Spandau 

wz. 08/15 kal. 7,92 mm i  1 ruchomy karabin maszynowy 
obserwatora Parabellum wz. 14 kal. 7,92 mm. Lekki ładunek 
bomb.(ok 50 kg)

Silnik: tłokowy, rzędowy, sześciocylindrowy (Opel) Argus 
As-III o mocy 132 kW (180 KM) waga 295 kg, górnozaworowy 
(dwa zawory na cylinder), dwa gaźniki, dwa iskrowniki Bosch, 
smarowanie ciśnieniowe, chłodzony wodą, bez reduktora, 

W Polsce stosowano silniki rzędowe Stoever o mocy 132 
kW (180 KM), Argus As-III Bz o mocy 136 kW (185 KM), Benz Bz-
-III o mocy 110 kW (150 KM) i Benz Bz-IIIa o mocy 132 kW (180 
KM). Praktycznie każdy płatowiec C-VIII miał u nas inny silnik.

Dane techniczne C-VIII:
rozpiętość - 12,18 m, długość - 8,02 m, wysokość - 3,2 m, 

powierzchnia nośna - 36,2 m2, masa własna - 874 kg, masa 
użyteczna - 500 kg, masa całkowita - 1374 kg, prędkość max 
- 140 km/h, czas wznoszenia na wys. 1000 m - 4` 25”, pułap 
- 5000 m, zasięg - ok. 500 km, czas lotu - 4 h.

wane miejsce katastrofy jest 
ogrodzone i bez swobodnego 
dostępu, należy do oławskiego 
Centrozłomu. W dokładnym 
miejscu upadku samolotu nie 
ma żadnych obiektów, rosną 
krzaki. Po latach wszystko 
uległo zmianie, dawny zakład 
impregnacji drewna został ro-
zebrany, w całości usunięto linię 
kolejową do Borka Strzelińskie-
go i Domaniowa. Lokalizacja 

dawnej linii jest wciąż dobrze 
widoczna - to w sporej części 
wspomniana już ulica Polna. 

  Zdjęcie po
Z opisu planu i analizy obiek-

tów widocznych na archi-
walnym zdjęciu wyłania się 
szerszy obraz zakładu prze-
mysłowego. Widzimy wiele 

obiektów, dużą halę, obok 
ceglany komin będący jedno-
cześnie wsparciem zabudowa-
nego wokół zbiornika na wodę, 
sporo infrastruktury, w tym np. 
wielki stalowy nitowany zbior-
nik na oleiste impregnaty do 
drewna (były również zbiorniki 
podziemne), kilka bocznic ko-
lejowych, obok trak wycinający 
podkłady, budynek kotłowni do 
wytwarzania pary niezbędnej 
do impregnacji termicznej, 
magazyn węgla, studnie, staj-
nie, pomieszczenia socjalne 
i wiele innych obiektów. To 
był duży zakład, na wielu róż-
nych przedwojennych mapach 
miasta nazywany najczęściej 
„Rütgerswerke”. 

Opisywany zakład przetrwał 
działania wojenne i kontynu-
owano w nim tę samą pro-
dukcję, nadal impregnowano 
drewno. Z biegiem lat zaczęto 
jednak stosować inne metody 

budowy linii kolejowych, dzi-
siaj podkłady są niemal wyłącz-
nie betonowe, nie wykorzystuje 
się również słupów sieciowych 
z drewna. Rozbudowa zakła-
dów przerobu złomu spowo-
dowała, że obiekty wytwórni 
podkładów zostały przejęte 
przez nową fi rmę i rozebrane 
na przełomie lat 60. i 70. Nie 
udało mi się ustalić dokładnej 
daty rozbiórki widocznego na 
zdjęciu komina i hali produk-
cyjnej. Do dziejów katastrofy 
z 1918 roku z pewnością więc 
powrócimy.

PRZEMYSŁAW PAWŁOWICZ

Tu, przy ul.Polnej, doszło do tej katastrofy

A może ktoś wykonu-
jący gra�  ti, za zgodą 
właściciela ogrodze-
nia, zgodziłby się 
upamiętnić miejsce 
katastrofy z 1918 
roku? Są na terenie 
powiatu oławskiego 
piękne gra�  ti niosące 
ważne treści. 
To mogłoby być jedno 
z takich miejsc

Tak miejsce katastrofy wygląda dzisiaj (Oława, ul. Polna)

OŁAWSKA katastrofa RUMPLERA cz. 2

Andrzej Mroziński na miejscu katastrofy z archiwalną mapą
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Z gwiazdą oławskiej mu-
zycznej majówki, Kamilem 
Bednarkiem, tuż przed 
koncertem rozmawiał 
Grzegorz Kacała

 » - Czy koncert tak blisko twojego ro-
dzinnego domu, można powiedzieć 
rzut kamieniem stąd, wywołuje 
u ciebie jeszcze jakieś dodatkowe 
emocje? 

- Na pewno. Tutaj będzie 
dużo moich znajomych. Dużo 
znajomych twarzy. Przez co 
może być to trudniejszy kon-
cert, ale z drugiej strony naj-
bliżsi dodają otuchy i energii 
podczas występu. Sam nie 
wiem, jestem ciekaw, jak to 
będzie. Dawno w Oławie nie 
grałem, ale ostatni raz wspo-
minam bardzo dobrze. Myślę, 

że to kwestia nakręcenia ludzi 
do dobrej zabawy. 

 » - A Oława jako miasto kojarzy ci się 
z czymś konkretnym? 

- Przez nią codziennie prze-
jeżdżam. Widzę jak bardzo 
ona się zmienia i rozwija. Po 
sąsiedzku żyjemy, przecież 
stąd mam 10 kilometrów do 
domu. Teraz mieszkam we 
Wrocławiu, ale też często 
bywam w rodzinnym domu, 
stąd też te częste podróże 
przez Oławę. Od dzieciństwa 
jeździłem tą trasą, więc dobrze 
ją znam. 

 » - Często w swoich wywiadach 
powtarzasz, że muzyka, którą 
tworzysz, jest dla ciebie drogo-
wskazem. A ja zapytam z innej 
strony. Czy aspirujesz do roli 
takiego drogowskazu dla młodych 
ludzi, a twoja droga zawodowa 

chłopaka z Lipek może być dla 
nich przykładem? Dla młodzieży 
pochodzącej stąd, z Oławy, Lipek 
czy Brzegu? 

- Myślę, że to, co zdarzyło 
się w moim życiu, jest dobrym 

przykładem, że nieważne 
skąd pochodzisz, możesz 
dużo osiągnąć. Miałem dużo 
szczęścia, wiele zawdzięczam 
swoim przyjaciołom, bliskim, 
którzy pomagali mi przetrwać 
trudne chwile. Bo bycie zna-
nym to nie jest takie łatwe, jak 
sobie wyobrażałem. Ale ogól-
nie przez te dziesięć lat, które 
gram, czegoś się nauczyłem. 
W tym wszystkim na pewno 
pomaga pokora. Jeśli ktoś 
wierzy w to, co robi, i nagle 
będzie miał taką sytuację jak 
ja, że coś wystrzeli i zostanie 
kimś znanym, to trzeba pa-
miętać o tej pokorze. Wtedy 
wszystko układa się w idealną 
całość. Na pewno warto pró-
bować i nie wstydzić się tego, 
skąd się jest. 

 » - Czy to pochodzenie może być siłą 
dla młodych ludzi? 

- To jest kwestia indywidu-
alna każdego człowieka. Ja 
akurat jestem bardzo mocno 
związany z moją miejsco-
wością, nie wstydzę się tego. 
Ci ludzie jeszcze bardziej się 
cieszą, gdy mówię, że jestem 
z Lipek. Ale niektórzy mogą 
inaczej myśleć. Jednak mniej-
sze miejscowości teraz stają 
się azylem, mieszkańcy więk-
szych miast uciekają właśnie 
do mniejszych skupisk, aby 
tam znaleźć spokój. 

 » - Świat teraz jest bardzo rozkrzy-
czany, podzielony. Czy muzyka jest 
tym jedynym elementem w naszym 
życiu, który może nas łączyć? 

- Zdecydowanie tak. Uwa-
żam że muzyka powinna 
być ponad wszystkim, ponad 
polityką, ponad podziałami. 
Muzyka jest od zarania dzie-
jów i zawsze łączyła ludzi. 
Towarzyszyła nam przy obrzę-
dach - i tych smutnych, i tych 
wesołych. W chwilach triumfu 
czy upadku. Każdy artysta 
powinien być tego świadomy. 
Dzięki muzyce odłączamy się 
od otaczającego nas świata, 
przynajmniej ja tak staram 
się prowadzić swój koncert. 
Ważne jest to, co jest tu i teraz, 
razem tworzymy atmosferę 
podczas koncertu. I to się 
udziela później. Jesteś napom-
powany pozytywną energią, 
a to jest bardzo potrzebne 
w dzisiejszych czasach, gdzie 
jest tyle niepotrzebnego stresu, 
który nas wyniszcza. Muzyka 
i koncerty dodają sił. 

 » - To może jeszcze zapytam o za-
powiedź nowego singla. „Możemy 
więcej” - to skierowane do twoich 
fanów, to jest dla nich cel? 

- To jest to, o czym mówi-
łem wcześniej. W tym całym 
zamieszaniu, ta cała złość, 

która nas otacza, złe emocje, 
pośpiech... Pamiętaj, stać nas 
na więcej. I to jest bardzo 
pozytywny kawałek, bardzo 
szybki, połączony trochę 
z klubową muzyką. W tym 
kawałku znajdziemy takie 
wartości, które pozwolą nam 
wytrwać, pozwolą nam być 
silnym, aby wierzyć w siebie, 
aby doceniać chwile, które są 
piękne. Usłyszycie to już nie-
długo (premiera 16 maja - red.) 

 » - Masz na koncie diamentową, 
platynową i złotą płytę. Założyłeś 
wytwórnię muzyczną. Robisz to, co 
kochasz. Masz jeszcze miejsce na 
marzenia? 

- Tak, oczywiście. Jednym 
z nich jest zagrać na różnego 
rodzaju festiwalach reggae na 
świecie, gdzie mnie jeszcze nie 
znają. Jestem czystą kartką, 
żadnych przypinek, wiedzą 
tylko tyle, że jestem z Polski. 
A Polska gdzie jest? W Euro-
pie. Ok. I tak zagrać. Pokazać 
światu, jak nasz kraj rozumie 
i gra muzykę reggae, a w tym 
przypadku ja i mój zespół. 

 » - Tego właśnie ci życzę i dziękuję za 
rozmowę.

TEKST I FOT.: 
GRZEGORZ KACAŁA 
gkacala@gazeta.olawa.pl

Najbliżsi dodają otuchy i energii podczas koncertu

Kamil Bednarek - gwiazda oławskiej majówki

Publiczność żywiołowo reagowała na muzykę płynącą ze sceny

Interesuje Cię praca Komisji Europejskiej, chcesz 
dowiedzieć się od urzędników instytucji europejskich,  
w jaki sposób realizowana jest polityka spójności  
i co nam daje w Polsce, np. jakie środki przeznacza się  
na poprawę jakości środowiska miejskiego? Masz okazję!

Zgłoś się 
na trzydniowy wyjazd studyjny do Brukseli (12-15 
września 2019 r.) w ramach projektu „InForMe 2.0  
– Działania informacyjne na rzecz promocji polityki 
spójności w polskich mediach lokalnych”. Dziesięcioro 
pełnoletnich czytelników gazet lokalnych wspólnie  
z dziennikarzami przygotuje relację z pobytu w stolicy UE.

Do 10 czerwca 2019 r. 
prześlij swoje zgłoszenie na kuponie wyciętym  
z Twojej gazety lokalnej pod adresem: Stowarzyszenie  
Gazet Lokalnych, ul. Foksal 3/5, pok. nr 19,  
00-366 Warszawa, z dopiskiem: InForMe 2.0.

Wyniki rekrutacji ogłosimy do 15 lipca 2019 r. na 
www.gazetylokalne.pl. Tam też znajdziesz regulamin 
rekrutacji. Dostarczone w terminie i spełniające 
kryterium rekrutacyjne aplikacje oceni komisja 
powołana przez organizatora wyjazdu.

Bruksela – zobacz to sam!
Fundacja Rozwoju Demokracji Lokalnej i Stowarzyszenie Gazet Lokalnych ogłaszają rekrutację na wyjazd studyjny dla czytelników gazet lokalnych

1. Moje hasło promujące Politykę Spójności Unii Europejskiej:

2. Moje uzasadnienie chęci wyjazdu do stolicy UE. „Chcę pojechać do Brukseli, bo...

Oświadczam, że zapoznałam/em się z regulaminem rekrutacji na wyjazd studyjny do Brukseli organizowany przez Fundację Rozwoju Demokracji Lokalnej i Stowarzyszenie 
Gazet Lokalnych, akceptuję jego warunki i wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych osobowych w celu przeprowadzenia rekrutacji. Jestem autorem hasła promocyjnego  
i oświadczam, że nie narusza ono praw osób trzecich. Imię, nazwisko, data, miejscowość...................................................................................................................................

Projekt realizowany przy wsparciu Unii Europejskiej w ramach konkursu 2018CE16BAT042 „Wsparcie środków informacyjnych dotyczących Polityki Spójności UE”. Niniejsza publi-
kacja odzwierciedla wyłącznie stanowisko autora. Komisja Europejska nie ponosi odpowiedzialności za jakiekolwiek użycie zawartych w niej informacji.

ZGŁOSZENIE NA WYJAZD STUDYJNY DO BRUKSELI

e-mail
miejscowość

telefon
województwo

Imię i nazwisko kandydata

tytuł Twojej gazety lokalnej
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Nadchodzi trudny czas dla twojego 
związku. Będziecie musieli zadecy-

dować, czy łatwiej jest wam razem, czy 
osobno. Nie będzie to łatwe, po raz pierw-
szy się przekonasz, jak wiele sprzecznych 
uczuć można żywić do jednej osoby. Musisz 
być szczery wobec siebie, wtedy będziesz 
wiedział, co robić.

Stanie się coś przykrego, czego nigdy się 
nie spodziewałeś. Będzie to dla ciebie 

tym trudniejsze, że za wszystkim stanie 
osoba, której ufałeś. Dopiero po długich 
przemyśleniach dostrzeżesz małe rzeczy, 
które wcześniej nie wzbudzały twoich 
podejrzeń. Jak zawsze, nie zawiodą Przy-
jaciele, okażą wsparcie. Nie rozpamiętuj 
jednej porażki, idź dalej z podniesioną 
głową, a wszystko będzie dobrze. 

W tym tygodniu będziesz mieć dużo 
satysfakcji z pracy zawodowej. 

Pamiętaj jednak, że praca to nie wszystko. 
Od pewnego czasu jest ona sensem twojego 
życia. Zauważ, że oprócz kariery, można 
robić wiele innych rzeczy. Postaraj się 
znaleźć jakieś hobby i poznać nowych 
ludzi. To sprawi, że przypomnisz sobie, 
jak fascynujące może być życie. 

Będzie znacznie mniej pracy niż w ze-
szłym tygodniu. Wykorzystaj to na 

wypoczynek, relaks, nabranie sił. Poświęć 
trochę czasu rodzinie, którą ostatnio moc-
no zaniedbałeś. W weekend mogą nadejść 
ważne wiadomości od kogoś spoza rodziny 
i bliskich przyjaciół. Samotni mogą spotkać 
osobę, która będzie ważna w przyszłości. 
Żyjących w stałych związkach czeka 
radość.

Na początku tygodnia odczujesz duży 
spadek formy. Po weekendzie trudno 

będzie odnaleźć się w pracy. Wciąż 
będziesz myśleć o słońcu i chwilach 
z ukochaną osobą. Zawodowa codzienność 
będzie przytłaczać. Postaraj się spędzać 
aktywniej popołudnia, chwile na świeżym 
powietrzu na pewno poprawią nastrój. 

Dobry tydzień na odpuszczenie grze-
chów twojej drugiej połowie. Nie 

można płacić przez całe życie za jeden 
błąd. Niedługo czeka was długa rozłąka, 
to pomoże zrozumieć, ile znaczy dla 
ciebie ukochana osoba, a co was dzieli, 
to błahostki. Zdobądź się na szczerość, 
póki masz okazję do rozmowy. Potem 
może minąć dużo czasu, zanim znów się 
spotkacie.

W tym tygodniu pochłoną cię sprawy 
rodzinne. Będzie wiele zamieszania, 

ale pozytywnego. Znowu poczujesz się 
potrzebny swoim bliskim i uświadomisz 
sobie, że mimo wszystko są dla ciebie 
oparciem. W pracy dni pełne zajęć miną 
szybko i bez napięć. W sprawach finanso-
wych postępuj ostrożnie, zdrowie będzie 
dopisywać.

Najtrudniejsze i najważniejsze sprawy 
zaczną przybierać właściwy obrót, 

głównie dzięki twoim bliskim, którzy we 
wszystkim cię wspierają. Odwdzięcz się 
im choćby dobrym słowem. Kolejne dni 
przyniosą spokój, ale również pogorszenie 
stanu finansów. Trochę za bardzo zasza-
lałeś na ostatnich zakupach, teraz uważaj 
z wydatkami.

Tydzień bardzo spokojny, raczej mono-
tonny. Dużo odpoczynku i radosnych 

chwil z bliskimi. W pracy będzie wyjątkowo 
mało zajęć, więc sprawy zawodowe zejdą 
trochę na dalszy plan, w domu również 
nie wydarzy się nic niezwykłego. Nie 
narzekaj jednak na stagnację. Odpocznij 
i nabierz sił. Zadbaj o relaks, może o nie-
daleką wyprawę, twoje finanse teraz na 
to pozwalają.

Po ciągu napięć przyjdzie spokojny czas. 
Spojrzysz na świat z dużym optymi-

zmem, dzięki temu twoje stosunki z ludźmi 
staną się bardziej serdeczne. Poczujesz się 
zwyczajnie szczęśliwy. Masz teraz szansę 
spotkać swoją drugą połowę, więc cię nie 
opuszcza dobry nastrój. Nie zaszkodzi, 
jeśli trochę powstrzymasz swoją skłonność 
kontrolowania wszystkiego.

Bardzo aktywny tydzień, pełen niespo-
dzianek, zwłaszcza w życiu zawodo-

wym. Twoje od dawna napięte stosunki 
z szefem nareszcie się ocieplą. Wzajemna 
uprzejmość uświadomi, że ty również 
ponosiłeś odpowiedzialność za wcze-
śniejsze problemy. Na weekend zaplanuj 
odpoczynek i relaks w gronie przyjaciół. 
Zdrowie w normie.

Musisz ostro zabrać się do pracy. Dość 
już odkładania zaległych spraw 

i działań. W finansach nie ułoży się tak, 
jak przypuszczałeś, ale nie powinieneś na-
rzekać. Dobrze się zastanów nad planem 
wydatków, określ kolejność pod względem 
pilności i ważności. Miło spędzisz tydzień 
w gronie rodziny i przyjaciół. 

Rubrykę „Witamy wśród nas” publikujemy 
dzięki pomocy pracowników Oddziału 
Noworodków i Oddziału Położniczego 
Szpitala w Oławie oraz oławskiego Urzędu 
Stanu Cywilnego

Witamy 
    wśród nasANABEL WITEK

redakcja@gazeta.olawa.pl

Jestem Amelia Piekarz. 
Urodziłam się 1 maja, ważę 
3050 g, mierzę 52 cm. Moi 
rodzice to Jarosław i Klaudia

To ja Oliwer Sokal. 
Moja mama Katarzyna urodziła mnie 
5 maja. Ważę 3800 g,a mój wzrost to 
55 cm. W domu w Miłocicach czeka na 
mnie tata Przemysław

Jestem Maksymilian Leon 
Praszkiewicz. 
Mama Marzena urodziła mnie 
30 kwietnia. Mam 54 cm wzrostu i ważę 
3120 g. W domu w Namysłowie czekają 
na mnie tata Maciej i siostra Weronika.

Nazywam się Oliwia Kozina, 
jestem córką Klaudii i Kamila. 
Przyszłam na świat 30 kwietnia, 
mając 53 cm wzrostu i ważąc 3400 g. 
Mieszkamy w Oławie.

Nazywam się Antonina Świegot, 
jestem córką Magdaleny i Leszka. 
Przyszłam na świat 1 maja, mając 
55 cm wzrostu i ważąc 3750 g. 
W domu w Bystrzycy czekają na mnie 
siostry Julia i Milena.

Jestem Aleksander Galas. 
Mama Jolanta urodziła mnie 
30 kwietnia. Mierzyłem wtedy 54 cm, 
a ważyłem 3050 g. W domu w Brzegu 
czeka na mnie tata Grzegorz i brat 
Bartosz.

Nazywam się Filip Musiał, 
jestem synem Sandry i Damiana. 
Urodziłem się 2 maja. Moje wymiary to 
50 cm i 2600 g. Mieszkamy w Oławie.

URODZILI SIĘ:

Hanna Hajdecka

Lena Noemi Telążka

Odeta Irmina Hojnic

(22.05-21.06)

BLI�NIÊTA

(21.03-20.04)

BARAN

(21.04-21.05)

BYK

(22.06-22.07)

RAK

(23.08-22.09)

PANNA

(24.10-22.11)

SKORPION

(22.12-20.01)

KOZIORO¯EC

(21.02-20.03)

RYBY

(23.07-22.08)

LEW

(23.09-23.10)

WAGA

(23.11-21.12)

STRZELEC

(21.01-20.02)

WODNIK
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Mocno naaaaci¹gane... 

Tygodniowy 
remanent 

Subiektywna kronika J-L

...czyli strona satyryczna, dla ludzi 
z poczuciem humoru, na której nie 
wszystko i nie zawsze jest prawdziwe!

Wybrał i opracował:
Krzysztof A. Trybulski

Miedziane usta prawdy

- JEDZIEMY NA WSCHÓD, BO TAM JEST PRAWDZIWA CYWILIZACJA! - POD TAKIM HASŁEM PRAWICOWI SAMORZĄDOW-
CY ŚWIĘTOWALI W OŁAWIE PRZY POMNIKU NIEPODLEGŁEJ 15-ROCZNICĘ WSTĄPIENIA POLSKI DO UNII EUROPEJSKIEJ

POWIATOWA 

INFO
DA SIĘ
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Oławscy „Mirakuliści”!

Jednego już wkrótce przy-
pomni znany polski pisarz 
Łukasz Orbitowski, przy 
okazji promocji swojej 
najnowszej powieści „Kult”. 
Kazia Domańskiego miano-
wicie do publicystycznego 
życia na jakiś czas przywró-
ci. Tego, który przecież inter-
dyktem kardynała „Gulbiego” 
był obłożony. Potem jednak, 
gdy wrocławski metropolita 
do Henrykowa emeryturę 
spędzać wyjechał, to Kościół 
złagodził stanowisko wobec 
wizjonera z Oławy. Pochó-
wek katolicki mu zapewnił 
i na koniec wszelkie dobra 
materialne przez niego 
w Nowym Otoku zgroma-
dzone bądź zbudowane - 
przejął bez wstrętu, a z dużą 
radością. Może nie wszyst-
kie, bo jak całkiem niedawno 
alarmowała nasza Czytel-
niczka, te bezpośrednio 
kojarzące się z Domańskim 
ksiądz proboszcz parafi i na 
„poobjawieniowych gruzach” 
ustanowionej, dyskretnie 
pousuwał. Pisał o tym nasz 
naczelny w reportażu 
„Niepamięć”, na początku 
roku do nagrody ogólnopol-
skiej nominowanym, więc 
zainteresowanych pogłębie-
niem tematu do tegoż tekstu 
odsyłamy. 
My tu o innych „Mirakuli-
stach”, czyli „Tworzących 
cuda”, z powiatu oławskiego, 
napisać chcemy. O tych 
bardziej współczesnych. 
W ścisłej czołówce 
„cudotwórczego” rankingu 
są oczywiście autorzy na 
razie wirtualnego drugiego 
mostu na Odrze, a więc 
starosta Zdzisiek, brzydzący 
się platformianą przeszłością 
w powiecie, oraz Tomasz 
Pomidor Frischmann, do nie-
dawna - przed wybiciem się 
na po-Frankową niepodle-
głość - Tomciem Paluchem 
nazywany. Obaj pod przy-
sięgą świętą zapewniają, że 
ten most powstanie. A My 

Naród, czyli Pieprz, 
twardo po ziemi stąpamy 
i w żadne tam cuda - 
polityczne zwłaszcza - nie 
wierzymy! Jednocześnie, 
akurat w tej sprawie, bardzo 
chcielibyśmy się mylić... 
Trzeci oławski „Wielki 
Mirakulista” to Tadzio inwe-
stycyjny, teraz Rady Powiatu 
przewodniczący. Gdy jesz-
cze inwestycjom miejskim 
szefował, to niczym Jezus 
z Nazaretu miejsca par-
kingowe koło dworca PKP 
rozmnożył. Tyle, że teraz 
żadnego auta większego od 
cinquecento w zasadzie nie 
da się tam w ramach jedne-
go stanowiska parkingowego 
bezproblemowo postawić...
Lada moment do panteonu 
naszych lokalnych cudotwór-
ców prezes wodociągowy 
Krzyś Pękala dołączy. 
Światu i miastu najpierw bo-
wiem ogłosił, że przez 3 lata 
nie będzie cen wody i ście-
ków windował, a tymczasem 
PiS-owskie „Wody Polskie” 
na biurko w kryształowym 
pałacu przy ulicy 3 Maja 
niczym biblijny potop mu 
się wlały i tę deklarację po 
prostu „cudownie rozmięk-
czyły”. Teraz trwa jeszcze 
co prawda biurokratyczna 
szarpanina, do której włączył 
się Tomasz Pomidor, jako 
zbawca oławskiego narodu 
„ciemiężonego przez spółkę 
ZWiK”. Ale „cudów 
ni ma”, więc tak czy owak, 
ta wodno-ściekowa podwyż-
ka już wkrótce wszystkich 
oławian dosięgnie! Chyba, 
że w Warszawie prezes 
Jarosław - oprócz wskrze-
szenia obiecanych autobu-
sów do Maszkowa - także 
niskie ceny wody i ścieków 
w Oławie do swojej „piątki” 
dorzuci i „cudownie” oczywi-
ście „szóstkę” z tego uczyni. 
Szansa jest, bo wszak w sto-
licy nowe cuda, zwłaszcza 
budżetowe, w tym roku 
wyborczym co kilka tygodni 
się zdarzają...

(PIEPRZ)

Nie mają szczęścia do Oławy kandydaci na 
europarlamentarzystów. Przed tygodniem 
pisaliśmy o „ciepłym” przyjęciu w Rynku tych 
z „Koalicji Europejskiej”. Teraz mamy równie 
„gorące” cytaty ze spotkania z oławianami 
w Centrum Sztuki Anny Zalewskiej - minister 
edukacji z PiS

- Dzisiaj jestem w jednej roli, ale będę ją musiała tro-
chę przełamać, widząc wykrzykniki na pomarańczowym 

tle... - tak niesztampowo przywitała się z raczej mało 
przyjaźnie usposobionymi mieszkańcami Oławy szefo-
wa resortu edukacji, ubiegająca się w nadchodzących 
majowych wyborach o mandat europarlamentarzystki. 
    * 

- Pani minister, czy można wolniej, bo chcę zapisać 
kwotę! - ironizował jeden z nauczycieli obecnych na 
spotkaniu, wtrącając się do wywodu Anny Zalewskiej, 
na temat podwyżek w oświacie, wdrażanych przez rząd...

OPR.: (KAT)

No i znowu wrogo!

* No i się ulało! Hucznie 
zapowiadana majówka 
w Jelczu-Laskowicach 
została odwołana. A wła-
ściwie jej kluczowa część, 
dotycząca koncertów 
plenerowych. Internauci 
szybko znaleźli tego, który 
deszcz sprowadził i część 
sceny zniszczył. - To 
burmistrz! - pisali. - Nie ma 
wyborów, więc już mu nie 
zależy!

No cóż, 
w imieniu 
mieszkańców 
prosimy szefa 
miasta, żeby 
29 czerwca 
(wtedy mają się odbywać 
odwołane koncerty) już 
w kulki nie leciał i żadnego 
deszczu nie zapraszał. 
Wszak kadencja szybko 
minie, a wyborcy długo 
pamiętać to będą!     (SÓL)

latSolimy już 8

Niespodziewana długoweeken-
dowa wizyta w Oławie minister 
edukacji Anny Zalewskiej (na 
zdjęciu w środku), kandydują-
cej w majowych wyborach do 
Europarlamentu z listy Prawa 
i Sprawiedl wości, zaskoczyła 
nie tylko przeciwników tego 

ugrupowania, ale także jego zwo-
lenników. W sile kilkunastu osób, 
wspierających panią minister, 
przybyli więc do Centrum Sztuki 
głównie powiatowi i miejscy raj-
cy PiS, na czele z prowadzącym 
spotkanie Łukaszem Kotapskim 
(na fot. z lewej) oraz Krzysz-
tofem Mazurkiem (z prawej), 
bardziej chyba martwiącym się 
o „kontratak wewnętrznego wroga 
ze Stanowic”, niż o ewentualne 
agresywne postponowanie przez 
oławian szefowej polskiej oświaty. 
Mazurek słusznie nie bał się tej 
drugiej rzeczy, bo reprezenta-
cja oponentów była też bardzo 
skromna. W dodatku niewidoczny 
na fotografi i jej przywódca został 
przez minister Zalewską w znany 
„pisowsko-małpio-brukselski” 
sposób szybko spacyfikowany 
i zneutralizowany...

(KAT)

Proszę państwa, 
jako lekarz weterynarii 

jestem mocno uczulony na 
odgłosy zwierząt i dlatego 
absolutnie nie dopuszczę 

tu dzisiaj do szczekania na 
panią minister!!!

- Ja chyba nic 
nie będę mówił, bo 
cokolwiek powiem, 

to mnie zaraz ten samozwańczy 
i „stanowczy” prezes 

z Marcinkowic oskarży 
o rozpylanie smogu! 

- Mogą sobie gadać, co chcą 
i ile chcą, ale temu małpiszonowi 

w bluzie z pomarańczowym wykrzyknikiem 
absolutnie nie udzielaj 

proszę głosu! 
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PRACA
DAM PRACĘ

 ► Zatrudnię blacharza, pomocnika 
mechanika - mechanika Guz, Marcin-
kowice Tel. 500-110-300

 ► Zatrudnię traktorzystę w gospo-
darstwie rolnym w Nowym Dworze. 
Dzwonić od 8.00-15.00 pod nr Tel. 
502 174 411

 ► Zatrudnię murarzy cieśli, zbroja-
rzy i pomocników Tel. 501 621 506

 ► Zatrudnię pracownika do prac 
remonotowo-wykończeniowych Tel. 
502 505 001

 ► Zatrudnię fryzjerkę z doświadcze-
niem, Odnova Tel. 724 064 346

ZATRUDNIĘ 
DO OBSŁUGI WTRYSKAREK, 

PEŁNY ETAT, UMOWA O PRACĘ. 
MIEJSCE PRACY 

BYSTRZYCA OŁAWSKA 
TEL. 503 964 115

 ► Przyjmę do pracy na budowie Tel. 
57 576 09 06

BUDMAX 
ZATRUDNI MURARZY 

I PRACOWNIKÓW 
DO OCIEPLEŃ 
570-433-610

 ► Pilnie poszukujemy spawacza 
metodami MIG/MAG/TIG – praca w 
Niemczech. Kontakt Tel. 668 767 826 
Email: info@atfservice.eu

ZATRUDNIĘ 
KIEROWCĘ NA SAMOCHÓD 
CIĘŻAROWY - BRAMOWY. 
PRZEWÓZ KONTENERÓW. 

WYMAGANE PRAWO JAZDY 
KAT. C LUB C + E. 

PRACA A TERENIE OŁAWY  
TEL. 501 278 422

 ► Zatrudnię pracowników budow-
lanych Tel. 502 411 884

 ► Opieka Niemcy Legalnie. Tel. 725 
248 935

FIRMA MUSTANG ZATRUDNI 
SZWACZKI/KRAWCOWE. 

PRACA W OŁAWIE, W SYSTEMIE 
JEDNOZMIANOWYM (6-14), 

UMOWA O PRACĘ. 
KONTAKT  TEL. 71 313 35 42 

EMAIL: marketing@mustang.pl

NIEMIECKA FIRMA BUDOWLANA 
ZATRUDNI ELEKTRYKÓW, 

MALARZY I HYDRAULIKÓW. 
UMOWA O PRACĘ 

KONTAKT 692 258 865

LEGALNA PRACA OPIEKUNKI OSÓB 
STARSZYCH DO NIEMIEC. 

 TEL. 669 656 972

 ► Zlecę wykonanie pokrycie dachu 
blachą Tel. 692 864 044

 ► Przyjmę do pracy  na stanowisku 
sprzedawcy w Jelczu-Laskowicach  
Tel. 508 295 104

FIRMA BUDOWLANA ZATRUDNI 
MURARZA ORAZ BRUKARZA. 

STAWKA 30 ZŁ/H NETTO 
TEL. 665 108 567

 ► Firma ATF zatrudni mechanika sa-
mochodowego - mile widziani również 
pracownicy z Ukrainy Tel. 507 804 231

CHROMAX 
ZAKŁAD OBRÓBKI METALU 
W JELCZU-LASKOWICACH 

POSZUKUJE PRACOWNIKA NA 
STANOWISKO: 

- SPECJALISTA DS.WYCEN / 
TECHNOLOG, - PRACOWNIK 

ADMINISTRACYJNO BIUROWY. 
CV WRAZ Z LISTEM 

MOTYWACYJNYM PROSZĘ 
PRZESŁAĆ NA ADRES E-MAIL: 

biuro@chromax.pl
 TEL. KONTAKTOWY – 71 318 86 40 

DAM PRACĘ 
PRZY SPRZEDAŻY OWOCÓW 

W PUNKCIE HANDLOWYM. 
 TEL. 692 471 87

 ► Zatrudnię osobę do sprzątania, 
lokalizacja ul. Polna 49 Oława, kontakt 
tel Ewa 508-339-769 

 ► Zatrudnię osobę do sprzątania, 
dobre wynagrodzenie  /lokalizacja ul. 
Belgijska Jelcz-Laskowice  kontakt tel 
Ewa 508-339-769

 ► Firma „Karaś” zatrudni do warszta-
tu mechanicznego spawacza, tokarza 
oraz kierowcę na transport krajowy z 
kat C+E Tel. 509 828 672 lub 71-313-
30-21 do godz 15

ZATRUDNIĘ 
KASJERA - SPRZEDAWCA 

SKLEP ŻABKA  
TEL. 601 669 064

 ► PRZYJMĘ OSOBĘ DO PRACY DO 
SKLEPU W BYSTRZYCY  Tel. 664 948 
095

KUPNO
 ► Kupię palety wszystkie. Własny 

transport, tel.  Tel. 661-515-308

 ► Kupię: starocie, szable, bagnety, 
zegarki, odznaki,  Tel. 502-627-675 

 ► Kupię ciągniki i przyczepy oraz 
maszyny rolnicze,  Tel. 602 811 423

SPRZEDAŻ
 ► Producent rolet wewnętrznych w 

kasecie – 1 zł za cm szer. kasety, Gaj 
Oławski 11,   Tel. 537-509-599

 ► Sprzedam porcelanę włoską, ręcz-
nie robioną Tel. 607 540 358

 ► sprzedam maszyny rolnicze Tel. 
502 952 349

 ► Sprzedam ziemniaki paszowe Tel. 
504 923 819

 ► Sprzedam pompę do beczkowo-
zu Tel. 71 301 94 90

 ► Sprzedam piec c.o - olej opałowy 
Buderus z osprzętem - moc 31,1 - 38 
kW. Cena 3000,00 zł Godzikowice.  Tel. 
797 956 255

 ► Sprzedam bojler elektryczny o 
poj. 80 l Cena 150,00 zł Godzikowice.  
Tel. 797 956 255

 ► Sprzedam hydrofor  603-319-242

 ► Sprzedam mała betoniarkę cena 
250 zł Tel. 603 099 568

 ► Sprzedam antyczne zegary ścien-
ne, stan bardzo dobry, ceny przystęp-
ne Tel. 669 844 364

ZDROWIE 
LEKARSKIE

 ► LEKARZ STOMATOLOG – DOROTA 
NAGLIK przyjmuje Oława, ul. Rybac-
ka 5 a,  Tel. 601-89-32-32,  887-877-
97771-303-22-33, codziennie (oprócz 
niedziel) od 9.00 do 20.00 

 ► LEKARZ STOMATOLOG, LEKARZ 
MEDYCYNY – TOMASZ NAGLIK przyj-
muje Oława, ul. Rybacka 5 a, codzien-
nie (oprócz niedziel) od 9.00 do 20.00  
tel. 601-893-232, 887-877-977, 71-
303-22-33 

 ► SPECJALISTA LARYNGOLOG B. 
BORTNIK przyjmuje w środy  i w 
piątki „Laser Dent”, ul. Wiejska 34/2, 
rejestracja telefoniczna od 14:30 pod 
numerem  Tel. 71 313 88 16

 ► ESPERAL Tel. 603 606 121

 ► STOMATOLOG DR N. MED. KATA-
RZYNA ŁAGOWSKA, EasyDent Dental 
Clinic,  Tel. 71 301 66 66 www.easy-
dent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA ANDŻELIKA 
PŁOŃSKA, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA LESZEK BURY, 
EasyDent Dental Clinic,  Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► STOMATOLOG DR N. MED. 
AGNIESZKA SZULGAN-MĄDRZAK, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA JUSTYNA LE-
WANDOWSKA, EasyDent Dental Cli-
nic,  Tel. 71 301 66 66 www.easydent.
pl

UROLOG 
LEK. MED. JACEK JASTRZĘBSKI 

- SPECJALISTA UROLOG. 
PRYWATNA PRAKTYKA 
UROLOGICZNA, USG: 

UL. ŻEROMSKIEGO 12, 
NZOZ NOMED; WTOREK OD 

16.00 DO 18.00, REJESTRACJA 
TELEFONICZNA PN.-PT.8.00-16.00 

TEL. 71 303 43 24

 ► GASTROSKOPIA - Gabinet chirur-
giczny: specjalista - chirurg JACEK 
RUTKIEWICZ, rejestracja, fax,  Tel. 71 
302 86 66

 ► PRYWATNY GABINET LARYN-
GOLOGICZNY, LEK. MED. BOŻENA 
LEŚNIAK, pn - 17.00-18.00, śr 16.30-
17.30 NZOZ Medica, 11 Listopada 14,  
Tel. 601 911 459

PRYWATNY GABINET 
DERMATOLOGICZNY 

- KRYSTYNA DROZDOWSKA. 
OD 15 KWIETNIA ZOSTAŁ 

PRZENIESIONY DO PRZYCHODNI 
RODZINNEJ 

LEK. MED. JÓZEFA JAROSZA, 
OŁAWA, UL. IWASZKIEWICZA 45A, 

WTORKI OD 16.00 DO 18.00 
TEL. 71-303-81-88 603-779-092

 ► PSYCHOLOG KLINICZNY - dr n. 
hum. JOLANTA KACZMAREK-STEC 
Tel. 501-681-669 www.gabinetZoMi.
olawa.pl

LEKARZ STOMATOLOG 
EWA SROCZEK 

PRZYJMUJE OŁAWA 
UL. CHROBREGO 23B NZOZ OMEGA 

TEL. 600 728 929

DERMATOLOG 
DR HAB. NAUK MEDYCZNYCH 

RAFAŁ BIAŁYNICKI - BIRULA 
ADIUNKT KLINIKI DERMATOLOGII 

LECZENIE CHORÓB SKÓRY: 
ŁUSZCZYCY, TRĄDZIKÓW, GRZYBIC, 

ŁYSIENIA, BRODAWEK, ALERGII, 
OCENA ZNAMION 

OŁAWA, UL. SIENKIEWICZA 8 
(NZOZ MEDAN). 

GABINET CZYNNY W PONIEDZIAŁKI 
I CZWARTKI W GODZINACH 16.00-
19.00.  KONIECZNA REJESTRACJA 

TELEFONICZNA: 601-990-167   
www.dermatologolawa.pl 

 ► M. WAWRZYŃSKA – SPECJALISTA 
CHIRURG: rektoskopia, laseroterapia, 
choroby żył, osteoporoza, leczenie, za-
biegi (usuwanie znamion, brodawek, 
włókniaków i innych zmian skórnych), 
stulejki, Oława ul. Mickiewicza 41  
Tel. 603-606-121

 ► LEKARZ WETERYNARII JERZY GI-
GOŁŁA, Oława Janowskiego 4, wizyty 
domowe,  Tel. 604 177 146

 ► SPECJALISTA ORTOPEDA Pry-
watny Gabinet Lekarski dr n. med. 
LESZEK MORASIEWICZ przyjmuje w 
Oławskim Centrum Rehabilitacyjnym 
Oława, ul. Zaciszna 17, środa godz 16-
18  Tel. 601 702 263



25www.gazeta.olawa.pl19/2019

PRYWATNY 
GABINET CHIRURGICZNY

MIŁOSZ BEDNARCZYK
LECZENIE ŻYLAKÓW 

I HEMOROIDÓW
USG DOPPLER 

TEL. 664 267 215

PRYWATNY GABINET 
CHIRURGICZNY 

DR N. MED. BARBARA ŚLIWA. 
RENOVAMED, 

UL. ZEROMSKIEGO 1E/2, OŁAWA 
TEL. 781 248 265

 ► USG serca, Holter EKG, Holter ci-
śnieniowy, konsultacje kardiologiczne 
Katarzyna i Daniel Błaszczyk specjali-
ści kardiolodzy. Gabinet Prywatny ul. 
Sienkiewicza 8, Oława (NZOZ MEDAN)
rejestracja wyłącznie telefoniczna. Tel. 
698 808 606

 ► Wykonywanie protez zębowych. 
Naprawa protez 609-840-762

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

CAPRI – NIERUCHOMOŚCI 
LESZEK ŻYTO, 

OŁAWA, UL. ZACISZNA 60/8, 
TEL. 601-990-187 

CAŁA OFERTA NA STRONIE 
www.capri-nieruchomosci.gratka.pl

 *2-POKOJOWE, 54,4 M KW., 
WYSOKI PARTER, BALKON, NOWE, 

ZACISZNA - 289900 * 2-POKOJOWE 
46,94 M KW., II PIĘTRO, BALKON, 
NOWE, KOŁO CENTRUM I PARKU 
- 280 TYS ZŁ*3-POKOJOWE  50,60 

M KW., III PIĘTRO, BALKON, 
SOBIESKIEGO - 230 TYS ZŁ*3-

POKOJOWE 80 M KW., PARTER, 
2011 ROK Z OGRÓDKIEM I 

TARASEM SŁONECZNE POŁUDNIE 
- 379 TYS ZŁ* 4-POKOJOWE 65,70 
M KW., III PIĘTRO, TRÓJKĄT 14 M 
KW., BALKON, PIWNICA - 259 TYS 
ZŁ *4-POKOJOWE 58,20 M KW., I 

PIĘTRO, BALKON, PO REMONCIE - 
275 TYS ZŁ*DOM SZEREGOWY 189 
M KW., DZIAŁKA 288 M KW., PLUS 
198 M KW. DZIERŻAWA, OSIEDLE 

BACZYŃSKIEGO - 470 TYS ZŁ*DOM 
NA DWIE RODZINY 130 M KW. 
, DZIAŁKA 700 M KW., 6 POKOI, 
2 KUCHNIE, 3 ŁAZIENKI, GARAŻ 

NOWY OTOK - 499 TYS ZŁ.* DOM 
SZEREGOWY 108 M KW., DZIAŁKA 
457 M KW., 6 POKOI, GARAŻ - 419 

TY ZŁ* DOM JEDNORODZINNY 
125 M KW., DZIAŁKA 459 M KW., 

4 POKOJE, GARAŻ 1999 ROK, 
OKOLICE SOBIESKIEGO 

- 449 TYS ZŁ* 
CAŁA OFERTA NA STRONIE  

www.capri-nieruchomosci.gratka.pl 
TEL. 601-990-187

 ► Mieszkanie bezczynszowe Jelcz-
-Laskowice, 90mkw, 359tys BN  Tel. 
793 020 202

 ► Dom 112 mkw w najwyższej jako-
ści, centrum Jelcza-Laskowic, 440tys 
BN  Tel. 793 020 202

NOWE DOMY PARTEROWE 
W ZABUDOWIE SZEREGOWEJ 

O POW. OK. 73MKW.  
TEL. 691 731 691

 ► Mieszkanie 3 pokojowe, rozkłado-
we, cena 260 000 PLN, Jelcz- Laskowice
 Tel. 506 540 120

 ► Mieszkanie 2 pokojowe, wysoki 
parter, 51mkw, 220 000 PLN, rozkła-
dowe, Jelcz-Laskowice Tel. 506 540 
120

 ► Dom 85 mkw , bliźniak, stan de-
weloperski, cena 285 000PLN,  Miło-
szyce. Tel. 506 540 120

 ► Mieszkanie 2 pokojowe, II piętro, 
57 mkw, centrum, 235 000 PLN, Jelcz- 
Laskowice. Tel. 506 540 120

 ► Działki budowlane okolice Jelcza-
-Laskowic od 65 000 PLN. Tel. 506 540 
120

 ► Budowę domu parterowego na 
Zwierzyńcu w Oławie,  Tel. 502-627-
675 

 ► Sprzedam działkę budowlaną o 
pow. 0,2098 ha w Jaczkowicach tel. 
691 221 097, 795-795-470

 ► Sprzedam garaż na ul. Żeromskie-
go za stadionem cena 25000 pln do 
negocjacji 669-508-172

 ► Dom w zabudowie bliźniaczej o 
pow. 150 m2 z garażem w Marcinko-
wicach. Zakończenie budowy w paź-
dzierniku 2019. Tel. 506 196 170

 ► Sprzedam zadbaną działkę w 
ogrodzie RÓŻA nr 60. Tel. 784 437 924

 ► Sprzedam działkę ogrodową Tel. 
609 930 766

 ► Sprzedam kawalerkę 29 m kw.. 
Wierzbno. 78.000 zł.  Tel. 609 469 362

 ► Sprzedam garaż Jelcz-Laskowice, 
osiedle Hirszfelda, ul. Mieszka I, mu-
rowany, stan bardzo dobry Tel. 73 003 
43 43

 ► Sprzedam mieszkanie 3 pokojowe 
47m2  parter na osiedlu Kasprowicza 
cena 202 000 PLN  Tel. 509 725 252

KUPIĘ

 ► Kupię grunt,   Tel. 692-471-877

 ► Kupię lokal usługowy Tel. 666-
855-484

 ► Kupię każde mieszkanie lub dom 
z dowolnym stanem prawnym. Szyb-
ka wypłata gotówki. Tel. 669 505 054

 ► Kupię mieszkanie, lokal usługowy 
Tel. 603 127 445

 ► Kupię małą działkę budowlaną w 
Oławie Tel. 609 930 766

POSIADAM DO WYNAJĘCIA

DO WYNAJĘCIA LOKALE 
O POW. 15,28 MKW, 23,50 MKW 

I 36,83 MKW W BUDYNKU 
BIUROWO-USŁUGOWYM. 

DO DYSPOZYCJI: ZAPLECZE 
SOCJALNE, DUŻY PARKING PRZED 

BUDYNKIEM 
TEL. 691 731 691, 71/303 40 11

DO WYNAJĘCIA LOKAL 
60 M KW., W CENTRUM OŁAWY, 

ŚWIETNA LOKALIZACJA, NA 
KAŻDĄ DZIAŁALNOŚĆ, LOKAL 
SKŁADA SIĘ Z 4 POMIESZCZEŃ 

W TYM ZAPLECZE SOCJALNE I WC,  
TEL. 605 996 555

 ► Pokój 2 km od Oławy. Dla Polaków 
509 934 721

 ► Pokoje 1,2,3,4 osobowe Jelcz-La-
skowice,  Tel. 601 788 813

 ► Kawalerka Jelcz-Laskowice,  Tel. 
601 788 813

 ► Wynajmę halę 150 m kw, po re-
moncie, naprzeciw Tesco, na usługi, 
magazyn Tel. 507 804 231

DO WYNAJĘCIA LOKALE 
O POW. OD 13,98 MKW 

DO 36,83 MKW 
W BUDYNKU BIUROWO-

USŁUGOWYM. DO DYSPOZYCJI: 
ZAPLECZE SOCJALNE, DUŻY 

PARKING PRZED BUDYNKIEM.  
KONTAKT: 691 731 691, 

71/303 40 11

WYNAJMĘ UMEBLOWANY DOM 
W OŁAWIE  

TEL. 604 121 529

 ► Wynajmę lokal Rynek Oława ul. 
Krótka 3 (od podwórka) Tel. 789 257 
004

 ► Wynajmę pokój dwuosobowy 
zamykany na klucz, Oława.  Tel. 602 
754 549

 ► 2 pokoje, Oława, centrum, 1500 zł 
+ opłaty.  Tel. 602 129 769

 ► Pokoje do wynajęcia 663-237-772

WYNAJMĘ UTWARDZONĄ 
DZIAŁKĘ 

O POWIERZCHNI 2 500 M KW W 
MIEJSCOWOŚCI ŁĘG 

PRZY DRODZE NR 455 
Z DOSTĘPEM DO PRĄDU I WODY 

TEL. 601 734 551

 ► Garaż w Jelczu-Laskowicach, ul. 
Hirszfelda. Tel. 609 714 252

 ► Do wynajęcia lokale na dowolną 
działalność produkcyjno handlowo 
usługowo-biurową składające się 
z dwóch pomieszczeń i sanitariatu 
z dostępem do siły powierzchnia 
70,40m2 znajduje się na parterze na 
terenie zamykanym z parkingiem dla 
klientów cena 1650zł netto+media-
,jest możliwość powiększenia go o 
kolejne pomieszczenie o powierzchni 
27,90m2 oraz lokal który składa się z 
dwóch pomieszczeń i łazienki łączna 
powierzchnia 33m2 cena 1300zł net-
to+media. Dodatkowa powierzchnia 
hala 60m2 cena do uzgodnienia. Lo-
kale znajdują się na terenie zamyka-
nym. Adres Oława ul. Lipowa 13. Tel: 
501775746, 664-459-407

 ► Hala do wynajęcia 50 m kw.,  603-
319-242

 ► Mieszkanie po generalnym re-
moncie. Idealne również dla pracow-
ników firm. 605 33 55 11

 ► Wynajmę utwardzoną działkę o 
powierzchni 2 500 m² w miejscowości 
Łęg przy drodze nr 455 z dostępem 
do prądu i wody Tel. 601 734 551

 ► Wynajmę pokój w centrum Jel-
cza-Laskowic.  Numer telefonu: 
0048601914542

POSZUKUJĘ DO WYNAJĘCIA

 ► Szukam dwupokojowego miesz-
kania w Jelczu-Laskowicach od 
1 czerwca Tel. 888 997 860

ZAMIENIĘ

 ► Mieszkanie komunalne, 50 m  kw. 
Tel. 883 249 655

BIURO NIERUCHOMOŚCI

 ► Wycena Nieruchomości Rzeczo-
znawca majątkowy Lesław Pelc   Tel. 
504 227 303

 ► Biuro Nieruchomości Comfort Ho-
use Kazimiera Grzeszczak – kupno i 
sprzedaż mieszkań, domów, działek i 
lokali. Oława, ul. 1 Maja 6/2,   600-340-
145 www.comforthousenieruchomo-
sci.gratka.pl 

 ► Biuro Nieruchomości: Sprzedaż, 
kupno oraz wynajem mieszkań, do-
mów, działek, lokali. Kredyty mieszka-
niowe, gotówkowe. Wasz Ekspert Do-
rota Kopyta. Biuro Oława ul. Zaciszna 
94/2. Tel. 73 382 74 10

USŁUGI
USŁUGI RÓŻNE

 ► GEODEZJA, klasyfikacja gruntów, 
Marcinkowice, ul. Sokola Tel. 606-929-
582 www.mptgeo.pl 

 ► Elektryk – awarie, montaż, odbio-
ry,   Tel. 608-770-478

 ► Projektowanie, certyfikaty ener-
getyczne, kierowanie budowami, 
usługi budowlane PiW BIELECKI Biu-
ro: Marcinkowice, ul. Cicha 13, tel. 
506-196-175, 695-777-444  Tel. 506-
196-175 695-777-444

 ► Usługi elektryczne, automatyka 
do bram,  603-076-223

 ► Geodezja - mapy D/C projekto-
wych, tyczenia, inwentaryzacje, wska-
zania granic, tel.  Tel. 604 957 359

 ► Usługi elektryczne,  Tel. 604-613-
483 

 ► Alarmy i monitoring,  Tel. 604-613-
483

 ► Cyklinowanie, Tel. 697-143-799

 ► Elektryk - instalacje elektryczne 
Tel. 665 639 401

 ► Usługi elektryczne w zakresie 
instalatorstwa, pomiarów, naprawy 
maszyn i urządzeń elektrycznych Tel. 
501 230 282

 ► Klimatyzacja  604-613-483 

 ► Pio-Spaw Piotr Kiełbicki. Wykona-
nie płotów, balustrad i innych czyn-
ności spawalniczych Tel. 783 136 074

 ► Rekuperacja projekt, montaż Eko-
Dom  Tel. 693 372 129 

BHP
 ► BHP szkolenia, nadzór, doradz-

two, dokumentacja wypadkowa, oce-
na ryzyka, tel./fax 71-313-74-45 Tel. 
603 127 445, www.bhpolawa.pl tel./
fax 71-313-74-45,

STOLARSTWO

 ► Renowacje mebli antycznych, Tel. 
607-916-795 

 ► Meble Mix Marcin Zanin, kuchen-
ne, szafy, garderoby, łazienkowe oraz 
inne. Fachowe doradztwo, bezpłatne 
pomiary i solidne wykonanie. Jelcz-
-Laskowice, Tel. 609-034-113 Email:  
meblemix@wp.pl

 ► BDB MEBLE- wykonawca mebli, 
na wymiar, na zamówienie, na każdą 
kieszeń, pomiar - projekt - wycena 
- montaż - serwis, Marcin Ostrowski 
- Oława - ul. Iwaszkiewicza 48. Zapra-
szamy Tel. 500 108 785, www.bdbme-
ble.net,

SCHODY I DRZWI 
Z DREWNA, 

PROJEKT Z WIZUALIZACJĄ 
GRAFICZNĄ  
605 741 606 

AGD

TELEFONY

TELEFONY W DOMANIOWIE

Telefon Zaufania Anonimowych 
Alkoholików i Grup Rodzinnych  - 71-321-84-03 
Policyjny Telefon Zaufania  - 800-120-226
Telefon Zaufania M³odzie¿owy  - 71-998
Telefon Zaufania dla Uczennicy
i Ucznia   - 71-372-04-86
Niebieska linia - dla ofiar przemocy 
w rodzinie                             - 801 120 002
Pomarañczowa linia - pomoc rodzinom, 
których dzieci pij¹                - 801 14 00 68
Zielona linia - porady i informacje na temat 
HIV i AIDS                       - 22 621 33 67

TELEFONY ZAUFANIA

dyrektor   - 71-301-13-13

zastêpca dyrektora  - 71-301-13-14

sekretariat dyrektora  - 71-301-13-11 

                                   - fax: - 71-301-13-12

naczelna pielêgniarka  - 71-301-13-91

ordynator   - 71-301-13-40

izba przyjêæ  - 71-301-13-96

dy¿urka lekarska       - 71-301-13-39 lub 58

dy¿urka pielêgniarska  - 71-301-13-37

gabinet zabiegowy  - 71-301-13-97

ordynator   - 71-301-13-22

sekretariat  - 71-301-13-54

izba przyjêæ  - 71-301-13-35

dy¿urka lekarska  - 71-301-13-34

USG:  - 71-301-13-84

EKG  - 71-301-13-85

sala “R”  - 71-301-13-32

ordynator  - 71-301-13-20

sekretariat  - 71-301-13-55

izba przyjêæ:   - 71-301-13-47

dy¿urka lekarska       - 71-301-13-44 lub 45

dy¿urka pielêgniarska   - 71-301-13-42 lub 43

sala ”R”  - 71-301-13-46

ordynator  - 71-301-13-21

sekretariat  - 71-301-13-53

izba przyjêæ  - 71-301-13-89

dy¿urka lekarska 

 - ginekologiczno-po³o¿nicza   
- 71-301-1351

dy¿urka lekarska 

 - porodówka  - 71-301-13-52

dy¿urka pielêgniarska 

- ginekologiczno-po³o¿nicza  - 71-301-13-49

dy¿urka pielêgniarska

 - porodówka  - 71-301-13-50

ordynator  - 71-301-13-56

dy¿urka pielêgniarska   - 71-301-13-57

ordynator  - 71-301-13-23

dy¿urka lekarska  - 71-301-13-61

dy¿urka pielêgniarska  - 71-301-13-60

sala operacyjna  - 71-301-13-62

laboratorium  - 71-301-13-64

blok operacyjny  - 71-301-13-24

POZ  - 71-301-13-26

pogotowie-dyspozytor   - 71-301-13-92

rehabilitacja  - 71-301-13-68

RTG - pracownia  - 71-301-13-87

ruch chorych  - 71-301-13-78

centrala  - 71-301-13-00

centralna rejestracja do poradni 

specjalistycznych   

 -   71-301-13-00

 -   71-301-13-75

 -   71-301-13-76

TELEFONY W GMINIE O£AWA

TELEFONY DO SZPITALA

ODDZIA£ DZIECIÊCY

ODDZIA£ WEWNÊTRZNY

ODDZIA£ CHIRURGICZNY

ODDZIA£ GINEKOLOGICZNO-PO³O¿NICZY

ODDZIA£ NEONATOLOGICZNY

ODDZIA£ LARYNGOLOGICZNY

RÓ¯NE

PORADNIE SPECJALISTYCZNE

Urz¹d Gminy  - 71-301-77-35

Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-301-77-23

Parafia Nawiedzenia NMP   - 71-301-77-42

Gminne Centrum Kultury   - 71-301-78-79

Urz¹d Gminy  - 71-313-30-44

Gminny Zespó³ Oœwiaty   - 71-313-46-57
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NAPRAWA I SPRZEDAŻ URZĄDZEŃ 
CHŁODNICZYCH I AGD 

- DOMOWYCH I SKLEPOWYCH 
- OŁAWA, PL. ZAMKOWY 19, 

TEL. 508-267-478  71-301-42-71

SERWIS AGD 
TEL.  603-835-219

 ► Zakład naprawy sprzętu AGD. 
Pralki, lodówki, zmywarki, zamrażarki, 
maszyny do szycia i inne sprzęty AGD. 
Oława – ul. Grota-Roweckiego 4,  Tel. 
71 313 26 73 , 502-868-817 

ELEKTRONIKA RTV
 ► Montaż i serwis anten satelitarnych, 

www.satix.net.pl,  Tel. 602 495 749

 ► Serwis RTV – SAT,  Tel. 602 495 749

 ► Montaż anten i tunerów,  Tel. 604 
613 483

 ► Montaż, serwis anten TV-SAT i TV 
naziemna DVB-T.  Tel. 601 061 629

CZYSZCZENIE

 ► Profesjonalne czyszczenie dywanów, 
wykładzin, tapicerek,  Tel. 665 639 401

 ► Karcher - profesjonalne czyszcze-
nie dywanów, tapicerki meblowej 
oraz samochodowej,  Tel. 504 163 100

 ► ECO-DAN usługi porządkowe 
kompleksowo. pranie dywanów, wy-
kładzin, mebli tapicerowanych, Tel. 
724 429 736 www.ecodan.eu

 ► Pranie dywanów, kanap. Tel. 53 
567 93 46

MOTORYZACYJNE
KUPIĘ KAŻDE AUTO DO 5000 ZŁ, 

PŁACIMY NAJWIĘCEJ 
TEL. 504-004-956

 ► Blacharstwo, lakiernictwo i inne. 
Stefan Rolka, Oława, ul. Turkusowa 2 
(Nowy Otok), Tel. 508-287-203 71-
303-80-21

BMW SPRZEDAM E46, 1.8, 2001 R., 
USZKODZONE, DO NAPRAWY 
BLACHARSKO-LAKIERNICZEJ,  

TEL. 669 742 925

 ► Autolaweta 24 h – uslugi,  Tel. 781 
306 420

KUPIĘ KAŻDE AUTO. 
NAJLEPSZE CENY W REGIONIE 

TEL. 781-306-420

SKUP SAMOCHODÓW DO KASACJI 
- ZA KAŻDY PŁACIMY GOTÓWKĄ, 

TRANSPORT SAMOCHODU 
GRATIS, WYSTAWIAMY 

ZAŚWIADCZENIA NIEZBĘDNE DO 
WYREJESTROWANIA 

W WYDZIALE KOMUNIKACJI 
I FIRMIE UBEZPIECZENIOWEJ. 

OŁAWA UL. ZWIERZYNIECKA 11 
TEL. 505-045-414  509-582-251, 

TEL/FAX 7131-33-024, 

TELEFONY

Pogotowie Ratunkowe         -  9 9 9
Stra¿ Po¿arna  -  9 9 8
Stra¿ Miejska  -  9 8 6
Komenda Powiatowa Policji -  9 9 7
Pogotowie Wod. - Kan. -  9 9 4
Pogotowie Gazowe -  9 9 2
Sanepid                - 71-313-38-21 
Zagro¿enie epidemi¹ - 600-779-259

Komenda Powiatowa Policji

  - 71-381-72-22

Szpital Powiatowy  - 71-301-13-11

Stra¿ Miejska  - 71-301-12-22

Stra¿ Miejska   

Patrol zmotoryzowany  - 601-146-905

Stra¿ Gminna  - 71-313-25-83

Kom. Powiatowa PSP  - 71-313-40-45

Pogotowie Energet.  - 71-313-29-06

Zak³. Wod. i Kan.  - 71-303-95-21

Zak³ad Gazownictwa  - 71-313-23-61

Dom Pomocy Spo³ecz.  - 71-313-01-10

Dzienny Dom Pobytu  - 71-313-29-91

Polski Czerwony Krzy¿  - 71-313-23-25

Dworzec PKS O³awa  - 71-313-72-32

Oœrodek Kultury  - 71-313-28-29

K¹pielisko OCKF   - 71-313-21-89

Dom Dziecka  - 71-313-20-51

Punkt Konsultacyjny Przeciwdzia³ania  
Przemocy w Rodzinie  - 71-313-25-17

Miejski Zespó³  Ekonomiczno

-Administracyjny Szkó³   - 71-313-25-70

Inf. LOT  - 801-703-703  

UP nr 1, ul. 1 Maja  - 71-318-71-21

UP nr 3, ul. Wroc³awska  - 71-318-71-17  

UP nr 4, ul. B. Chrobrego   - 71-318-71-18  

UP nr 5, ul. Iwaszkiewicza       - 71-318-71-19  

MB Pocieszenia  - 71-313-22-41 

MB Ró¿añcowej  - 695-630-418

Mi³osierdzia Bo¿ego  - 71-313-86-88  

Œw. Ap. Piotra i Paw³a  - 71-313-27-23

Starostwo Powiatowe  - 71-301-15-22

Powiatowy Urz¹d Pracy  - 71-313-90-33

Prokuratura  - 71-313-40-11  

S¹d Rejonowy  - 71-313-24-44

Urz¹d Skarbowy  - 71-303-94-39 

Informacja podatkowa  - 71-303-94-33

Urz¹d Miejski O³awa         - 71-303-55-01/02

Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-313-38-58

Powiatowy Zarz¹d Drogowy   - 71-303-30-19  

Sanepid  - 71-313-38-21

ZUS  - 71-303-98-00

Jednostka Ratowniczo  - Gaœnicza PSP 

  - 71-318-81-62  

Komisariat Policji  - 71-318-15-97

Urz¹d Miasta i Gminy   - 71-381-71-22

Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-381-71-12

Powiatowy Urz¹d Pracy   -71-318-33-46    

Zak³ad Gospodarki  Komunalnej 

  - 71-303-52-31

Zak³ad Gospodarki Mieszkaniowej TBS 

  - 71-318-81-47

Zespó³ Ekonomiczno-Administracyjny Szkó³ 

  - 71-712-09-88

NMP Królowej Polski  - 71-318-81-03 

Stanis³awa Biskupa  - 71-318-15-55  

Maksymiliana Kolbego  - 71-318-13-74

 

UP ul. Folwarczna  - 71-318-71-07   

UP ul. Liliowa  - 71-318-71-08  

UP ul. Wroc³awska  - 71-318-71-09   

UP ul. Techników  - 71-318-71-10

TOWARZYSTWO OPIEKI 

NAD ZWIERZÊTAMI    
- Jelcz-Laskowice  - 71-318-22-89

- O³awa  - 71-313-51-11

TELEFONY ALARMOWE

TELEFONY O³AWSKIE

URZÊDY POCZTOWE

PARAFIE

URZÊDY W O£AWIE

TELEFONY W J-L

URZÊDY

PARAFIE 

URZÊDY POCZTOWE

INNE

 ► Pranie tapicerki meblowej i sa-
mochodowej, dywanów Tanio, sku-
tecznie – www.ecopranie.pl,  Tel. 692 
057 141

TRANSPORT

TRANSPORT KONTENEROWY, 
PODSTAWIANIE KONTENERÓW 

POD GRUZ, ZŁOM I ŚMIECI  
TEL. 501 278 422

 ► Przeprowadzki - transport, niskie 
ceny, 24 h, duże auto, Tel. 604 332 147

 ► Przewóz osób, tanio,  Tel. 604 332 
147

 ► Przewóz mebli,  Tel. 604 332 147

 ► Transport HDS,  Tel. 724 768 466

 ► Bus osobowy, 8+1, klimatyzacja.  
Tel. 507 053 028

HYDRAULICZNE

 ► Naprawa – montaż junkersy – ku-
chenki – gaz hydraulika 713-134-439

 ► Usługi hydrauliczne. Tel. 693 753 
029

 ► Usługi hydrauliczne, remont łazie-
nek i mieszkań  Tel. 693 753 029 71-
301-52-59 

 ► Usługi hydrauliczne, co.o., wod-
-kan Tel. 503 609 482

 ► Junkers - naprawa, montaż 501-
278-041

BUDOWLANE

 ► Adaptacje poddaszy. Komplekso-
we remonty mieszkań i łazienek, Tel. 
693 753 029

 ► Adaptacje poddaszy. Komplekso-
we remonty mieszkań i łazienek, Tel. 
71 301 52 59 , 693 753 029

 ► Remontowo-budowlane,  Tel. 889 
312 688

ETKA-PROJEKT. 
OŁAWA, UL. CHROBREGO 17/3. 

PROJEKTOWANIE I KIEROWANIE 
BUDOWAMI. 

10 000 PROJEKTÓW TYPOWYCH 
DOMÓW DO WYBORU. 

www.etka.pl 
TEL. 603 685 925 , 71 303 28 05 

 ► Malowanie wnętrz, fasad I da-
chów  Tel. 889 312 688

 ► Malowanie, tapetowanie, panele, 
regipsy, papa termozgrzewalna, Tel. 
698 623 537

 ► Łazienki, płytki podłogowe, prze-
róbki hydrauliczne, klinkier,  Tel. 698 
623 537

 ► Malowanie natryskowe agrega-
tem, malowanie tradycyjne wałkami, 
gładzie, panele, regipsy, 500-254-830 
Tel. 500 254 830

 ► Ciesielstwo-dekarstwo, Tel. 697 
177 730

 ► Usługi remontowo-budowlane. 
Tanio, szybko i solidnie,   Tel. 663 625 
229

 ► Cyklinowanie bezpyłowe i reno-
wacja schodów,  Tel. 600 170 178

 ► Kostka brukowa HurtBruk.pl,  Tel. 
724 768 466

 ► Elewacje, docieplenia, tynki struk-
turalne natryskowe,  Tel. 697 106 011

 ► Budowa domów, więźby, pokry-
cia dachowe, wylewki, tarasy, schody 
betonowe, odwierty studni,  Tel. 697 
106 011

 ► Docieplenie budynków, struktury,  
Tel. 607 916 795

 ► Usługi budowlane - Kafelkowanie, 
Malowanie, Panele i inne,  Tel. 725 143 
324

 ► Docieplania, elewacje, remonty 
tanio i solidnie Tel. 698 484 858

 ► Łazienki od A do Z  Tel. 782 495 
853

 ► Układanie glazury Tel. 782 495 
853

 ► Rekuperacja projekt, montaż Eko-
Dom  693 372 129

 ► Łazienki, podłogi, malowanie, ta-
petowanie, solidnie 693-585-786

 ► Dar-Bud usługi brukarskie Tel. 665 
289 776

DUO-REM
KOMPLEKSOWE WYKOŃCZENIA 

WNĘTRZ, ŁAZIENKI, 
GK, PANELE, ITP.

GŁADZIE, MALOWANIE, 
DORADZTWO 

TEL. 881 782 218

 ► Docieplanie budynków, tynki 
strukturalne, malowanie elewacji, po-
sadzki przemysłowe Tel. 505 668 794

 ► „Dawidex” usługi koparko-lado-
warką  Tel. 514 987 655

 ► Najlepsza metoda ocieplania pod-
daszy, piana PUR, gwarancja 25 lat Tel. 
792 557 433

 ► Kompleksowe wykańczanie 
wnętrz 695-217-547

 ► Remonty mieszkań, płytki, łazien-
ki, płyty gk - zabudowa, panele, malo-
wanie 695-217-547

 ► Usługi glazura, łazienki - posadzki, 
malowanie 882-595-106

 ► Malowanie dachów, pokrycia 
blachodachówką, drobne obróbki 
dekarskie, wiaty garażowe, prace w 
ogrodzie oraz malowanie wnętrz.  Tel. 
794 688 879

UROCZYSTOŚCI
 ► Chłodnia na wesela + stół wiejski 

gratis,  Tel. 604-421-959

VIDEOFILMOWANIE

 ► Artur Wawer Tel. 888-664-585 
www.artur.video-weselne.pl

 ► Videofilmowanie, Tel. 508-295-
104

 ► Zgrywanie z kaset VHS na DVD. 
3 Maja 8u/2a.  Tel. 792-502-051

ZESPOŁY
 ► Dj Robi - wesela, integracje, ple-

nery, scena - doświadczenie - ponad 
18 lat, Tel. 507 053 028 www.djrobi.pl 

 ► ZGRANA PARA,  Tel. 692-717-384

 ► For You,  Tel. 604-421-959

 ► Oprawa muzyczna DJ EJSY, oferu-
jemy stoisko z watą cukrową i popcor-
nem wraz z obsługą Tel. 667-054-756 

 ► Nagłośnienie i oprawa muzyczna 
imprez  - tel. 531075797 zapytania: 
(radiohitfm@wp.pl )

 ► Organizacja imprez w plenerze, 
wynajm ław i stołów, pawilonów, grill, 
własne nagłośnienie - tel. 531075797  
(radiohitfm@wp.pl )

TŁUMACZENIA
 ► Tłumacz przysięgły j. niemieckie-

go JAKUB MOŻEJKO, briefy, doku-
menty, Tel. 502-125-909

BIURO TŁUMACZEŃ ETO. 
TŁUMACZENIA 

ZWYKŁE I PRZYSIĘGŁE, 
OŁAWA, UL.BRZESKA 19, 

TEL. 501-621-443 71-318-10-50

 ► Vision jobs - tłumaczenia przysię-
głe i zwykłe  wszystkie języki. Oława, 
ul. Magazynowa 3/9,  Tel. 71 758 48 40 
www.visionjobs.com

KOMPUTERY

 ► Pogotowie i serwis komputerowy, 
rozwiążę każdy problem, dojazd do 
klienta, 10-letnie doświadczenie, ta-
nio, szybko, solidnie Tel. 603 715 185

 ► Pogotowie i serwis komputerowy, 
rozwiążę każdy problem, dojazd do 
klienta, 10-letnie doświadczenie, ta-
nio, szybko, solidnie Tel. 603 715 185

 ► S-Computers komputery, kasy fi-
skalne, serwis, NC+, 3 Maja 8u/2a,  Tel. 
792 502 051

 ► Romicom: komputery, telefony 
komórkowe, E-papierosy, serwis te-
lefonów, drukarek, komputerów. Re-
generacja tuszy i tonerów, ul. B. Chro-
brego 20f  Tel. 503 149 152

 ► GAMA kursy komputerowe kata-
rzyna.nazar@net.pl, www.gama-kn.pl
725 00 23 80 

RÓŻNE
BIURO RACHUNKOWE INCOME 

- KSIĄŻKI PRZYCHODÓW 
I ROZCHODÓW, 

PEŁNA KSIĘGOWOŚĆ, 
ROZLICZENIA Z ZUS I US, 

OŁAWA, UL. KUTROWSKIEGO 41, 
TEL. 604-071-018,  71-734-57-33 

 ► Kredyty konsolidacyjne gotówko-
we pożyczki pozabankowe biuro Oła-
wa pl. Gimnazjalny 5 B plastry miodu 
obok punktu z dorabianiem kluczy i 
sklepu odzieżowego. Kontakt  Tel. 501 
169 184

 ► Pity 604-44-15-48

NAUKA
 ► Matematyka - korepetycje 505-

188-102

 ► Korepetycje z matematyki. Tel. 
722295602

Ogłoszenia drobne 
również na portalu: 
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27 kwietnia 2019 roku na leśnej polanie nieopodal 
Grodzisk Ryczyńskich odbył się jubileuszowy 
XXV Aprilis w Grodziskach Ryczyńskich

Impreza w takim formacie zapewne nie mogłaby 
się odbyć, gdyby nie wsparcie naszych przyjaciół 
i darczyńców. Z tego miejsca chcielibyśmy serdecznie 
podziękować wszystkim instytucjom, fi rmom i osobom 
prywatnym, które chciały zaangażować się w jej orga-
nizację: 

* Henrykowi Kuriacie - komisarzowi gminy Oława; 
* Grzegorzowi Pietruńko - nadleśniczemu Nadleśnic-

twa Oława oraz pracownikom Nadleśnictwa Oława; 
* Zdzisławowi Brezdeniowi - staroście Powiatu Oław-

skiego i Zarządowi Powiatu Oławskiego;
* Władysławowi Czubakowi - prezesowi Zakładu Go-

spodarki Komunalnej Sp. z o.o. w Jelczu-Laskowicach; 
* Krzysztofowi Miszczakowi i Piotrowi Skotnickiemu 

- właścicielom fi rmy „Probus” Oława; 
* Krzysztofowi Huberowi - właścicielowi drukarni 

„KOM-POL” w Jelczu-Laskowicach;
* Leszkowi Paluchowi - komendantowi Hufca ZHP 

w Oławie;
* Ewie i Staszkowi Migockim ze Spiżarni Miodowej 

w Oławie;
* Zbigniewowi Pryjdzie z Oławskiej Telewizji Kablowej; 
* Krzysztofowi Behrentowi ze Sklepu Ogrodniczo-

-Pszczelarskiego GiS w Oławie; 
* Teresie Śmiałkowskiej z Galerii Sztuki w Jeleniej 

Górze;
* Dorocie Olender i Grupie Wsparcia Medycznego 

z Oławy;
* Janowi Piórko - szefowi Przedsiębiorstwa Eksplo-

atacyjno-Usługowego Brzezinki 1;
* Pawłowi Rozwodowi - szefowi fi rmy „Archekon”;
* Komendzie Powiatowej Policji w Oławie:
* Ochotniczej Straży Pożarnej w Bystrzycy;
* Zakładowi Wodociągów i Kanalizacji Sp. z o.o. 

w Oławie;
* Dorocie i Janowi Wójcikom - właścicielom fi rmy PPH 

Wójcik w Bystrzycy;
* Marzenie i Bogdanowi Sikorskim - właścicielom 

fi rmy „MARBO” z Bystrzycy;
* Zdzisławowi Wronie z fi rmy „Rowery Wrona” z Jel-

cza-Laskowic.

Porajdowe 
podziękowania

Prezesowi Leonowi Szuturmie oraz Zarządowi fi rmy 
Jelcz-Komponenty sp z o.o. za udzieloną pomoc 
mojej rodzinie w trudnej sytuacji życiowej serdecznie 
dziękuję   Krzysztof Kwiatkowski

P£YWALNIA MIEJSKA 
w Jelczu-Laskowicach

71-318-24-44

Czynna w godzinach:

poniedziałek - środa - piątek  
8.00 - 22.00
wtorek - czwartek 
6.00 - 22.00
sobota - niedziela 
10.00 - 21.00 

Ceny biletów za godziną:

poniedziałek - piątek 
do 16.00: normalny - 9 zł,
ulgowy - 7 zł, 
dzieci do lat 7 - 3 zł

po 16.00: normalny - 12 zł, 
ulgowy - 10 zł
Sauna czynna:

poniedziałek - piątek 
16.00 - 22.00
sobota - niedziela 
10.00 - 22.00

Cena biletu z basenem: 
normalny 12 zł za godz.
ulgowy 10 zł za godz.

Cena biletu sauna:
normalny - 7 zł za 0,5 godz.
ulgowy - 6 zł za 0,5 godz.

Inne:
nauka pływania 
- 250 zł/10 godz.
aerobik w wodzie 
- 25 zł/godz.

„Gazeta Powiatowa - Wiadomoœci O³awskie”  
tel. i fax 71-313-70-78
internet: www.gazeta.olawa.pl;
e-mail: redakcja@gazeta.olawa.pl
55-200 O³awa, ul. Chrobrego 19; 
tel. 71 313 70 78, 

Jerzy Kamiñski (red. naczelny), Krzysztof 
Andrzej Trybulski, Zbigniew Bachul, 
Edward Bykowski, Wioletta Kamiñska, 
Kamil Tysa, Agnieszka Herba, Grzegorz 
Kacała i Jacek Polasz.
Redakcja zastrzega sobie prawo skracania, 
adiustacji materia³ów i zmiany tytu³ów.
Za treœæ og³oszeñ redakcja nie ponosi 
odpowiedzialnoœci i nie zwraca materia³ów 
niezamówionych.

(TS) - tekst sponsorowany

tel. i fax 71-313 70 78 
Bogus³aw Szymañski - reklama, przetargi 
e-mail: reklama@gazeta.olawa.pl

Biuro og³oszeñ w O³awie, 
Ma³gorzata Najgebaur, 
ul. Chrobrego 19, tel. i fax 71 313 35 57, 
e-mail: gosia@gazeta.olawa.pl, 
czynne: poniedzia³ek, wtorek 8-16 
œroda 9-17, czwartek, pi¹tek 8-15, 
sobota nieczynne.

Plakaty publikujemy bezpłatnie jedynie 
wtedy, gdy gazeta jest patronem medial-
nym wydarzenia.

RYZA Sp. z o.o., 
55-200 O³awa, ul. B. Chrobrego 19, 
NIP: 912-184-21-80, KRS 0000321273, 
tel. 71 313 35 57
Druk: POLSKA PRESS Sp. z o.o.
      Oddział Poligrafia
      Drukarnia Sosnowiec
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WYDAWCA
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OŁAWA 
Kultura 

W czwartek 16 maja 
o godz. 17:30 kino 
„Odra” zaprasza na seans 
filmu „Tamte dni, tamte 
noce”

Utalentowany nastolatek 
Elio spędza lato 1983 roku 
we włoskiej willi. Kompo-
nuje muzykę, czyta i fl irtuje 
z przyjaciółką. Cieszy go 
każda chwila, także spędzana 
z rodzicami: szanowanym 
profesorem i tłumaczką, któ-
rzy uczą go doceniać kulturę 
i przyrodę Włoch. Choć zdaje 
się już ukształtowanym mło-
dym mężczyzną, w dziedzi-

nie miłości musi się jeszcze 
wiele nauczyć... 

Film, który zostanie po-
kazany w ramach Seansu 
Kinomana, poprzedzony 
będzie prelekcją Bartosza So-
larewicza - animatora kultury 
fi lmowej i tłumacza. Obraz 
poruszył widzów i krytyków 
na całym świecie, zdoby-
wając wiele prestiżowych 
nagród i nominacji, m.in.: 
do Oscara i nagrody BAFTA.

Niebawem ukaże się ko-
lejna część książki, na pod-
stawie której powstała pro-
dukcja. Tym bardziej warto 
zobaczyć „Tamte dni, tamte 
noce” na dużym ekranie. 
Bilety w cenie 10 zł dostępne 
w kasie „Odry” oraz przez 
stronę www.kultura.olawa.pl.

(KT)

Nagradzany hit 
w promocyjnej cenieOŁAWA 

Kultura 

Trzecie miejsce i brązowy 
dyplom dla chóru Amici 
del Canto z Oławskiego 
Uniwersytetu Trzeciego 
Wieku

27 i 28 kwietnia chór pod 
kierunkiem Barbary Szarejko-
-Nestor brał udział w Ogólno-
polskim Konkursie i Festiwalu 
Chóralnym w Bydgoszczy 
„Musica in Urbe”. Pierw-
sze przesłuchania odbyły się 
w Sali Audytoryjnej Domu 
Polskiego. Przy ocenie brano 
pod uwagę: intonację, emisję 
głosu, spoistość barwową, 
artykulację słowną i muzycz-
ną, ekspresję muzyczną oraz 
dobór repertuaru, interpretację 
i ogólny wyraz artystycz-
ny. Następnie chór wystąpił 

w Kościele pw. Narodzenia 
NMP w Osielsku. 

28 kwietnia w Bydgoszczy 
odbył się finałowy koncert. 
W Kościele św. Andrzeja Bo-
boli nastąpiło też ogłoszenie 

wyników i wręczenie nagród. 
Śpiewaczki z Oławskiego 
Uniwersytetu Trzeciego Wie-
ku działającego przy Centrum 
Sztuki zaprezentowały bardzo 
wysoki poziom. Po wysłu-

chaniu 14 chórów z czterech 
kategorii przyznano Amici del 
Canto trzecie miejsce i brązo-
wy dyplom. Gratulujemy!

(KT)

Świetny występ i duży sukces

Chór może być dumny ze swojego występu
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OŁAWA 
Kultura 

Już w tę niedzielę 
o godz. 14:00 kino 
„Odra” zaprasza na 
retransmisję najpopular-
niejszej opery świata!

„Carmen” Georges`a Bizeta 
wciąż dzierży palmę pierw-
szeństwa jako najbardziej 
kasowa w historii transmisja 
do sal kinowych całego świa-
ta. Hiszpańskie rytmy, słynne 
melodie habanery, seguidilli 
i kupletów toreadora czynią 
z „Carmen” wielki opero-
wy przebój. Przedstawienie, 
w którym widzowie zapew-

ne wyjątkowo skoncentrują 
swoją uwagę nie na posta-
ci tytułowej, ale na Micaëli 
i Don Josém, w których role 
wcieli się operowe małżeń-
stwo: Aleksandra Kurzak 
i Roberto Alagna, zostało 
zarejestrowane 2 lutego 2019. 
Tytułową Cygankę Carmen 
zagra Clémentine Margaine 
a toreadorem Escamillem 
będzie Alexander Vinogradov. 
Spektaklem zadyryguje Louis 
Langrée. „Carmen” wyświe-
tlona zostanie w oryginalnym 
języku (francuskim) z polski-
mi napisami. Czas trwania to 
około 3 godziny i 45 minut (w 
tym 1 przerwa). Bilety nor-
malne w cenie 30 zł i ulgowe 
w cenie 25 zł dostępne jeszcze 
w kasie „Odry” oraz na kultu-
ra.olawa.pl.

(KT)

„Carmen” 
z Aleksandrą Kurzak

Centrum Sztuki w Oła-
wie oraz Urząd Miejski 
w Oławie dziękują spon-
sorom majowej impre-
zy, wśród których byli: 
Zakład Gospodarowania 
Odpadami w Gaci, Zakład 
Wodociągów i Kanalizacji 
w Oławie, DS Smith Pol-
ska Sp. z o.o.

Organizatorzy dziękują 
również fi rmom wspiera-
jącym, takim jak: Autoliv 
Poland Sp. z o.o. w Oła-
wie, Miejski Zakład Ener-
getyki Cieplnej – Oława 
Sp. z o.o., The Lorenz 
Bahlsen Snack-World Sp. 
z o.o, a także partnerom, 

którymi byli: Baseny 
Miejskie Termy Jakuba 
Sp. z o.o. i El Dorado 
Cultural Center Oława. 

Wyrazy wdzięczności 
kierowane są także w stro-
nę Straży Miejskiej w Oła-
wie, Zarządu Dróg i Zie-
leni Miejskiej w Oławie, 
Komendy Powiatowej Po-
licji w Oławie i oławskich 
mediów, które wspierały 
imprezę promocyjne oraz 
przygotowali relacje zdję-
ciowe i fi lmowe.

CENTRUM SZTUKI 
W OŁAWIE

Podziękowania 
za Oławską Majówkę
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Lekkoatletyka 
Majówka 

Etatowy zwycięzca,  
ponad 700 biegaczy 
i wspaniała atmosfera. 
W środę 1 maja  
zorganizowano w Jelczu-
-Laskowicach coroczną 
imprezę biegową

Tym razem składały się na 
nią: XVIII Toyota Maraton 
Jelcz-Laskowice, IV Półma-
raton Toyota J-L oraz XV 
Bieg na 10 km. To wszystko 
w  ramach memoriału Bar-
bary Szlachetki. Uczestnicy 
najdłuższego dystansu mieli 
do pokonania ponad 42 kilo-
metry. Półmaratończycy - po-
łowę z  tego. Mniej wytrwali 
mogli przebiec jedno dzie-
sięciokilometrowe okrążenie. 
Taki dystans przeszli również 
miłośnicy marszu z  kijkami 
(nording walking). Trasy mia-
ły atest PZLA. Uczestnicy ma-
ratonu pobiegli po starcie aleją 
Młodych oraz ulicą Zachodnią 

do nawrotki i  z powrotem, 
w  kierunku Miłoszyc. Po 
pokonaniu wiaduktu poru-
szali się ulicami Ogrodową i  
Wrocławską, w stronę Jelcza-
-Laskowic. Po wbiegnięciu do 
miasta, kierowali się na Polną, 
aż do Oławskiej, pomijając 
ulicę Witosa i przez wiadukt 
w stronę ronda. Za rondem tra-
sa przebiegała ulicą Chabrową 
i skręcała w ulicę Bożka, po-
tem w Liliową, do mety. 

Gościem specjalnym był 
Christian Hottas - lekarz 
z  Niemiec, przyjaciel Bar-
bary Szlachetki. Mimo 63 
lat na karku, co roku odwie-
dza Jelcz-Laskowice i  bie-
gnie specjalnie dla Basi. 
Jest rekordzistą w  liczbie 
ukończonych biegów dłu-
godystansowych. Zaliczył 
już ponad 2700 maratonów, 
a  kibice w  Jelczu-Laskowi-
cach usłyszeli, że skończy 
z  bieganiem, gdy na jego 
maratońskim liczniku pojawi 
się liczba 3000. Jeśli utrzyma 
tempo, to jako zawodnik 
będzie za rok w  Jelczu-La-
skowicach po raz ostatni. 
Obecna była także córka 
Basi - Katarzyna Szlachetka, 
która od wielu lat kontynuuje 
sportową tradycję rodzinną. 

Głównymi organizatorami 
imprezy byli działacze jel-
czańskiego Klubu Biegacza 
„Harcownik”, współpracują-
cy ściśle z  władzami miasta 
i  gminy Jelcz-Laskowice. 
Już na godzinę przed startem 
wszystko było dopięte na 
ostatni guzik. Biegacze ruszyli 
na trasy punktualnie o  9.00, 
a  z grona maratończyków 
pierwszy przybiegł na metę 
Paweł Kosek. To jego trzecie 
zwycięstwo w  jelczańskim 
maratonie oraz ustanowiony 
przy okazji kolejny rekord tra-
sy. - Obiecałem dziewczynie, 
że pobiję ten rekord! - mówił 
tuż po biegu uśmiechnięty 
i  bardzo zadowolony lek-
koatleta z  Górnego Śląska. 
- Zagroziła mi, że jak się nie 

uda, to będę wracał do domu 
na piechotę. Mieszkamy w Ty-
chach, to dwieście kilometrów 
stąd - wolałem więc nie ryzy-
kować! 

Zmagania biegaczy komen-
tował Zdzisław Hildebrandt 
- były maratończyk, którego 
głos kojarzy się od wielu lat 
z  pierwszomajową impre-
zą sportową w  J-L. Swoją 
wiedzą, świetną pamięcią 
i ciekawostkami, umilał kibi-
com czekanie na biegnących 
zawodników. 

Wśród zwycięzców nie 
brakowało lokalnych ak-
centów. Łukasz Dziądziak 
z Oławy zajął drugie miejsce 
w  maratonie, Adam Maniak 
z  Jelcza-Laskowic - drugie 
w półmaratonie, Jolanta Miś-
tak z Oławy wygrała półma-
raton, a  kilka minut po niej, 
jako trzecia, przybiegła na 
metę inna oławianka - Jó-
zefina Batóg. W  biegu na 
dziesięć kilometrów drugie 
miejsce zajął Gabriel Pankała 
z Oławy. Wśród miłośników 
nordic-walking na drugim 
stopniu podium stanął nato-
miast Paweł Tomczak z  Jel-
cza-Laskowic. 

Gdy dorośli pokonywali 
kolejne maratońskie kilome-
try, na bieżni ministadionu 
przy Publicznej Szkole Pod-
stawowej nr 2 rywalizowały 
dzieci. Najpierw startowały 
osoby niepełnosprawne. Po-
tem biegali przedszkolacy 
i  uczniowie szkół podstawo-
wych. Dystans dopasowano 
do wieku uczestników. Było 
dużo zabawy i sportowej wal-
ki fair play. Młodych biegaczy 
wspierali rodzice, a każdy za-
wodnik otrzymał pamiątkowy 
medal. 

                 *
To już tradycja, że majów-

ka w  Jelczu-Laskowicach 
rozpoczyna się na sporto-
wo. Przed rokiem pisaliśmy, 
że Basia Szlachetka byłaby 
dumna z  tej imprezy. Zdania 
nie zmieniamy, zwłaszcza że  
KB „Harcownik” po raz ko-
lejny zapewnił świetny poziom 
organizacyjny, a  biegacze - 
sportowy! Gratulujemy!

Tekst i fot.: 
Kamil Tysa 

ktysa@gazeta.olawa.pl

Pobiegł na rekord, bo obiecał dziewczynie

W ramach imprezy odbywały się również biegi dzieci

Paweł Kosek (na zdjęciu w środku) po raz trzeci wygrał „Toyota Maraton Jelcz-Laskowice”. Do tej 
pamiątkowej fotografii pozował z Arkadiuszem Tołłoczką - prezesem KB „Harcownik” i głównym 
organizatorem zawodów (na fot. z prawej). Po lewej, z mikrofonem w dłoni - spiker Zdzisław Hildebrandt

Bieganie to radość Ostatnie metry do mety!

sport
Szef  działu:  Krzysztof A.Trybulski     kat@gazeta.olawa.pl

„Orzeł” frunie  
po medale

Historia lubi się 
powtarzać

s. 32s. 31

Najlepsi   na mecie 
Maraton 

Mężczyźni: 

1. Paweł Kosek (Tychy) 	 - 		  02:38:16
2. Łukasz Dziądziak (Oława) 	 - 		  02:48:59
3. Grzegorz Grablewski (Wrocław) 	 - 		  02:49:15

Kobiety: 

1. Joanna Lorenc (Wąsosz) 	 - 		  03:23:04
2. Małgorzata Gębka (Kąty Wrocławskie) 	 - 		  03:27:29
3. Anna Zaczyńska (Legnica) 	 - 		  03:28:31
 

Półmaraton 
 
Mężczyźni: 

1. Paweł Pelc (Wrocław) 	 - 		  01:19:36
2. Adam Maniak (Jelcz-Laskowice) 	 - 		  01:21:54
3. Michał Bereźnicki (Wrocław) 	 - 		  01:22:42

Kobiety: 

1. Jolanta Miśtak (Oława) 	 - 		  01:36:00
2. Agnieszka Sulma (Wrocław) 	 - 		  01:39:36
3. Józefina Batóg (Oława) 	 - 		  01:42:39
 

Bieg na 10 kilometrów 
 
Mężczyźni:

1. Tomasz Sobczyk (Wrocław) 	 - 		  00:35:27
2. Gabriel Pankała (Oława) 	 - 		  00:35:42
3. Jan Wolański (Marszowice) 	 - 		  00:36:42

Kobiety: 

1. Danuta Piskorowska (Wrocław) 	 - 		  00:40:29
2. Karolina Sobczak-Pałaszewska (Wrocław) 	 - 		  00:41:36
3. Lidia Niekraś (Kłodzko) 	 - 		  00:43:01
 

Nordic-walking 
 
Mężczyźni: 

1. Krzysztof Skiba (Polkowice) 	 - 		  01:00:44
2. Paweł Tomczak (Jelcz-Laskowice) 	 - 		  01:05:29
3. Aleksander Sadowiński (Brzeg) 	 - 		  01:06:42

Kobiety: 

1. Ewa Skawińska (Wilkszyn) 	 - 		  01:13:28
2. Agnieszka Kowal (Wrocław) 	 - 		  01:16:45
3. Izabela Szyjka (Kamieniec Wrocławski) 	 - 		  01:17:25
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WĘDKARSTWO 
Spinning 

Na Odrze i jej kanale 
w Gajkowie odbywały się 
1 maja zawody otwarcia 
sezonu Koła Miejskiego 
PZW nr 16

Startowało dziesięciu węd-
karzy, w przyjemnych wa-
runkach pogodowych, przy 
stosunkowo niskim poziomie 
wody. Po raz pierwszy w tym 
kole rozgrywano zawody na 
żywej rybie. Obowiązywały 
więc nowe zasady regulami-
nowe. Przed rozpoczęciem 
łowienia losowano numery 
mat z przymiarem oraz kartą 
startową. Po złowieniu ryby, 
wędkarz układał ją na macie, 
wykonywał zdjęcie i wypusz-
czał zdobycz z powrotem do 
wody. Tak udokumentowany 
połów zaznaczał w karcie 
startowej, wpisując godzinę 
połowu, gatunek ryby oraz 
jej długość. W ciągu sied-
miu godzin złowiono łącznie 
48 drapieżników: bolenia, 
szczupaka, 5 kleni i 41 okoni. 
Wygrał Stanisław Kądziołka 
- złowił szczupaka i klenia 
oraz 5 okoni, uzyskując 1955 
pkt. Pierwszą rybę wycią-
gnął z wody o godz. 7.00 
- to był okoń, potem druga 
tego samego gatunku. Około 
9.30 na przynętę złakomił się 
kleń, a pół godziny później 
60-centymetrowy szczupak. 
Dopełnieniem były jeszcze 3 
okonie. Drugie miejsce zajął 
Przemysław Cajler - 2 klenie, 
1370 pkt; a trzecie Robert 
Pilśniak - boleń, 3 okonie, 940 
pkt. Na następnych miejscach 
uplasowali się: Jarosław Go-
dlewski - 7 okoni, 790 pkt; To-
masz Michalak - kleń i okoń 
680 pkt; oraz Paweł Pittner - 6 
okoni i 620 pkt. Zawody sę-
dziował Tadeusz Sobotowicz 
w asyście Andrzeja Zimnego.

Puchary i nagrody wręczali 
wiceprezes Stanisław Ką-
dziołka i Tadeusz Sobotowicz. 

                  *
Zarząd Koła PZW nr 19 

w Oławie zaprasza swoich 
członków w sobotę 11 maja, 
na spławikowe mistrzostwa 
koła. Zbiórka i zapisy - w dniu 
imprezy, do godziny 7.00, nad 
górnym kanałem żeglownym 
Odry, naprzeciw elewatorów.

                  *
Koło PZW nr 90 „Rze-

mieślnik” informuje swoich 
członków o zmianie terminu 
mistrzostw Koła. Te zawody 
przeniesiono z 12 maja na nie-
dzielę 19 maja. Powodem tej 
zmiany jest organizacja przez 
Okręg Wrocławski PZW za-
wodów dla weteranów w ko-
lizyjnym terminie (11 i 12 
maja).

                ***
Wszyscy wędkarze mogą 

współtworzyć tę rubrykę, 
dzwoniąc pod numer telefonu: 
+48-600-378-240.

(GRARO)

NA początek KĄDZIOŁKA

Najlepsi w spinningowych zawodach otwarcia sezonu Koła Miejskiego PZW nr 16 w Oławie: Paweł Pittner, 
Stanisław Kądziołka, Przemysław Cajler, Robert Pilśniak, Jarosław Godlewski i Tomasz Michalak     

G
ra

ro

Antek czeka na dom, 
tel. 577-656-870

Ten sympatyczny psiak 
czeka na nowy dom, 
tel. 577-656-870

Moli czeka na dom, 
tel. 577-656-870

Psiak czeka na dom, 
tel. 577-656-870

Riko czeka na dom, 
tel. 577-656-870

On też czeka na dom, 
tel. 577-656-870

Zaopiekuj się tym 
psiakiem, 
tel. 577-656-870

Kilkuletni, nieduży mieszaniec z chorym 
okiem znaleziony w Gaju Oławskim czeka na 
właściciela.tel.667-735-988

Sześciomiesięczna, 
wysterylizowana, 
pilnująca suczka czeka 
na nowego właściciela, 
tel. 667-735-988

       Strzeleckie Mistrzostwa Powiatu   

o Puchar Starosty Oławskiego - I runda 

sobota 11 MAJA 2019 godz. 11.00 
         STRZELNICA MIEJSKA PRZY UL. RYBACKIEJ W OŁAWIE 

              Uczestnicy zawodów wykonają po 13 strzałów (3 próbne, 10 ocenianych)  
               z karabinka sportowego do tarczy z odległości 50 m, w pozycji leżąc,  
               a będą klasyfikowani  w kategoriach:  

                     * młodzik-młodziczka    - do 15 lat;  
                     * junior-juniorka     - do 20 lat; 
                     * senior-seniorka amator   - powyżej 20 lat; 
                     * senior-seniorka członkowie LOK - powyżej 20 lat; 
                     * senior-seniorka grupa powszechna - powyżej 20 lat. 

Organizatorzy zapewniają napoje oraz kiełbaski i krupnioki z rożna. 
 
Opłata startowa:  

członkowie LOK       -  10 zł    WSZYSTKICH CHĘTNYCH SERDECZNIE ZAPRASZAMY ! 
niezrzeszeni w LOK  -  20 zł                                                        OŁAWSKI KLUB STRZELECKI  LOK 

PIŁKA NOŻNA 

W sobotę 11 maja na sta-
dionie OCKF przy ul. Spor-
towej w Oławie w derbowym 
pojedynku zmierzą się dwa 
niepokonane wiosną zespoły 
z gminy Oława 

Gospodarzem meczu będzie 
lider grupy IV wrocławskiej klasy 
„A” - LKS „Orzeł” Marszowice, 
a jego rywalem - trzeci aktualnie 
w tabeli LKS „Sokół” II Marcin-
kowice. Na to bardzo ciekawie za-
powiadające się widowisko zapra-
szają kibiców działacze, trenerzy 
i piłkarze obu klubów. Początek 
meczu na jednym z bocznych 
boisk stadionu OCKF - o godz. 
15.00.                            (KAT)

Gminne derby

Wyniki spotkań XXIV kolejki, rozgrywanej 1 maja:  
Nysa - Sokół Marcinkowice 4:5 (relacja z tego meczu na 

str. 31), Śląsk II - Piast N.Ruda 7:0, Orzeł Prusice - Górnik 
1:3, Zjednoczeni - Polonia/Stal 0:2, Unia - Orzeł Ząbkowice 
4:0, Bielawianka - Sokół Wlk. Lipa 0:1, GKS Mirków - Po-
lonia Trzebnica 0:0, MKP - Piast Żerniki1:2.

 
Wyniki spotkań XXV kolejki, rozgrywanej 4 maja:

Górnik - Sokół 2:0 (relacja z tego meczu na str. 32), Orzeł 
Ząbkowice - Śląsk II 0:8, Polonia/Stal - Orzeł Prusice 2:0, 
Zjednoczeni - Polonia Trzebnica 3:4, Piast N.Ruda - MKP 
2:1, GKS Mirków - Piast Żerniki3:2, Unia - Sokół Wlk. Lipa 
2:0, Bielawianka - Nysa 5:0. 

MIEJSCE                                                                 ZWYCIĘSTWA                PORAŻKI               BRAMKI
          DRUŻYNA                                                                         REMISY              PUNKTY               
1. ŚLĄSK II WROCŁAW  23  0  2  69  95:13
2. GÓRNIK WAŁBRZYCH  19  5  1  62  64:21
3. POLONIA/STAL ŚWIDNICA  16  5  4  53  48:22
4. ORZEŁ PRUSICE  14  2  9  44  53:42
5. SOKÓŁ WIELKA LIPA  12  5  8  41  55:38
 6. SOKÓŁ MARCINKOWICE  11  4  10  37  52:40
7. BIELAWIANKA BIELAWA  10  6  9  36  42:37
8. UNIA BARDO  11  1  13  34  46:48
9. POLONIA TRZEBNICA  10  4  11  34  39:54
10. PIAST ŻERNIKI WROCŁAW  9  5  11  32  41:40
11. PIAST NOWA RUDA  9  0  16  27  34:57
12. GKS MIRKÓW/DŁUGOŁĘKA  8  3  14  27  42:70
13. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚLĄSKIE  7  5  13  26  37:58
14. MKP WOŁÓW   7  1  17  22  35:58
15. ZJEDNOCZENI ŻARÓW  5  2  18  17  28:81
16. NYSA KŁODZKO   4  2  19  14  41:73

* W następnej, XXVI kolejce, Sokół Marcinkowice podej-
mować będzie w sobotę 11 maja Polonię/Stal Świdnica, której 
jesienią uległ na wyjeździe 1:4. Początek meczu rewanżowego 
na stadionie MCS w Marcinkowicach - o godzinie 17.00. 

Zestaw pozostałych par XXVI kolejki: Śląsk II - Sokół 
Wlk. Lipa (1:0), Nysa - Górnik (1:1), 

Orzeł Prusice - Polonia Trzebnica (1:2), Unia - Bielawian-
ka (5:2), MKP Wołów - Orzeł Ząbkowice (1:0), GKS Mirków 
MKP - Piast N.Ruda (1:0) i Zjednoczeni - Piast Żerniki(0:2).

 (W nawiasach wyniki jesiennych spotkań)
(KAT)

Tabela IV ligi 
- grupa wschodnia

Wyniki XXII kolejki, z 4 i 5 maja:
Świteź - Orzeł 1:3 (bramki dla Orla: Łukasz Kucyniak 

- 2 i Paweł Przytuła), Czarni II - Burza 1:4 (Przemysław 
Krzesiński - Maciej Białek, Przemysław Zygmunt, Wojciech 
Czerniak i Błażej Gogola), Sokół II - Rapid 2:0 (bramki: 
Michał Nowak i Jakub Myśków), Błękitni - Piast 1:1 (bramkę 
dla Błękitnych zdobył Adrian Romaniak), Gromnik - Wrati-
slavia 0:4, Korona Pęcz - LKS Brożec 1:2, FC Pęcz - MKS 
Siechnice 0:3 (vo)

Pauzowała Foto-Higiena II Korona Osiek.

TABELA:

1. ORZEŁ MARSZOWICE  21  57   89:12
2.PIAST NADOLICE  21  49   55:17
3. SOKÓŁ II MARCINKOWICE  21  43   53:27
4. WRATISLAVIA WROCŁAW  20  42   53:20
5. BURZA BYSTRZYCA  20  41   73:26
6. RAPID DOMANIÓW  21  38   51:28
7. F-H II KORONA OSIEK  20  37   51:42
8. KORONA PĘCZ  20  24   41:39
9. LKS BROŻEC  20  23   36:42
10. BŁĘKITNI SIEDLCE  20  22   27:36
11. MKS SIECHNICE  21  19   40:110
12. CZARNI II MINKOWICE  21  17   25:65
13. ŚWITEŹ WIĄZÓW  21 15   32:65
14. GROMNIK KUROPATNIK  20  6   18:78
15. FC PĘCZ  21 13   26:73

 
* W XXIII kolejce, w sobotę 11 maja, o godzinie 15.00 

Orzeł Marszowice zagra z Sokołem II Marcinkowice, a o 
godz. 17.00 Wratislavia zmierzy się z  F-H II Koroną Osiek 
oraz Rapid Domaniów z Piastem Nadolice. W niedzielę 
12 maja, o godzinie 11.00 Korona Pęcz podejmie Błękitnych 
Siedlce. Pauzują Czarni II Minkowice.

(DCZ)

Klasa A - grupa IV

Dyżury składkowe 
w oławskich kołach PZW:

* Skarbnik Koła Miejskiego PZW nr 16 w Oławie przyjmuje 
wpłaty we wtorki, czwartki i piątki, od godz. 16.00 do 18.00, 
w sklepie wędkarskim naprzeciw dworca PKS. W tym samym 
miejscu takie sprawy członków Koła PZW nr 19 załatwia Agata 
Kieda.
* Skarbnik Koła PZW nr 90 „Rzemieślnik” dyżuruje w jego 
siedzibie, przy ul. 3 Maja 1a w Oławie - w środy, od godz. 
16.00 do 18.00. W pozostałe dni - w zakładzie rzemieślniczym 
Wiesława Mądrzyka, ul. ks. Kutrowskiego (do godz. 15.30).

Szukają domu

(CK)
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To był czwarty z kolei 
mecz marcinkowickiej 
drużyny z kłodzkim 
zespołem, rozgrywany na 
poziomie czwartoligowym. 
Podobnie jak w poprzed-
nich, teraz także nie 
brakowało emocji i obficie 
padających goli.  
W tej pierwszomajowej 
„pięściarskiej wymianie 
ciosów” po raz trzeci 
z rzędu triumfowali 
podopieczni trenera 
Marcina Krzykowskiego. 
Bohaterem spotkania 
był napastnik „Sokoła” - 
Rafał Rybiński.  
Popularny „Ryba” nie  
tylko ustrzelił hat-tricka, 
ale w samej końcówce 
meczu przepięknym 
trafieniem z przewrotki 
przechylił szalę  
zwycięstwa na stronę 
gości...

0:1 - Rafał Rybiński (w 3 min.) 
1:1 - Jacek Cebulski (15)
1:2 - Mateusz Magusiak (30, z karnego)
2:2 - Grzegorz Dereń (55) 
3:2 - Jacek Cebulski (60)
3:3 - Rafał Rybiński (71)
4:3 - Paweł Cebulski (79)
4:4 - Jacek Mądrzejewski (84)
4:5 - Rafał Rybiński (89)

Kłodzko 
1 maja 2019. Stadion miejski. Widzów 
ok. 200. 

Sędziowali
Marcin Domina z Jeleniej Góry - główny 
arbiter, oraz asystenci - Andrzej Socha 
i Marek Bałacki (WS OZPN Jelenia Góra).

Żółte kartki
Paweł Cebulski (w 29 min.), Adam 
Bońkowski (39) i Jacek Mądrzejewski (51) 
- wszyscy za krytykę orzeczeń sędziego; 
Tomasz Pierzchalski (72) i Bartosz Mróz 
(83) - obaj za faule; oraz Jakub Kulej 
(72) i Mateusz Magusiak (89) - obaj za 
niesportowe zachowanie. 

Nysa Kłodzko 
Wencel - P.Cebulski, Fedorec  
(28 Sasinowski), Mróz, Wojtal - 
Pierzchalski, Bońkowski - J.Cebulski, 
Dymek, Wiącek - Dereń. 

Sokół Marcinkowice
Janiczak (4) - Ficoń (4), Mądrzejewski (4), 
Kulej (3) - Szydło (3) (80 Połomka - 1), 
Janiuk (3) - Synówka (2)  
(60 Polanowski - 2), Magusiak (4), 
Płomiński (3) (65 Wejerowski - 2) - Kohut 
(2) (46 Bialik - 3), Rybiński (6)  
(90 Mokrzycki - niesklasyfikowany). 

 

Jesienią 2017 debiutujący 
wówczas w IV lidze kłodzcza-
nie po zaciętym i emocjonują-
cym meczu niespodziewanie 
pokonali w  Marcinkowicach 
gospodarzy 3:2. Mogło być 
jeszcze więcej bramek w tym 
spotkaniu, ale w  końcówce 
kapitan „Sokoła” Tomasz 
Rudolf nie wykorzystał rzutu 
karnego. Popularny „Keta” 
był natomiast bohaterem wio-
sennego rewanżu, rozgrywa-
nego w Kłodzku, w połowie 
kwietnia 2018. Wpakował 
wówczas gospodarzom dwa 
gole, a przy trzecim asystował 
i w dużym stopniu przyczynił 
się do wyjazdowego zwycię-
stwa marcinkowiczan 3:1. 

W bieżącym sezonie , 
w  pierwszym meczu „Soko-
ła” i  „Nysy”, rozegranym 6 
października 2018 w  Mar-
cinkowicach, gospodarze 
zwyciężyli 5:2, grając już od 
3. minuty z  przewagą jed-
nego zawodnika, bo za faul 
taktyczny arbiter wykluczył 
kłodzkiego pomocnika Da-
wida Ciupidera. Pierwszego 
i  ostatniego gola w  tym je-
siennym meczu strzelił Rafał 
Rybiński, a  przedostatniego 
Jacek Mądrzejewski. Kto 
twierdzi, że historia nigdy 
się nie powtarza, to niech 
jeszcze raz spojrzy wyżej, na 
wstępny protokół meczowy, 
lub uważnie przeczyta do 
końca relację z  tegorocznej 
pierwszomajowej rywalizacji 
„Nysy” i „Sokoła”.

Kłodzcy kibice jeszcze 
na dobre nie rozsiedli się na 
świątecznie udekorowanych 
trybunach miejskiego stadio-
nu, a  już padła bramka. Po 
zagraniu z głębi pola, indy-

widualny rajd przeprowadził 
Arkadiusz Synówka i  już 
w  polu karnym gospodarzy 
strzelił lewą nogą po ziemi. 
Bramkarz „Nysy” Marcel 
Wencel sparował piłkę w bok, 
ale wprost pod nogi Rafała 
Rybińskiego, który spryt-
nym strzałem z ostrego kąta 
w krótki róg bramki umieścił 
futbolówkę w siatce. 

Po tej szybkiej stracie nie 
załamali się gospodarze i ze 
zdwojoną energią zaatako-
wali przyjezdnych. Po ład-
nej zespołowej akcji w  10. 
minucie mogli wyrównać, 
ale w  zamieszaniu na polu 
karnym gości stojący na linii 
bramowej jeden z  defenso-
rów „Sokoła” wybił piłkę, 
zmierzającą do siatki. Jednak 
pięć minut później miejscowi 
dopięli swego. Grzegorz 
Dereń zagrał prostopadle 
do Adama Bońkowskiego, 
a  ten dokładnym podaniem 
z prawego skrzydła obsłużył 
Jacka Cebulskiego, który 

celnym trafieniem z  kilku 
metrów skutecznie zakończył 
tę składną akcję gospodarzy. 

W 29. minucie atak przy-
jezdnych zapoczątkował 
Michał Szydło. Po klepce 
z Arkadiuszem Synówką, 
podał prostopadle do Rafała 
Kohuta, który już w obrębie 
szesnastki miejscowych zo-
stawił piłkę Rafałowi Rybiń-
skiemu. Szarżującego przy 
linii końcowej napastnika 
„Sokoła” powalił na ziemię 
wybiegający z  bramki We-
ncel, więc sędzia podykto-
wał rzut karny. Jedenastkę 
skutecznie wykorzystał pew-
nym uderzeniem Mateusz 
Magusiak. 

Do gwizdka arbitra na 
przerwę już niewiele się 
działo, więc goście schodzili 
do szatni na odpoczynek, pro-
wadząc 2:1. Nikt się jeszcze 
wtedy nie spodziewał, że trzy 
gole w  pierwszej połowie 
będą tylko przedsmakiem 
tego, co się działo na kłodz-

kim stadionie po zmianie 
stron. - To była przysłowiowa 
„jazda bez trzymanki”! - ko-
mentował później boiskowe 
wydarzenia z drugiej połowy 
meczu szkoleniowiec gospo-
darzy Artur Oczkoś. - To był 
prawdziwy „rollercoaster”! - 
dodawał trener gości Marcin 
Krzykowski. Obaj opiekuno-
wie rywalizujących drużyn 
mieli świętą rację. W  55. 
minucie, z  lewej strony bo-
iska długą piłkę na pole karne 
„Sokoła” posłał Łukasz Wią-
cek, a  trochę rozkojarzony 
przy tej akcji Jakub Kulej 
nie zauważył, że zza pleców 
wyskoczył mu napastnik 
„Nysy” Grzegorz Dereń, 
który pięknym uderzeniem 
z  powietrza pod poprzecz-
kę wyrównał na 2:2. Kilka 
minut później w  środkowej 
strefie boiska Igor Janiuk 
przegrał pojedynek głów-
kowy z Kamilem Dymkiem 
i piłkę przejął Jacek Cebulski. 
Pomocnik gospodarzy minął 
zwodem Michała Szydłę 
i  popisał się fantastycznym 
uderzeniem z  25 metrów, 
po którym futbolówka wy-
lądowała w okienku bramki 
gości. Teraz więc „Nysa” wy-
grywała (3:2), ale to nie był 
koniec emocji. W 71. minucie 
ofensywną akcję „Sokoła” za-
inicjowali zawodnicy, którzy 
rozpoczęli mecz na ławce re-
zerwowych. Krzysztof Bialik 
zagrał na prawe skrzydło do 
Jarosława Wejerowskiego, 
a ten po kilkumetrowym biegu 
zacentrował spod linii koń-
cowej na przedpole bramki 
miejscowych. Tam po prze-
pychance z  Przemysławem 
Sasinowskim, w której arbiter 
nie dopatrzył się przewi-
nienia napastnika „Sokoła”,  
Rybiński z  najbliższej odle-
głości skierował futbolówkę 
do bramki „Nysy”. Znowu był 
więc remis - tym razem 3:3. 

Kłodczanie odzyskali pro-
wadzenie 9 minut później, 
za sprawą braci Cebulskich. 
Z  rzutu wolnego spod linii 
bocznej boiska dorzucił Ja-
cek, a  Paweł - uprzedzając 
obrońców - skierował piłkę 
głową do siatki.

Chwilę później mogło być 
już 5:3 dla „Nysy”, ale strze-
gący bramki „Sokoła” Patryk 
Janiczak wygrał pojedynek 
sam na sam z Adamem Boń-
kowskim. Niewykorzystana 
przez miejscowych okazja 
wkrótce się na nich zemściła 
i  to podwójnie. Najpierw 
bowiem, po wrzutce Jakuba 
Polanowskiego z  rzutu roż-
nego i główce Piotra Ficonia, 
lecąca lobem piłka trafiła 
w poprzeczkę, ale do odbitej 
futbolówki doskoczył Jacek 
Mądrzejewski i także głową 
z bliskiej odległości wpako-
wał ją do siatki, wyrównując 
na 4:4. Na minutę przed 
końcem regulaminowego 
czasu gry ponownie ważną 
rolę odegrali na polu karnym 
kłodczan wysocy obrońcy 
„Sokoła”. Z  rzutu rożnego 

podawał tym razem Mate-
usz Magusiak, a futbolówkę 
najpierw trącił głową Jakub 
Kulej, a następnie spod nóg 
rywala wyłuskał ją stoją-
cy tyłem do bramki Jacek 
Mądrzejewski. Gospodarze 
krzyknęli, bo ich zdaniem 
stoper marcinkowickiej 
drużyny zahaczył przy tym 
o  nogę rywala, ale arbiter 
nie zareagował. No i dobrze, 
bo wtedy prawdopodobnie 
nie zobaczylibyśmy kolejnej 
w tym meczu bramki z cyklu 
„stadiony świata”. Po dość 
przypadkowym zagraniu 
Mądrzejewskiego machnął 
bowiem swoim „wielorybim 
ogonem” Rafał Rybiński 
- i  to jak! Otóż popularny 
„Ryba” strzelił przewrotką 
z  około 11 metrów i  piłka 
wpadła tuż przy dalszym 
słupku do kłodzkiej bramki. 
To był prawdziwy piłkar-
ski majstersztyk, w dodatku 
dający przyjezdnym zwycię-
stwo i  trzy „rollercoastero-
we” punkty. 

- Stworzyliśmy fantastycz-
ne widowisko, na którym kibi-
ce nie mieli prawa się nudzić. 
Moi podopieczni świetnie 
zagrali w ofensywie i nie pod-
dali się, chociaż dwukrotnie 
przegrywali. Niestety, za bar-
dzo dobrze funkcjonującym 
atakiem nie nadążała nasza 
gra obronna. Popełnialiśmy 
zbyt proste błędy w  defen-
sywie, a  tak doświadczona 
drużyna, jaką jest „Sokół” 
Marcinkowice, od razu to 
wykorzystała. W  kilku sy-
tuacjach zabrakło nam też 
piłkarskiego szczęścia - pod-
sumował pierwszomajowy 
występ kłodzkich piłkarzy 
ich trener Artur Oczkoś.

- Jak już wspomniałem, 
ten mecz to był faktycznie 
prawdziwy „rollercoaster”. 
Zmiany prowadzenia, piękne 
bramki - to wszystko widzieli-
śmy w sobotnie popołudnie na 
stadionie w Kłodzku. Martwi 
mnie, że straciliśmy tak dużo 
goli z  drużyną zamykającą 
ligową tabelę. Natomiast tro-
chę pociesza, że dwie z tych 
czterech straconych bramek 
padły po „strzałach życia” 
zawodników gospodarzy. 
Poza tym optymizmem napa-
wa mnie to, że chociaż jeszcze 
w  82. minucie przegrywali-
śmy mecz 3:4, to walczyliśmy 
skutecznie do końca o  zwy-
cięstwo. Na uwagę zasługuje 
też główna płyta kłodzkiego 
stadionu. Narzekałem wcze-
śniej na boiska w  Bardzie, 
w  Wołowie i  w Żarowie, 
a  teraz muszę pochwalić 
gospodarzy - takiej murawy 
jaka jest w  Kłodzku, życzę 
wszystkim klubom - nawet 
tym grającym na szczeblu 
centralnym! - podsumował 
pierwszomajowe spotkanie 
w  stolicy Kotliny Kłodz-
kiej trener gości Marcin  
Krzykowski.

Krzysztof A. Trybulski 
kat@gazeta.olawa.pl

Nysa Kłodzko - Sokół Marcinkowice 4:5

Historia lubi się powtarzać

Napastnik „Sokoła” Rafał Rybiński (na fot. z jesiennego meczu w środku) w wiosennym spotkaniu z „Nysą” 
nie tylko upolował hat-tricka, ale strzelił także fantastycznego gola przewrotką, zapewniając swojej drużynie 
zwycięstwo i trzy cenne punkty...
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Ważny moment rewanżowego pojedynku „Nysy” i „Sokoła”. Przy stanie 4:3 dla gospodarzy golkiper gości 
Patryk Janiczak (na fot. z lewej) wygrywa pojedynek sam na sam z Adamem Bońkowskim 
(na zdjęciu z prawej)
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Piłka nożna
IV liga
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Piłka nożna 
IV liga 

Najwyraźniej trochę zmę-
czeni szalonym pierwszoma-
jowym meczem w Kłodzku 
oraz częstymi podróżami 
w krótkim odstępie czasu, 
piłkarze z Marcinkowic 
wyraźnie ulegli rywalom 
spod Chełmca. W tym 
drugim spotkaniu, rozgry-
wanym przez dolnośląskich 
czwartoligowców w długi 
majowy weekend (rywali-
zowali w środę 1 maja i w 
sobotę 4 maja), zdecydo-
wanie ambitniej walczyli 
wałbrzyszanie. Podopieczni 
trenera Jacka Fojny wciąż 
bowiem zachowują szanse 
na zdystansowanie rezerw 
„Śląska” Wrocław i uzyska-
nie prawa do gry w barażu 
o trzecioligowy awans

1:0 - Dariusz Michalak (w 32 min.) 
2:0 - Allan De Paula (69)

Wałbrzych 
4 maja 2019. Stadion 100-lecia. 
Widzów ok. 200. 

Sędziowali
Jarosław Łuniewski z Legnicy - główny 
arbiter, oraz asystenci - Sławomir 
Urszulak i Adam Mrozik (WS OZPN Legnica).

Żółte kartki
Dariusz Michalak (w 33 min.), Michał 
Szydło (43) i Mateusz Magusiak (78) - 
wszyscy za faule. 
 

„Górnik” Wałbrzych 
Jaroszewski - Orzech, Michalak, Smoczyk, 
Krzymiński - Rękawek (46 Bogacz), 
Borowiec (46 Młodziński) - Sawicki, 
Chajewski (82 Krawczyk), Tragarz (76 
Sobiesierski) - De Paula (82 Rodziewicz). 

„Sokół” Marcinkowice
Janiczak (5) - Ficoń (3), Mądrzejewski (3), 
Kulej (3) - Szydło (1) (46 Polanowski - 2), 
Janiuk (2) (75 Aramowicz - 1) - Synówka 
(2) (53 Wejerowski - 2), Magusiak (2), 
Płomiński (2) (65 Połomka - 1) - Bialik (2) 
(75 Kohut - 1), Rybiński (3). 

Początek sobotniego star-
cia na wałbrzyskim stadio-
nie, rozpoczętego o godzinie 
11.00, to przysłowiowe „ba-
danie przeciwnika”. Boisko-
wa nudę przerwał w 15. mi-
nucie Patryk Rękawek, ude-
rzając mocno z  dystansu na 
bramkę gości, strzeżoną przez 
imiennika i byłego klubowe-
go kolegę strzelca - Patryka 
Janiczaka (golkiper „Sokoła” 
występował w  „Górniku” 
w  sezonie 2013/14). Bram-
karz przyjezdnych sparo-
wał to uderzenie, podob-
nie jak później jeszcze dwa 
inne strzały wałbrzyszan.  

W 30. minucie w sukurs Jani-
czakowi przyszła poprzeczka, 
na której wylądowała piłka, 
po główce filigranowego Bra-
zylijczyka Allana De Pauli, 
któremu z  lewego skrzydła 
precyzyjnie dograł Szymon 
Tragarz. „Co się odwlecze, to 
nie uciecze” - głosi popularne 
przysłowie. Dwie minuty 
później dośrodkował z rzutu 
rożnego Damian Chajewski, 
a  w zamieszaniu na polu 
karnym „Sokoła” najwięcej 
zimnej krwi zachował naj-
bardziej doświadczony za-
wodnik gospodarzy - Dariusz 
Michalak. Kapitan „Górnika” 

doskoczył do bezpańskiej pił-
ki i mocnym uderzeniem z 10 
metrów wpakował futbolów-
kę do bramki przyjezdnych. 

W pierwszej połowie pod-
opieczni trenera Marcina 
Krzykowskiego bardzo rzad-
ko przedostawali się pod 
pole karne rywali i praktycz-
nie nie stworzyli zagrożenia 
pod bramką chronioną przez 
Damiana Jaroszewskiego. 
Podobnie było po przerwie. 
Przeważali miejscowi, a go-
ście próbowali kontrować, ale 
brakowało płynności w  ich 
akcjach ofensywnych. 

Tuż po zmianie stron przy-
mierzył z  dystansu Damian 
Chajewski, a Patryk Janiczak 
z  dużym trudem obronił ten 
strzał pomocnika gospodarzy. 
W  51. minucie, po centrze 
z  rzutu rożnego, główko-
wał z  bliska Michalak, ale 
i tym razem górą był golkiper 
„Sokoła”. 20 minut później 
jednak skapitulował. Kamil 
Młodziński, po szarży lewym 
skrzydłem, zagrał wzdłuż 
bramki, a  zamykający akcję 
Allan De Paula wpakował 

piłkę z niewielkiej odległości 
do bramki marcinkowiczan. 

Wciąż nacierający gospoda-
rze mogli podwyższyć wynik 
w  75. minucie, jednak po 
strzale Szymona Tragarza 
i rykoszecie od nogi obrońcy 
„Sokoła”, wirująca piłka od-
biła się od zewnętrznej części 
słupka i wyszła poza boisko, 
na rzut rożny. W 85. minucie 
Mateusz Krzymiński dośrod-
kował z rzutu wolnego, a Mi-
łosz Rodziewicz skierował 
piłkę głową do bramki gości. 
Jak się okazało, zbyt szybko 
ruszył jednak do przodu, więc 
z  powodu spalonego sędzia 
nie uznał tego gola. 

Tuż przed końcowym 
gwizdkiem arbitra znów stanął 
na wysokości zadania Patryk 
Janiczak. Bramkarz „Sokoła”, 
wygrywając pojedynek z Da-
mianem Bogaczem, uchronił 
swój zespół przed wyższą  
i w pełni zasłużoną porażką...

Krzysztof A. Trybulski 
kat@gazeta.olawa.pl

KP „Górnik” Wałbrzych - LKS „Sokół” Marcinkowice 2:0

Nie sprostali wiceliderowi

Bramkarz gości Patryk Janiczak (na fot. w środku, trzyma piłkę) był najlepszym zawodnikiem w meczu 
„Sokoła” z „Górnikiem”, ale nie zdołał uchronić swojej drużyny od porażki, którą przypieczętował drugim 
golem Brazylijczyk Allan De Paula, widoczny na drugim planie, z prawej strony
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Futsal 
Ekstraklasa 

W jednym z najbardziej 
niezwykłych meczów 
w tym sezonie jelczanie 
pokonali drużynę ze 
Zduńskiej Woli 4:3.  
Do przerwy przegrywali 
0:3, a 42 sekundy  
przed końcem 2:3

Podczas sezonu zasadnicze-
go „Orzeł” w roli gospodarza 
pokonał „Gattę” 7:2, nato-
miast w rewanżu, rozegranym 
w Zduńskiej Woli, podopiecz-
ni Lopeza „Chusa” Garcii 
przegrali 4:9. Zapowiadała się 
więc ciekawa i emocjonująca 
walka rywali o  zbliżonych 
umiejętnościach.

Początkowo przeważali 
goście - dłużej utrzymywali 
się przy piłce i  nieszablono-
wo konstruowali akcje. W 9. 
minucie Igor Sobalczyk dostał 
piłkę na prawym skrzydle 
i posłał ją do siatki, uderzają 
między nogami Noela Char-
riera, szwajcarskiego bram-
karza „Orła”.

W 15. minucie było już 2:0 
dla przyjezdnych. Po składnie 
rozegranej akcji trójkowej po-
pisał się kapitalną przewrotką 
Daniel Krawczyk. Był to gol 
z serii „stadiony świata”, god-
ny telewizyjnych kamer. 

Trzy minuty później drugi 
raz na listę strzelców wpisał 
się Sobalczyk - przelobował 

Charriera efektowną główką, 
wykorzystując dalekie poda-
nie Dariusza Słowińskiego, 
po którym piłka przeleciała 
przez całe boisko. Miejscowi 
próbowali kontratakować, 
jednak nie mogli znaleźć spo-
sobu na szczelną defensywę 
„Gatty”.

W drugiej połowie zmieniła 
się diametralnie sytuacja na 

parkiecie. W  23. minucie 
nadzieję miejscowych na 
korzystny wynik przywrócił 
Włoch Adriano Foglia, ude-
rzeniem z bliskiej odległości. 
Później, mimo okazji z  obu 
stron, rezultat długo się nie 
zmieniał. Wielkie emocje za-
częły się dopiero w 37. minu-
cie. Zespół gości przekroczył 
limit pięciu fauli, więc sędzia 

podyktował przedłużony rzut 
karny, który wykorzystał Bra-
zylijczyk Victor Andrade, zdo-
bywając kontaktowego gola. 
Po tej akcji szkoleniowiec 
„Orła” wycofał bramkarza, 
zastępując go zawodnikiem 
w polu. Ten manewr taktycz-
ny mógł się nie powieść - po 
strzale zawodnika „Gatty” 
z dalszej odległości, futsalów-

ka trafiła w słupek jelczańskiej 
bramki.

Po chwili znów w  roli 
głównej wystąpił Andrade - 
wykorzystał dośrodkowanie 
Sebastiana Wojciechowskie-
go i  był remis. Kilkanaście 
sekund później jelczanie wy-
prowadzili zabójczą kontrę. 
Z prawej strony zacentrował 
Foglia, a Andrade skierował 
piłkę piętą „na raty” do siatki, 
kompletując hat-tricka. 

                *
Po tym bardzo szczęśli-

wym zwycięstwie zawodnicy 
„Orła” wciąż mają szansę na 
zdobycie medali w  mistrzo-
stwach Polski.

                 *
KS „Acana Orzeł Futsal” 

J-L: Maciej Foltyn i  Noel 
Charrier - bramkarze, oraz 
Sergio Solano, Mykoła Mo-
rozow, Allyson Amantes, 
Adriano Foglia, Elia Walty, 
Janis Pastars, Nuno Barbosa, 
Sebastian Wojciechowski, 
Kacper Sykulski, Kacper Kę-
dra i Victor Andrade. 

„Gatta” Zduńska Wola: 
Dariusz Słowiński i Adam 
Miłosiński - bramkarze oraz 
Norbert Dregier, Mateusz 
Olczak, Mariusz Milewski, 
Maksym Pautiak, Marcin 
Stanisławski, Daniel Kraw-
czyk, Igor Sobalczyk, Michał 
Marciniak i Michał Klaus. 

Bramki: Adriano Foglia (w 
23 min.) i Victor Andrade - 
trzy (37, 40 i 40) - dla „Orła”, 
a dla „Gatty” - Igor Sobalczyk 
- dwie (9 i 18) i Daniel Kraw-
czyk (15).

Tomasz Neumann 
sport@gazeta.olawa.pl

KS „Acana Orzeł Futsal” J-L - ZKS „Gatta Active” Zduńska Wola 4:3

Gra się do końca !

Brazylijczyk Victor Andrade (przy piłce) w emocjonującej końcówce zapewnił „Orłowi” zwycięstwo nad 
„Gattą”...
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Wyniki XXIV kolejki, rozgrywanej  
od 27 kwietnia do 6 maja

Grupa mistrzowska 
KS „Acana Orzeł-Futsal`- Gatta Zduńska Wola 		  4:3
Clearex Chorzów - Rekord Bielsko-Biała 			   2:3
FC Toruń - Piast Gliwice 			   3:3

Grupa spadkowa
Red Devils Chojnice - AZS UG Gdański 			   6:2
AZS UŚ Katowice - Red Dragons Pniewy 			   2:2
MOKS Słoneczny Stok Białystok - Pogoń 04 Szczecin 		  6:4

Tabela po XXIV kolejce
1. Rekord B-B 	 61 		  146:53
2. FC Toruń 	 51 		  67:53
3. Clearex Chorzów 	 48 		  99:60
4. KS „Acana Orzeł Futsal” J-L 	 45 		  84:70
5. Gatta Zduńska Wola 	 37 		  85:79
6. Piast Gliwice 	 37 		  75:63
7. Red Dragons Pniewy 	 35		   69:67
8. Red Devils Chojnice	  31 		  75:92
9. ASZ UŚ Katowice 	 25 		  69:86
10. Słoneczny Stok Białystok 	 24 		  73:1001
11. Pogoń 04 Szczecin 	 15 		  64:116
12. AZS UG Gdańsk 	 8 		  70:136

* W następnym meczu grupy mistrzowskiej KS „Aca-
na Orzeł Futsal” Jelcz-Laskowice zagra na wyjeździe  
z  aktualnym mistrzem kraju - „Rekordem” Bielsko-Biała.  
To spotkanie odbędzie się w poniedziałek 13 maja, w bielskiej 
hali sportowej przy ul. Startowej 13. Początek o godz. 20.00. 

 
(TN)

Ekstraklasa futsalu
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Gospodarze stracili dwie 
bramki w ciągu dwóch 
minut, pod koniec spotka-
nia, przegrywając drugi 
raz w tym sezonie z niżej 
notowaną dzierżoniowską 
drużyną

1:0 - DOMINIK WEJEROWSKI 
        (W 31 MIN., Z KARNEGO) 
1:1 - MICHAŁ ORZECHOWSKI (35)
2:1 - MICHAŁ GAŁASZEWSKI (76)
2:2 - OSKAR TRZEPACZ (89)
2:3 - MICHAŁ ORZECHOWSKI (+90)

GAĆ
1 MAJA 2019. STADION GMINNY. 
WIDZÓW OK. 150.

SĘDZIOWALI 
KRYSTIAN STENZINGER Z ŻAGANIA - GŁÓWNY 
ARBITER, ORAZ ASYSTENCI LINIOWI - KRYSTIAN 
URBAŃSKI I MICHAŁ ZIĘBA (WS LZPN ZIELONA 
GÓRA).

ŻÓŁTE KARTKI
KACPER MAJCHROWSKI (W 30 MIN.), PATRYK 
PASZKOWSKI (65) I ŁUKASZ ORZECHOWSKI (72) 
- WSZYSCY ZA FAULE. 

FOTO-HIGIENA
GĄSIOROWSKI (4) - PIÓRECKI (3), KRZYŚKÓW 
(3), KORYTEK (3), ORZECHOWSKI (2) - 
STACHOWSKI (3) (59 CIEŚLA - 2), TYLKI (3) 
- BUJAKIEWICZ (4), WEJEROWSKI (4) 
(70 JAKACKI - 1), BURYŁO (4) - TARNOW (3) 
(59 GAŁASZEWSKI - 3).

LECHIA
MAJCHROWSKI - SZUKIEŁOWICZ, PASZKOWSKI 
(78 MIAZGA), MAJBRODA, SZYDZIAK (66 
TERPIŁOWSKI) - PIETKIEWICZ (80 CHLIPAŁA), 
BRZEZICKI (73 JANUSZCZAK) - TRZEPACZ, 
KORKUŚ, SŁONECKI - ORZECHOWSKI.

Spotkanie od początku było 
wyrównane. Na akcje jednego 
zespołu drugi szybko odpo-
wiadał. 

W 8. minucie strzelił sprzed 
pola karnego Oskar Majbroda, 
ale znacznie ponad bramkę 
Foto-Higieny. Kilkanaście 
minut później na bramkę przy-
jezdnych uderzył z 25 metrów 
Łukasz Orzechowski, a pewnie 
obronił Kacper Majchrowski. 
W 28. minucie Marcin Bury-
ło dośrodkował pod bramkę 
gości, ale Paweł Bujakiewicz 
główkował niecelnie. Dwie 
minuty później Majchrowski 
sfaulował Buryłę w obrębie 
szesnastki dzierżoniowian, 
a sędzia Stenzinger podyktował 
rzut karny. Jedenastkę sku-

tecznie wykorzystał pewnym 
strzałem Dominik Wejerowski. 

Cztery minuty później 
Oskar Majbroda dośrodko-
wał na pole karne gospodarzy, 
Andrzej Korytek wybił piłkę, 
wyskoczyli do niej Kacper 
Piórecki i Damian Szydziak, 
ale żaden z nich jej nie sięgnął. 
Futbolówka trafi ła jednak pod 

nogi Oskara Trzepacza, a ten 
trafi ł z bliska do siatki. 

W 45. minucie Majbroda 
uderzył z prawej strony pola 
karnego, ale pewnie obronił 
Gąsiorowski. W odpowiedzi 
Buryło znalazł się w sytuacji 
sam na sam z Majchrowskim, 
jednak górą była dzierżo-
niowski golkiper, zaś dobitka 

Wejerowskiego poszybowała 
nad bramką. 

Tuż po zmianie stron Pió-
recki dośrodkował z prawego 
skrzydła na pole karne Le-
chii, tam z siedmiu metrów 
główkował Buryło, ale trafi ł 
w słupek. Gdyby pomocnik 
FH był bardziej precyzyjny, 
to gola i tak by nie było, bo 

sędzia liniowy wskazał po-
zycję spaloną strzelca. W 65. 
minucie Michał Gałaszewski 
uderzył z 15 metrów, ale górą 
był Majchrowski. Trzy minuty 
później strzał Trzepacza zza 
pola karnego świetnie obronił 
Gąsiorowski. 

Jedenaście minut później 
Jan Jakacki rozegrał piłkę 
z Gałaszewskim, a ten wy-
korzystał zderzenie dwóch 
obrońców Lechii i w sytuacji 
sam na sam z Majchrowskim 
umieścił piłkę w siatce. 

W 89. minucie Paweł Sło-
necki przerzucił piłkę na 12. 
metr do niepilnowanego Trze-
pacza, który strzałem po ziemi 
wyrównał na 2:2. Chwilę po 
wznowieniu gry, Gałaszewski 
uderzył z bocznej strefy pola 
karnego, ale poza bramkę 
gości. W doliczonym cza-
sie gry Majbroda z wyrzucił 
piłkę z autu na pole karne 
Foto-Higieny, a na 12. metrze 
futbolówkę przejął Michał 
Orzechowski i ku rozpaczy 
miejscowych kibiców, a ra-
dości przyjezdnych, strzałem 
przy słupku zdobył zwycię-
skiego gola dla Lechii.

DOMINIK CZERENDA 
sport@gazeta.olawa.pl

Foto-Higiena Błyskawica Gać - Lechia Dzierżoniów 2:3

PORAŻKA w doliczonym CZASIE

Michał Gałaszewski (na fot. z prawej, przy piłce) w 75 minucie meczu dał prowadzenie Foto-Higienie, lecz 
ostatecznie to Lechia wywiozła z Gaci komplet punktów...
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PIŁKA NOŻNA 
III liga 

Po pechowej porażce 
z dzierżoniowską Lechią,  
podopieczni trenera 
Marcina Dymkowskiego 
bezbramkowo zremisowali 
na Opolszczyźnie

ZDZIESZOWICE 
4 MAJA 2019. STADION GMINNY. 
WIDZÓW OK. 150.

SĘDZIOWALI 
LESZEK LEWANDOWSKI Z ZABRZA - GŁÓWNY 
ARBITER, ORAZ ASYSTENCI LINIOWI - ARTUR 
GRZESIUK ORAZ MARCIN GIZIŃSKI 
(WS ŚZPN KATOWICE).

ŻÓŁTE KARTKI
MICHAŁ GROCHOWSKI (W 52 MIN.), DAWID 
CZAPLIŃSKI (89) - WSZYSCY ZA FAULE.

RUCH ZDZIESZOWICE
SOCHACKI - SOTOR, GRĄDOWSKI, BACHOR, 
NOWAK - KUBIAK (70 POLAK), DAMRAT 
(79 NIEMCZYK), CZAJKOWSKI, DĘBSKI 
(65 ZAPOTOCZNY) - JĘDRZEJCZYK (46 SYPEK), 
CZAPLIŃSKI.

FOTO-HIGIENA
GĄSIOROWSKI (5) - KRZYŚKÓW (4), BARSKI (4), 
KORYTEK (4), ORZECHOWSKI (4) (55 PIÓRECKI - 
2) - GROCHOWSKI (3), TYLKI (4) 
(66 BUJAKIEWICZ - 2) - JAKACKI (3) 
(60 CIEŚLA - 2), WEJEROWSKI (4), BURYŁO (4) 
- GAŁASZEWSKI (4) (78 TARNOW - 1).

W 5 minucie zza pola kar-
nego uderzył atomowo Dawid 
Czapliński, ale Marcin Gąsio-
rowski wybił piłkę przed sie-
bie. Najszybciej doskoczył do 
niej ten sam uderzający chwilę 
wcześniej napastnik Ruchu, 
ale dobijając - minimalnie 
przestrzelił. W 27 minucie 
futbolówkę na polu karnym 
miejscowych otrzymał Michał 
Gałaszewski, ale jego strzał 
z 10 metrów świetnie obro-

nił Patryk Sochacki. Chwilę 
później, po dośrodkowaniu 
z lewej strony boiska na pole 
karne gości, Łukasz Damrat 
uderzył głową nad bram-
kę. Tuż przed przerwą i już 
w doliczonym czasie, zza 
pola karnego strzelił Denis 
Sotor, ale futbolówka również 
przeleciała ponad poprzeczką 
bramki przyjezdnych.

Po zmianie stron począt-
kowo niewiele się działo. 
Dopiero w 73 minucie strzał 
zza szesnastki Dominika We-
jerowskiego został zabloko-
wany przez defensora Ruchu. 
Siedem minut później Dariusz 
Zapotoczny z lewego skrzydła 
dośrodkował w pole karne na 
7 metr, gdzie Michał Sypek 
głową uderzył piłkę prosto 

w interweniującego Marcina 
Gąsiorowskiego. 

W 84 minucie Paweł Buja-
kiewicz z prawego skrzydła 
zacentrował na pole karne 
Ruchu, a ambitnie walczący 
Marcin Buryło sięgnął piłki, 
ale skierował ją poza bram-
kę i co gorsze - z dużą siłą 
zderzył się ze słupkiem. Po 
interwencji masażystki do 
końca meczu kontynuował co 
prawda grę, ale nie był jednak 
zbyt efektywny, bo cały czas 
trzymał się za bolącą rękę. 
Chwilę później po drugiej 
stronie boiska Zapotoczny 
znów dośrodkował z lewego 
skrzydła na pole karne Foto-
-Higieny, a z dwóch metrów 
uderzył na bramkę Sypek. Na 
szczęście dla gości, kapitalną 

interwencją popisał się Gą-
siorowski. 

W 89. minucie Buryło ude-
rzył z narożnika pola karnego, 
ale piłkę pewnie złapał gol-
kiper Ruchu. W doliczonym 
czasie gry, po dośrodkowaniu 
z prawej strony, piłkę odbił 
głową stoper Foto-Higieny, 
ale przechwycił ją zamykający 
akcję Zapotoczny. Skrzydło-
wy Ruchu uderzył z całej siły, 
ale nie powtórzył się dramat 
gacian z pierwszomajowego 
meczu z Lechią Dzierżoniów, 
bo zdzieszowicki piłkarz po-
słał piłkę nad poprzeczką 
w aut!

(DCZ)

Ruch Zdzieszowice - Foto-Higiena Błyskawica Gać 0:0

Bardzo cenny punkt

Walcząca ambitnie o utrzymanie się w gronie trzecioligowców gacka Foto-Higiena (na fot. jej zawodnicy 
w niebieskich trykotach) w spotkaniu z Ruchem Zdzieszowice (białe koszulki) zdobyła jeden punkt, 
który na fi niszu rozgrywek może się okazać bezcenną zdobyczą...
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PIŁKA NOŻNA
III liga Fotogaleria z meczu na:

Wyniki spotkań XXVI kolejki, rozgrywanej 1 maja:

Foto-Higiena - Lechia 2:3, Górnik II - Agroplon 1:1, 
Piast - Ruch R. 3:1, Warta - Górnik P. 0:2, Rekord - Ruch Z. 
0:1, Pniówek - Ślęza 0:1, Stilon - Stal 0:3, MKS Kluczbork 
- Zagłębie 1:3, Gwarek - Miedź II 3:0.

Wyniki spotkań XXVII kolejki, 
rozgrywanej 4 i 5 maja:

Ruch Z. - Foto-Higiena 0:0, Gwarek - Górnik II 1:2, 
Miedź II - MKS Kluczbork 0:1, Zagłębie II - Stilon 3:0, 
Stal - Pniówek 5:1, Ślęza - Rekord 3:0, Lechia - Warta 2:1, 
Górnik P. - Piast 2:2, Ruch R. - Agroplon 1:2.

MIEJSCE                                                                 ZWYCIĘSTWA                PORAŻKI               BRAMKI
          DRUŻYNA                                                                         REMISY              PUNKTY               
1. GÓRNIK POLKOWICE  20  3  4  63  66:29
2. ŚLĘZA WROCŁAW  16  5  6  53  52:26
3. ZAGŁĘBIE II LUBIN  15  6  6  51  53:25
4. GWAREK TARNOWSKIE GÓRY  13  7  7  46  41:30
5. GÓRNIK II ZABRZE  12  8  7  44  46:40
6. RUCH ZDZIESZOWICE  12  5  10  41  36:35
7. REKORD BIELSKO-BIAŁA  11  8  8  41  43:37
8. MIEDŹ II LEGNICA  11  6  10  39  41:36
9. PNIÓWEK PAWŁOWICE ŚLĄSKIE  10  8  9  38  40:30
10. PIAST ŻMIGRÓD  10  8  9  38  38:40
11. STAL BRZEG  10  5  12  35  43:41
12. FOTO-HIGIENA GAĆ  9  6  12  33  37:44
13. MKS KLUCZBORK  8  7  12  31  25:34
14. RUCH RADZIONKÓW  8  6  13  30  32:49
15. AGROPLON GŁUSZYNA  6  7  14  25  30:53
16. LECHIA DZIERŻONIÓW  6  5  16  23  37:55
17. STILON GORZÓW WIELKOPOLSKI  7  2  18  23  28:67
18. WARTA GORZÓW WIELKOPOLSKI  5  6  16  21  24:41

* W XXVIII kolejce, w sobotę 11 maja, Foto-Higiena po-
dejmie Ślęzę Wrocław, z którą jesienią przegrała na wyjeździe 
0:1. Spotkanie rewanżowe na stadionie w Gaci rozpocznie 
się o godzinie 14.00.

* Zestaw pozostałych par XXVIII kolejki: Agroplon - 
Górnik P. (1:2), Piast - Lechia (2:1), Warta - Ruch Z. (0:2), 
Rekord - Stal (3:2), Pniówek - Zagłębie II (1:2), Stilon - Miedź 
II (1:3), MKS Kluczbork - Gwarek (2:1), Ruch R. - Górnik 
II (1:3).

* W XXIX kolejce, w środę 15 maja, Foto-Higiena zmie-
rzy się w Brzegu, z tamtejszą Stalą, z którą jesienią w Gaci 
wygrała 2:1. Początek meczu - o godzinie 17.00.

* Zestaw pozostałych par XXIX kolejki: MKS Kluczbork 
- Górnik II (1:1), Gwarek - Stilon (0:1), Miedź II - Pniówek 
(0:0), Zagłębie II - Rekord (0:1), Ślęza - Warta (3:2), Ruch 
Z. - Piast (0:1), Lechia - Agroplon (4:2), Górnik P. - Ruch 
R. (1:1).

(W nawiasach wyniki meczów z rundy jesiennej)
(DCZ)

Tabela III ligi - grupa III
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PIŁKA NOŻNA 
Klasa „B” 

W XXII kolejce ponieśli 
porażki liderzy grup V 
i VI, co zapowiada cieka-
wą rywalizację w kolej-
nych spotkaniach

W meczu na szczycie w gru-
pie V Dolomit Chwałowice, 
grający w roli gospodarza na 
boisku w Bystrzycy, pokonał 
dotychczasowego lidera - KS 
Zbytowa. Obie drużyny wy-
mieniły się miejscami w ta-
beli. Chwałowiczanie grali 
w osłabieniu od 72. minuty, 
bo Damian Zygmąt został 
ukarany czerwoną kartką. 
Wcześniej karetka pogotowia 
zabrała Łukasza Kasielskiego 
do szpitala, po zderzeniu się 
głową z rywalem. 

W pozostałych meczach 
grupy V nie było niespo-
dzianek. Na uwagę zasługuje 
zwycięstwo Zalesia Wójcice 
z MKS Sołtysowice.

W następnej kolejce kibi-
ce Dolomitu będą zapewne 
wspierali dopingiem drużynę 
Czarnych Chrząstawa, która 
będzie gościła wicelidera ze 
Zbytowej. Każdy urwany 
punkt zbytowianom przybliży 
chwałowickiej drużynie upra-
gniony awans do klasy „A”.

W grupie VI lider Bór-Za-
odrze nieoczekiwanie prze-
grał w Chwalibożycach, co 
wykorzystały goniące go ze-
społy z Przeworna i Kurowa, 
zmniejszając stratę do siedmiu 
punktów. Podopieczni Bogda-
na Polanowskiego mają jesz-
cze bezpieczną przewagę, ale 
nie mogą lekceważyć żadnego 
przeciwnika, aby uchronić 
się przed nerwową końcówką 
sezonu. 

Logan Kurów łatwo po-
radził sobie z Orłem Święta 
Katarzyna, chociaż od 48. 
minuty grał w przewadze, 
bo drugą żółtą kartkę ujrzał 
Michał Nawrocki. Po 10 goli 
padło w trzech meczach - 
w Kotowicach, w Niemilu i w 
Sobocisku. 

Grupa V

DOLOMIT CHWAŁOWICE - KS ZBYTOWA 2:1

Strzelcy: Jakub Białecki 
i Paweł Okoński - dla gospo-

darzy, a dla gości - Michał 
Bielski.

CZARNI CHRZĄSTAWA - MKP II WRATISLAVIA 3:1

Bramki: Piotr Frączyk, Sła-
womir Dziadyk i Tomasz 
Dorczak - dla miejscowych, 
a dla przyjezdnych - Krzysztof 
Choma.

PIAST MIŁOCICE - WIDAWA GRĘDZINA 0:9

Gole: Arkadiusz Smyczyń-
ski i Patryk Sopart - po 3, 
Maciej Pawłowski - 2 i Daniel 
Brąś.

BŁĘKITNI KRZECZYN - POGOŃ KOPALINA 5:1

Strzelcy: Maksymilian Kro-
wicki - 2, Tomasz Fuchs, Ma-
teusz Kiełkiewicz i Sławomir 
Kociński - dla Błękitnych, 
a dla Pogoni - Sebastian Ba-
czyński.

ZALESIE WÓJCICE - MKS SOŁTYSOWICE 3:1

Bramki: Łukasz Kołtowski, 
Marcin Łupkowski i Krzysz-
tof Nowakowicz - dla Wójcic, 
a dla Sołtysowic - Tomasz 
Osmański.

WKS WILCZYCE - KP 99 ŚLIWICE 8:0

Gole: Sergiu Zbarcot - 2, 
Łukasz Kukawski, Sebastian 
Piotrowski, Radosław Tryba, 

Paweł Cholewa, Patryk Przy-
staś i samobójczy.

SPARTA II WROCŁAW - SKRA WOJNOWICE 0:0

PAUZOWAŁA POLONIA MIŁOSZYCE

TABELA PO XXII KOLEJCE
1. DOLOMIT CHWAŁOWICE  53  73:22
2. KS ZBYTOWA  52  84:21
3. CZARNI CHRZĄSTAWA  45  75:27
4. WIDAWA GRĘDZINA  38  53:34
5. BŁĘKITNI KRZECZYN  34  56:37
6. WKS WILCZYCE  33  67:48
7. POLONIA MIŁOSZYCE  31  37:28
8. MKP II WRATISLAVIA  29  63:48
9. SKRA WOJNOWICE  28  61:50
10. MKS SOŁTYSOWICE  27  42:50
11. SPARTA II WROCŁAW  24  42:36
12. ZALESIE WÓJCICE  23  43:42
13. KP 99 ŚLIWICE  20  35:72
14. POGOŃ KOPALINA  7  31:110
15. PIAST MIŁOCICE  0  13:149

                *
W niedzielę  12 maja, 

o godz.11.00, spotkają się: 
KP 99 Śliwice - Widawa, MKS 
Sołtysowice - WKS Wilczyce; 
o godz.14.00: Czarni - KS 
Zbytowa, MKP II - Błękitni, 
Polonia - Sparta II, Skra - Za-
lesie; o godz.17.00: Dolomit 
- Piast.

 
Grupa VI

BURZA-DOMBUD - BÓR-ZAODRZE OŁAWA 2:1

Strzelcy: Mateusz Kuś - 2 
- dla gospodarzy, a dla gości - 
Rafał Stanik.

ODRA KOTOWICE - OGNISKO PRZEWORNO 2:8

Bramki: Michał Zdziebło 
i Jan Pabian - dla Odry, a dla 
Ogniska - Przemysław Góral 
i Sebastian Bernacki - po 2, 
Patryk Met, Damian Głowa-
czewski, Radosław Burzawa 
i Michał Pawlikowski.

LOGAN KURÓW - ORZEŁ ŚW. KATARZYNA 4:0

Gole: Ireneusz Stupeń - 3 
i Damian Dewerenda.

ZORZA NIEMIL - RZEMIEŚLNIK OŁAWA 5:5

Strzelcy: Paweł Bogunia 
- 2, Grzegorz Ring, Marcin 
Chowaniak i Piotr Chocho-
rowski - dla miejscowych, 
a dla przyjezdnych - Sylwester 
Kanarek - 3, Radosław Paros-
sa i Michał Ilków.

CZARNI SOBOCISKO - AMATOR OM 10:0

Bramki: Sławomir Ostro-
polski - 2, Marcel Chajdziony, 
Piotr Bielecki, Arkadiusz We-
jerowski, Tomasz Duszeńko, 
Dawid Schonwalter, Michał 
Wawrzyniak, Dawid Jaskot 
i Piotr Wers.

KWARCYT JEGŁOWA - JANKOWIANKA 0:2

Gole: Bartłomiej Chamioło 
i Sebastian Jankowski.

LKS ŚCINAWA P. - POLONIA GODZIK. 5:2

Strzelcy: Bartłomiej Wierz-
ba - 3, Andrzej Szałapata i Ro-
man Rydzoń - dla Ścinawy 
Polskiej, a dla Godzikowic 
- Jakub Forenc i gol samo-
bójczy.

PAUZOWAŁA POGOŃ KOWALÓW

TABELA PO XXII KOLEJCE
1. BÓR-ZAODRZE OŁAWA  53  78:19
2. OGNISKO PRZEWORNO  46  68:26
3. LOGAN KURÓW  46  66:30
4. ORZEŁ ŚWIĘTA KATARZYNA  41  61:25
5. JANKOWIANKA WIERZBNO  39  63:34
6. BURZA CHWALIBOŻYCE  37  65:31
7. CZARNI SOBOCISKO  36  54:36
8. RZEMIEŚLNIK OŁAWA  32  65:36
9. LKS ŚCINAWA POLSKA  31  43:36
10. ZORZA NIEMIL  22  43:37
11. KWARCYT JEGŁOWA  19  35:64
12. POGOŃ KOWALÓW  12  37:93
13. POLONIA GODZIKOWICE  9  27:100
14. ODRA KOTOWICE  8  26:91
15. AMATOR OLEŚNICA MAŁA  5  18:91

                    * 
W niedzielę  12 maja, 

o godz.11.00 spotkają się: 
Bór-Zaodrze - Logan, Polonia 
- Rzemieślnik, Kwarcyt - Zo-
rza, Pogoń - LKS Ścinawa P.; 
o godz.12.00: Jankowianka 
- Odra; o godz.15.00: Ogni-
sko - Czarni; o godz.16.00: 
Amator - Burza-Dombud.

(POL)

DOLOMIT nowym LIDEREM

Piłkarze Dolomitu Chwałowice (na fot. w biało-czarno-żółtych strojach) w poprzednim sezonie dopiero na fi niszu rozgrywek przegrali walkę 
o awans do klasy A” z rezerwą Sokoła Marcinkowice. W obecnym ponownie dobijają się do występów na wyższym szczeblu i są coraz bliżej 
zrealizowania tego upragnionego celu...
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I liga okręgowa juniorów 
młodszych

MOTO-JELCZ OŁAWA - ŚLĘZA WROCŁAW 1:1
GOL DLA OŁAWIAN: WOJCIECH POPÓW.
FC W-W ACADEMY - SILESIA-GAJ WR. 1:2

TABELA PO VII KOLEJCE
1. SILESIA-GAJ WROCŁAW 10 17:12
2. FC WROCŁAW ACADEMY 9 15:07
3. WKS ŚLĄSK WROCŁAW 9 17:14
4. MOTO-JELCZ OŁAWA 8 12:09
5. ŚLĘZA WROCŁAW 7 11:10
6. KOLEKTYW RADWANICE 0 9:29

I liga okręgowa 
trampkarzy

MOTO-JELCZ - POLONIA TRZEBNICA 0:10
BARYCZ SUŁÓW - WKS ŚLĄSK II WR. 1:3
FC II W-W ACADEMY - SILESIA-GAJ WR. 9:0

TABELA PO VIII KOLEJCE
1. FC II WROCŁAW ACADEMY 22 53:15
2. OLYMPIC WROCŁAW 21 47:07
3. POLONIA TRZEBNICA 16 41:09
4. WKS ŚLĄSK II WROCŁAW 12 27:18

5. POLONIA ŚRODA ŚLĄSKA 9 28:26
6. MOTO-JELCZ OŁAWA 6 20:37
7. BARYCZ SUŁÓW 3 20:43
8. SILESIA-GAJ WROCŁAW 0 3:83

I liga okręgowa 
młodzików

 
MOTO-JELCZ - OLYMPIC II WROCŁAW 1:0 
BRAMKA DLA OŁAWIAN: ALAN BURKIEWICZ.
AP BRZEG DOLNY - WKS ŚLĄSK II WR. 0:1
FC II W-W ACADEMY - PARASOL II WR. 1:1
MECZE ZALEGŁE
FC II ACADEMY - POLONIA TRZEBNICA 4:1
OLYMPIC II WR. - AP BRZEG DOLNY 1:2

TABELA PO VIII KOLEJCE
1. AP OLEŚNICA 21 25:03
2. PARASOL II WROCŁAW 13 16:12
3. OLYMPIC II WROCŁAW 12 24:13
4. MOTO-JELCZ OŁAWA  12 12:12
5. FC II WROCŁAW ACADEMY 11 11:07
6. WKS ŚLĄSK II WROCŁAW 10 14:25

7. POLONIA TRZEBNICA 4 15:28
8. AP BRZEG DOLNY 3 4:21

II liga okręgowa 
młodzików

AP II OLEŚNICA - PIAST ŻMIGRÓD 2:1

TABELA PO VIII KOLEJCE
1. ŚLĘZA WROCŁAW 16  32:07
2. PIAST ŻMIGRÓD  16 33:13 
3. AP CHAMPIONS OŁ. 11 18:11
4. AP II OLEŚNICA 11 14:22 
5. OLYMPIC III WROCŁAW 9 8:07
6. FORZA WROCŁAW  9 16:19
7. POLONIA ŚRODA ŚL.  8 16:22
8. STRZELINIANKA STRZELIN 0 4:40

IV liga okręgowa 
młodzików

AP III OLEŚNICA - WKS ŚLĄSK III WR. 2:0
PARASOL III WROCŁAW - SP MILICZ 5:1

TABELA PO VIII KOLEJCE
1. AP III OLEŚNICA  19 26:10
2. UKS ACADEMY KIEŁCZÓW  16 20:05
3. PARASOL III WROCŁAW 15 33:12
4. SOKÓŁ MARCINKOWICE 12 15:18
5. MKP WOŁÓW 10 23:06
6. SP MILICZ  7 10:46
7. SOKÓŁ SMOLEC  6 14:19
8. WKS ŚLĄSK III WROCŁAW 0 8:33

Terenowa liga juniorów 
młodszych

SOKÓŁ SMOLEC - UKS KIEŁCZÓW 1:1

TABELA PO XII KOLEJCE
1. UKS ACADEMY KIEŁCZÓW  20 34:11
2. RAPID DOMANIÓW 16 30:08
3. ŚWITEŹ WIĄZÓW 15 30:10
4. WIDAWA BIERUTÓW 13 30:18
5. SOKÓŁ SMOLEC 7 15:33
6. GKS KOBIERZYCE 6 16:33
7. GLKS MIETKÓW 1 9:51

Terenowa liga 
trampkarzy

CZARNI J-L - SOKÓŁ MARCINKOWICE 1:2
GOL DLA CZARNYCH: JAN ZUBAL.

CZARNI KONDRAT. - SKRA WOJNOWICE 3:0

MECZ ZALEGŁY
UKS DWÓJKA J-L - SKRA WOJNOWICE 3:2
BRAMKI DLA UKS: OLAF ŁUCJAN, MATEUSZ 
STAWARZ I DAMIAN SZOSTEK.

TABELA PO VIII KOLEJCE
1. FOTO-HIGIENA GAĆ 15 29:05
2. SOKÓŁ MARCINKOWICE 12 16:11
3. UKS DWÓJKA J-L 10 13:05
4. CZARNI KONDRATOWICE  10 16:12
5. CZARNI J-L 5  11:16
6. SKRA WOJNOWICE  5 12:22
7. ZACHÓD SOBÓTKA 0 2:28

Terenowa liga 
młodzików

GRUPA II

BUMERANG II WR. - AP CHAMPIONS II 1:4
GOLE DLA OŁAWIAN: JAKUB WINNIK, WOJCIECH 
BOŁTRYK, PATRYK NICEWICZ I MAREK CAŁY.
AP V OLEŚNICA - AP IV OLEŚNICA 3:2

TABELA PO V KOLEJCE
1. AP CHAMPIONS II OŁ. 15 39:04
2. CZARNI J-L 9 15:07
3. AP V OLEŚNICA 9 13:06
4. AP IV OLEŚNICA 6 13:15
5. MKS SIECHNICE 3 6:02
6. BUMERANG II WROCŁAW 3 7:14
7. AKADEMIA FIRST KICK 0 0:06
8. FOOTBALL GM. OŁAWA 0 0:12
9. MOTO-JELCZ II OŁAWA 0 2:29

GRUPA III

AP JEDENASTKA - MKS KOSTOMŁOTY 6:3

MECZE ZALEGŁE
RAPID DOMANIÓW - GKS KOBIERZYCE 3:2
AP JEDENASTKA - MŁODZIK PRZEWORNO 1:0

TABELA PO IV KOLEJCE
1. AP JEDENASTKA KĄTY WR. 9 11:04
2. ZACHÓD SOBÓTKA 6 17:01
3. POLONIA JASZOWICE 6 11:04
4. RAPID DOMANIÓW 4 5:04
5. MKS KOSTOMŁOTY 4 10:14
6. GKS KOBIERZYCE 3 3:03
7. MŁODZIK PRZEWORNO 0 4:11
8. ŚWITEŹ WIĄZÓW 0 2:10
9. SOKÓŁ SMOLEC 0 0:12

Piłkarskie nadzieje

WLJS

Klasa „O” 

TABELA I WYNIKI MECZÓW Z 4 I 5 MAJA
POLONIA-STAL ŚW. - MOTO-JELCZ 1:1
GOL DLA OŁAWIAN: WOJCIECH KANIEWSKI. 
ŚLĘZA WROCŁAW - WKS ŚLĄSK WROCŁAW 0:2
CHROBRY GŁOGÓW - GÓRNIK WAŁBRZYCH 3:1
FC W-W ACADEMY - GÓRNIK POLKOWICE 1:2
ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. - LECHIA D. 2:7
PARASOL WROCŁAW - MIEDŹ LEGNICA 0:1

TABELA PO XX KOLEJCE
1. WKS ŚLĄSK WROCŁAW  47 72:29
2. MIEDŹ LEGNICA 46 62:18
3. CHROBRY GŁOGÓW 45 75:28
4. LECHIA DZIERŻONIÓW 37 59:35
5. POLONIA-STAL ŚWIDNICA  31 29:33
6. FC WROCŁAW ACADEMY 30 39:29
7. ŚLĘZA WROCŁAW 28 37:36
8. GÓRNIK POLKOWICE 28 34:43
9. BOBRZANIE BOLESŁAWIEC 25 35:63
10. PARASOL WROCŁAW 21 37:50
11. KARKONOSZE JELENIA G. 19 24:62
12. GÓRNIK WAŁBRZYCH  17 24:45
13. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. 16 31:50
14. MOTO-JELCZ OŁ. 8 18:55

* 
W NASTĘPNEJ KOLEJCE, W SOBOTĘ 11 MAJA 
O GODZ.11.00, JUNIORZY „MOTO-JELCZA” 
GOŚCIĆ BĘDĄ W OŁAWIE MKS „PARASOL” 
WROCŁAW.

(POL)

WYNIKI XXII KOLEJKI, ROZEGRANEJ 
1, 4 I 5 MAJA

MGKS MOTO-JELCZ - GKS KOBIERZYCE 
3:1, OLIMPIA - CZARNI 3:4 (RELACJA 
Z OBU TYCH POJEDYNKÓW NA 
STRONIE 35), ZACHÓD - KOLEKTYW 4:1, 
MECHANIK - POLONIA 3:2, ENERGETYK - WIWA 
1:4, ORZEŁ - POGOŃ 1:3, GKS ŻÓRAWINA - 
WIDAWA 4:1, STRZELINIANKA - PARASOL1:1. 

TABELA:

1. Moto-Jelcz Oława  22  46  42:20
2. Zachód Sobótka  22  45  44:25
3. Polonia Środa Śląska  22  42  37:23
4. Mechanik Brzezina  22  41  45:34
5. Wiwa Goszcz  22  39 54:32
6. Pogoń Oleśnica  22  39  44:30
7. Czarni J-L  22  38  46:36
8. KS Żórawina  22  37  33:25
9. Orzeł Pawłowice  22  37  42:37
10. GKS Kobierzyce  22  34  55:32
11. Parasol Wrocław  22  25  25:38
12. Olimpia Podgaj  22  21  44:58
13. Widawa Bierutów  22  21  34:58
14. Kolektyw Radwanice  22  18  30:48
15. Energetyk Siechnice  22  13  23:51
16. Strzelinianka Strzelin  22  5  12:63

* W NASTĘPNEJ KOLEJCE MOTO-JELCZ ZAGRA 
W SOBOTĘ 11 MAJA W OLEŚNICY Z POGONIĄ, 
KTÓREJ JESIENIĄ ULEGŁ W OŁAWIE 0:2. 
REWANŻOWY MECZ NA STADIONIE OSIR PRZY 
UL. BRZOZOWEJ ROZPOCZNIE SIĘ O G. 16.00. 
CZARNI J-L NATOMIAST ZAGRAJĄ W TYM 
SAMYM DNIU, ALE O GODZINĘ WCZEŚNIEJ 
- U SIEBIE, NA STADIONIE PRZY UL. 
ŚWIĘTOCHOWSKIEGO W J-L - Z ORŁEM 
PAWŁOWICE, Z KTÓRYM W RUNDZIE JESIENNEJ 
WYGRALI WE WROCŁAWIU 1:0. 

(KAT)

(POL)
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PIŁKA NOŻNA 
Klasa „O” 

- Schody zaczną się dopiero 
teraz, bo przed nami kolejno 
cztery pojedynki z zespołami 
ze ścisłej czołówki, z którymi 
rywalizujemy o czwartoligo-
wy awans - mówił tydzień 
wcześniej prezes „Moto-
-Jelcza” Paweł Nabiałczyk, 
po zwycięskim wyjazdowym 
meczu z „Parasolem” 
we Wrocławiu. Pierwszą 
przeszkodą do pokonania 
„schodowego cyklu prawdy”, 
nakreślonego przez szefa 
oławskiego klubu, była dru-
żyna z Kobierzyc, prowadzo-
na przez trenera z Oławy 
Sebastiana Sobczaka

1:0 - JAKUB SKORŁUTOWSKI 
        (W 30 MIN., Z KARNEGO) 
2:0 - JAKUB SKORŁUTOWSKI (54) 
3:0 - JANUSZ GANCARCZYK (64)
3:1 - MARCEL JAMROZOWICZ (+90)

OŁAWA
4 MAJA 2019. STADION OCKF.
 WIDZÓW OK. 150.

SĘDZIOWALI
MARIUSZ JASINA Z WROCŁAWIA - GŁÓWNY 
ARBITER, ORAZ ASYSTENCI - KRZYSZTOF ROBERT 
I MATEUSZ ŚLĄZAK (WS DZPN WROCŁAW).

MGKS „MOTO-JELCZ” 
FLORCZYK (5) - DOŁGAN (5), J.SKORUPA (5), 
WATRAL (5), MAZUR (5) - SKORŁUTOWSKI (5) 
(65 PRUSAK - 1), WALIŚ (5) (80 MAŃKOWSKI 
- 1) - DOBKOWSKI (5) (85 BEKIESZCZUK - 
NIESKLASYFIKOWANY), TELATYŃSKI (5) 
(76 KULCZYCKI - 1), J.GANCARCZYK (6) - 
NIKODEM (4) (72 GELLES - 1). 

GKS 
DĄBROWSKI - MIERZWA, MIKŁA, MAZUREK, 
M.OCIESA - ZAPAŁ, KOSTIANIUK (75 NIR) - 
JAMROZOWICZ (+90 J.OCIESA), WNĘK 
(85 KOZIOŁ), JASIŃSKI - DOMAŃSKI. 

Jesienny mecz tych zespo-
łów po „złotym golu” Krzysz-
tofa Telatyńskiego wygrali 
oławianie, ale obserwatorzy 
rywalizacji w Kobierzycach 
zgodnie przyznali, że było to 
bardzo szczęśliwe zwycię-
stwo gości, które zawdzięcza-
li w dużym stopniu kiepskiej 
czy wręcz beznadziejnej sku-
teczności rywali, Rewanżowy 
mecz w Oławie był dla zespo-
łu podopiecznych Sebastia-
na Sobczaka „pojedynkiem 
ostatniej szansy”. Przed tym 
spotkaniem kobierzyczanie 
tracili bowiem do liderują-
cych gospodarzy 9 punktów 
i ewentualna porażka w prak-
tyce oznaczała odpadnięcie 
z rywalizacji o awans. 

Od pierwszych minut so-
botniego meczu, toczonego 
w jesienno-zimowych wa-
runkach atmosferycznych (w 
deszczu i przy niskiej tem-
peraturze powietrza), goście 
grali mocno skoncentrowani 
i z dużą wolą zwycięstwa. 

Przede wszystkim zaskoczyli 
miejscowych śmiałą grą ofen-
sywną. W 9. minucie, po cen-
trze z rzutu rożnego dobrze 
znanego u nas Macieja Zapała 
(przez kilka sezonów ten 
piłkarz grał w MKS Oława), 
z bliska główkował Michał 
Ociesa, ale fantastycznym re-
fl eksem popisał się Radosław 
Florczyk, wybijając piłkę z li-
nii bramkowej za linię końco-
wą boiska. Pięć minut później 
golkiper „Moto-Jelcza” znów 
interweniował, tym razem 
broniąc silny strzał Jacka Ja-
sińskiego, oddany z boku pola 
karnego i mierzony w krótki 
róg oławskiej bramki.

Na te odważne i groźne 
akcje przyjezdnych miejsco-
wi odpowiedzieli dwoma 
raczej bezproduktywnymi 
szarpnięciami Krzysztofa 
Telatyńskiego oraz w 18. 
minucie dość niemrawym 
strzałem Janusza Gancarczy-
ka, posłanym zza linii pola 
karnego, bez większego trudu 

sparowanym przez Tomasza 
Dąbrowskiego. 

W 29. minucie z pozoru 
niegroźnej sytuacji wziął się 
gol dla oławskiej drużyny. Im-
ponujący nieustępliwością Ja-
nusz Gancarczyk niestandar-
dowo, bo plecami zatrzymał 
piłkę, wybitą przez golkipera 
GKS i ruszył w stronę bram-
ki, ale w obrębie szesnastki 
został podcięty z tyłu, przez 
goniącego go Rafała Mikłę. 
Wrocławski arbiter Mariusz 
Jasina podyktował więc rzut 
karny dla gospodarzy. Mimo 
nieudanego strzału z 11. me-
trów przed dwoma tygodnia-
mi w Strzelinie, do wykonania 
jedenastki podszedł trady-
cyjnie Jakub Skorłutowski. 
Etatowy egzekutor karnych 
w oławskim zespole tym 
razem nie zawiódł - pewnym 
uderzeniem z „wapna” wpa-
kował futbolówkę do siatki. 

- Gramy, gramy, nie spusz-
czać głów! Nadal jest „zero 

zero”! - krzyczał po straco-
nym golu do swoich pod-
opiecznych trener Sobczak. 
Piłkarze z Kobierzyc wzięli 
sobie do serca te słowa swoje-
go szkoleniowca i zaatakowa-
li z jeszcze większym zacię-
ciem. W końcówce pierwszej 
połowy trzymali gospodarzy 
na ich połowie, niczym w ho-
kejowym zamku. Między 40. 
a 45. minutą egzekwowali ko-
lejno aż sześć rzutów rożnych. 
Po jednym z nich wybita 
przez oławskich obrońców 
piłka przeleciała na drugą 
stronę boiska i wyszła poza 
linię boczną. Po wznowieniu 
gry wyrzutem z autu, na pole 
karne „MJO” zacentrował 
Michał Ociesa, a główkujący 
z bliska Maksym Kostia-
niuk trafi ł w słupek oławskiej 
bramki. Po kolejnym korne-
rze, tym razem nieco inaczej 
wykonanym, uderzył atomo-
wo zza pola karnego Jacek 
Jasiński, ale tuż obok słupka 
bramki gospodarzy. 

Po przerwie goście zmie-
nili taktykę. Zagrali niżej 
w defensywie i czyhali na 
kontry. Ten inny sposób gry 
- podobnie jak stosowany 
w pierwszej połowie - też nie 
przyniósł im spodziewanego 
efektu. W przeciwieństwie 
bowiem do wielu innych spo-
tkań, rozgrywanych u siebie 
w tym sezonie, oławianie 
grali mniej widowiskowo dla 
oka, ale za to byli zabójczo 
skuteczni. W 59. minucie 
sfaulował Karola Nikodema 
przed polem karnym obrońca 
GKS i arbiter podyktował 
rzut wolny dla „MJO”. Z 25 
metrów uderzył atomowo po 
ziemi Jakub Skorłutowski 
i klasycznym „szczurem” 
zdobył swojego drugiego gola 
w tym spotkaniu, jednocze-
śnie podwyższając prowadze-
nie gospodarzy na 2:0. 

Gdy najskuteczniejszy 
dotąd strzelec „Moto-Jel-
cza” opuszczał boisko, go-
ście zbyt długo odprowadzali 
wzrokiem swojego „kata” do 
ławki rezerwowych, bo nie 
zauważyli szybkiego wzno-
wienia gry przez oławian, 
a konkretnie przez Janusza 
Gancarczyka, który bezkarnie 
dobiegł z piłką do 25. metra 
i huknął atomowo po dłu-
gim słupku, a lecąca z dużą 
prędkością futbolówka po 
chwili zatrzepotała w siatce. 
Zacięcie grający „Sesu” kilka 
minut później miał szansę 
na zdobycie kolejnego gola, 
ale po indywidualnej szarży 
trafi ł z ostrego kąta w słupek 
bramki przyjezdnych.

Mimo niekorzystnego wy-
niku, goście walczyli ambit-
nie do końca, przynajmniej 
o honorowe trafi enie, co udało 
się im dopiero w doliczonym 
czasie gry. Po podaniu Zapała 
z rzutu rożnego nieobstawio-
ny przed polem karnym Mar-
cel Jamrozowicz przymierzył 
dokładnie po długim słupku 
i efektownym uderzeniem po-
konał Radosława Florczyka. 

- No cóż, w futbolu nie 
przydziela się punktów za 
wrażenia artystyczne, tylko 
za większą liczbę zdobytych 
goli, a tych uzyskaliśmy mniej, 
chociaż jeszcze przy bezbram-
kowym wyniku mieliśmy kilka 
„setek”. Podobnie jak kilku 
późniejszych, nie potrafi liśmy 
ich jednak wykorzystać, dlate-
go wyjeżdżamy z Oławy bez 
punktów, na które z przebiegu 
gry na pewno zasłużyliśmy 
- tak trener GKS Sebastian 
Sobczak skomentował po-
stawę swoich podopiecznych 
w tym ciekawym i stojącym 
na dobrym poziomie meczu.

KRZYSZTOF A. TRYBULSKI 
kat@gazeta.olawa.pl

MGKS „Moto-Jelcz” Oława - GKS Kobierzyce 3:1

PIERWSZY „mecz prawdy” ZALICZONY NA PLUS

Jakub Skorłutowski (na pierwszym planie, przy piłce) zdobył dwa ważne gole dla oławskiej drużyny 
w rywalizacji z zespołem z Kobierzyc, w którym wyróżniali się dobrze znani w Oławie Sławomir Domański 
(na fot. z prawej) oraz Maciej Zapał (na drugim planie, z lewej)
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PIŁKA NOŻNA 
Klasa „O” 

To był zacięty i emocjonujący 
pojedynek, zakończony jed-
nobramkową wygraną gości. 
Sytuacja na boisku zmienia-
ła się jak w kalejdoskopie, 
a bohaterem „Czarnych” 
był Patryk Szczebelski, 
zdobywca trzech goli

0:1 - PATRYK SZCZEBELSKI (W 7 MIN.)
1:1, 2:1 - DANIEL KOŻUCHOWSKI (10 I 18)
2:2 - PATRYK SZCZEBELSKI (41)
3:2 - RADOSŁAW GRZYWNIAK (45)
3:3 - PATRYK SZCZEBELSKI (65)
3:4 - PIOTR KUCHARCZYK 
        (70, Z KARNEGO) 

PODGAJ
4 MAJA 2019. BOISKO GMINNE. 
WIDZÓW OK. 120.

SĘDZIOWALI
MARCIN DOMAGAŁA Z WROCŁAWIA JAKO 
GŁÓWNY ORAZ ASYSTENCI - JAKUB KWINTO 
I  KONRAD BROŻYNA (WS DZPN WROCŁAW).

ŻÓŁTE KARTKI
DANIEL KOŻUCHOWSKI (W 21 MIN.), ŁUKASZ 
GĄSIOR (30), BARTOSZ URSYN-SZANTYR (37), 
ŁUKASZ WÓJCIKIEWICZ (42), ADRIAN OKOŃ (78), 

RADOSŁAW GRZYWNIAK (82), ARTUR SOKAL (88) 
I PIOTR KUCHARCZYK (90) - WSZYSCY ZA FAULE. 

LKS „OLIMPIA”
WAŚ - GĄSIOR, WÓJCIKIEWICZ, TATARA, 
M. BĄK (46 ANTKOWIAK) - WÓJCIK, FURMAN, 
D.BĄK, GRALEC (70 MIAZEK) - GRZYWNIAK, 
KOŻUCHOWSKI. 

MKS „CZARNI” J-L
LIPIEC (4) - MINIACH (3), BARTOSIEWICZ 
(4), FIŁON (4), DUMAŃSKI (4) - SOKAL (5), 
URSYN-SZANTYR (4), ZGODA (3) (60 ROLKA - 2), 
OKOŃ (4) - SZCZEBELSKI (6) (90 MUSIAŁ - 
NIESKLASYFIKOWANY).

Gra toczyła się w bardzo 
trudnych warunkach atmos-
ferycznych - przy zimnym 
i porywistym wietrze oraz 
w ulewnym deszczu. Jelcza-
nie byli osłabieni brakiem 
swojego najlepszego strzelca 
- Radosława Florka, który 
jest kontuzjowany. Na pozy-
cji wysuniętego napastnika 
zastąpił go Patryk Szczebelski 

i jak się okazało - ze świetnym 
skutkiem.

Już po kilkunastu sekun-
dach gry miejscowi mogli 
zdobyć prowadzenie. Piotr 
Kucharczyk podał do Marka 
Bartosiewicza, ten poślizgnął 
się na grząskiej murawie, 
futbolówkę przejął Radosław 
Grzywniak i wpadł na pole 
karne. Tam został podcięty 
przez próbującego naprawić 
swój błąd stopera jelczan, ale 
arbiter nie zauważył tego faulu 
zawodnika gości. „Czarni” 
odpowiedzieli w 8. minucie 
- Szczebelski wystartował do 
prostopadłego podania, minął 
zwodem bramkarza i strzelił 
celnie do siatki. 

Radość gości nie trwała 
długo. Dwie minuty później 
wyrównał Daniel Kożuchow-
ski, wykorzystując dośrod-
kowanie z prawego skrzydła. 

W 18. minucie ten zawodnik 
ponownie wpisał się na listę 
strzelców, uderzeniem z bli-
skiej odległości, więc było 2:1 
dla „Olimpii”. 

Strata dwóch bramek pobu-
dziła przyjezdnych do lepszej 
gry. W 41. minucie znów bły-
snął Szczebelski. Szybki na-
pastnik „Czarnych” kapitalnie 
przymierzył zza szesnastki, 
wyrównując na 2:2.

Tuż przed przerwą goście 
stracili „gola do szatni”. Naj-
sprytniejszy w zamieszaniu 
podbramkowym Radosław 
Grzywniak skierował piłkę 
do siatki, obok bezradnego 
Adriana Lipca.

Po zmianie stron nadal 
trwała zacięta walka. W 65. 
minucie przedarł się prawym 
skrzydłem Artur Sokal, za-
centrował do Szczebelskiego, 
który pokonał Dawida Woź-

niaka, kompletując hat-tricka. 
Pięć minut później został sfau-
lowany Sokal na polu karnym 
miejscowych, a sędzia Marcin 
Domagała wskazał na biały 

punkt. To wywołało sporo 
kontrowersji, jednak arbiter 
podtrzymał swoją decyzję. 
Jedenastkę wykorzystał Ku-
charczyk, więc przyjezdni 
prowadzili 4:3. Ten wynik już 
się nie zmienił, mimo okazji 
z obu stron i dlatego „Czar-
ni” mogli świętować ciężko 
wywalczone zwycięstwo za 
trzy punkty, z wymagającym 
rywalem.

TOMASZ NEUMANN 

sport@gazeta.olawa.pl

LKS „Olimpia” Podgaj - MKS „Czarni” Jelcz-Laskowice 3:4

Deszczowe zwycięstwo

Patryk Szczebelski (na fot. z prawej, w białej koszulce) poprowadził 
„Czarnych” do zwycięstwa w Podgaju
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Zadzwoń: 81 300 37 27
Od poniedziałku do niedzieli: 8:00 – 20:00
(Zwykłe połączenie lokalne bez dodatkowych opłat)

WIELKA WIOSENNA PROMOCJA DLA 
PIERWSZYCH 150 OSÓB!
Bioaktywną formułą  prof. Jamesona otrzymasz tylko w sprzedaży  
telefonicznej Fabryki Zdrowia. Nie jest dostępny w sklepach  
i aptekach. Zamawianie jest łatwe i bezpieczne, ponieważ wcześniej nie trzeba nic 
płacić – dopiero po otrzymaniu przesyłki od kuriera.
Dodatkowo pierwszym 150 osobom, które zadzwonią  
do 16 maja 2019 r.,  przysługuje  specjalna zniżka 70%  
Otrzymasz wówczas preparat na odchudzanie zamiast 317 zł tylko za 97 zł!

PRZESYŁKA 

GRATIS!

Innowacyjna metoda stworzona przez 
dietetyków z Manchesteru pomogła 
schudnąć już tysiącom ludzi na całym 

świecie. Jednak to Polacy, państwo Anna 
i  Paweł J. z  Konina, zostali rekordzista-
mi i  schudli odpowiednio 21kg i  17kg 
w  1 miesiąc. Swój spektakularny sukces 
zawdzięczają bioaktywnej formule spa-
lającej tłuszcz, bez konieczności liczenia 
kalorii i męczących ćwiczeń na siłowni. 
Nawet tak gigantyczna utrata wagi nie 
spowodowała żadnych skutków ubocz-
nych. Od ponad 5 miesięcy nie przyty-
li nawet grama i  są szczęśliwi jak nigdy 
wcześniej. Pani Anna wspomina: ,,Mia-
łam wrażenie, że tłuszcz znikał ze mnie jak 
za dotknięciem czarodziejskiej różdżki”.

Jak to możliwe, że 
w tak krótkim czasie 
schudli odpowiednio 
21 i 17kg?
Pani Anna opowiada, jak to wszystko się 
zaczęło: „Zawsze lubiliśmy z mężem dobrze 
zjeść. Od wczesnej młodości byłam otyła, ale 
podczas  naszego ślubu ważyłam blisko 150 
kg! Narodziny dziecka i  masa przybywają-
cych obowiązków sprawiły, że nadal tyliśmy 
w zastraszająco szybkim tempie. Ja w ciągu 
zaledwie roku przytyłam do 172 kg, mąż – 
do 114 kg. Mówiąc brutalnie, oboje staliśmy 
się obrzydliwie otyli. Ale najgorsze było to, 
jak otrzymaliśmy wyniki badań. Okazało 
się, że Pawłowi grozi cukrzyca, a  ja mam 
stan przed-miażdżycowy lewej nogi. Wtedy 
zrozumieliśmy, że otyłość w  końcu wpro-
wadzi nas do grobu. Na szczęście pomogła 
nam siostra Pawła, która mieszka w Anglii 
od kilku lat. Zapoznała nas z nieznaną do-
tąd w Polsce bioaktywną formułą spalają-
cą tłuszcz profesora Jamesona.”

Bioaktywna formuła  
prof. Jamesona  
przełomem  
w walce z otyłością
Dzięki tej metodzie ja już 
w pierwszym miesiącu schu-
dłam 21 kg, a mąż niespeł-
na siedemnaście. Minęło 
zaledwie pół roku, kiedy 
moja waga wskazywała – 86 kg, 
a mąż wrócił do swojej normal-
nej wagi z liceum – wspomina 
podekscytowana pani Anna. 
Ale najważniejszy sprawdzian 
przyszedł wraz z wynikami 
badań. Zeszło z nas całe powie-
trze. Odetchnęliśmy z ulgą, cukier 
i cholesterol wróciły do normy. 
Ale to nie wszystko, lekarz zachwy-
cał się, bo tak świetnych wyników 
nie widział u nas nigdy! I pomyśleć, 

że to wszystko dzięki tej bioaktywnej 
formule spalającej tłuszcz, która 
możliwe, że uratowała nasze życie, 
i z pewnością odmieniła je na zawsze...

Autorska formuła profesora  
Timothy Jamesona działa zupełnie 
inaczej niż inne metody odchudzania. 
Spalanie tłuszczu odbywa się non stop 
na poziomie komórkowym. Wystar-
czy, że każdego dnia przed śniadaniem 
i  przed obiadem dostarczysz organi-
zmowi odpowiednią dawkę wysoce skon-
centrowanych bioaktywnych substancji, za-
mkniętych w jednej małej tabletce wielkości 
główki od szpilki. Nie musisz ćwiczyć, wyle-
wając hektolitry potu i niejednokrotnie od-
nosząc groźne kontuzje ani się głodzić. Dzię-
ki niej nieustannie spalasz kalorie, ponieważ 
dzięki bioaktywnej stymulacji metabolizmu 
spoczynkowego ten w  końcu pracuje na 
maksymalnych obrotach, jak u  człowieka, 
który właśnie przebiegł maraton, chociaż 
w rzeczywistości siedzi za biurkiem patrząc 
w ekran monitora.

W czym tkwi siła  
tej metody? 
 PO PIERWSZE:  Bioaktywna formuła 
makro-molekularnych cząsteczek bły-
skawicznie oczyszcza organizm z  nad-
miaru wody i złogów zbędnych toksyn. 
 PO DRUGIE:  Specjalna bioaktyw-
na formuła w sposób naturalny hamuje 
napady nagłego głodu (także nocnego 
podjadania czy apetytu na słodkie), po-
woduje, że uczucie sytości pojawia się 
podczas posiłku wcześniej (blokuje 
głód!). Naprawiony zostaje proces 
metabolizmu węglowodanów, które 
nie są już odkładane w postaci zbędnej 
tkanki tłuszczowej, tylko zamieniane 
na bieżąco w czystą energię.
 PO TRZECIE:   Formuła profesora Ja-
mesona po prostu wypłukuje zbędne ko-
mórki tłuszczowe i  przestawia organizm 
w  intensywny tryb spalania tłuszczu po-
bierając mnóstwo energii prosto z  tkanki. 
Uwalniane są tzw. twarde złogi tłuszczowe, 
których najciężej się pozbyć (np. popu-
larne boczki, otyłość brzuszna).
 PO CZWARTE:  Metabolizm spo-
czynkowy zostaje pobudzony, a  orga-
nizm wykształca mechanizm spalania 
kalorii na bieżąco. W  skutek czego 
proces spalania tłuszczu odbywa się 
już podczas samego spożywania 
posiłku i  przebiega 3-krotnie szyb-
ciej niż w  przypadku innych metod 
odchudzania. W  dodatku jest całko-
wicie bezpieczny. Odblokowany na  
poziomie komórkowym metabo-
lizm, utrzymuje swój wysoki poziom  

nawet po zakończeniu kuracji. A Ty 
zamieniasz się w prawdziwego termi-
natora do spalania tłuszczu!

Technologia ich produkcji nie jest... 
tania. Ale dzięki specjalnemu dofi-
nansowaniu uczestnictwa w  Fabry-
ce Zdrowia  ograniczona liczba osób 
może skorzystać z  niego aż o  70% ta-
niej. Ilość opakowań jest ograniczona  
decyduje kolejność zgłoszeń.

Rewolucyjna metoda spalania  
tłuszczu już w Polsce!
Dostępna już na polskim rynku odchudzająca  
„kuracja” dla niecierpliwych błyskawicznie 
wysysa średnio od 15 do 21 kg tłuszczu…  
W Polsce pierwsi przekonali się o tym  
państwo Anna i Paweł Juszczakowie z Konina, 
którzy odmienili swoje życie.

Rewolucyjna metoda spalania 

Polska para schudła już  
ponad 100 kg i

Pani Krystyna z Lublina  
też schudła dzięki tej metodzie

Nigdy nie pracowałam zawodowo. Całe 
życie wychowywałam dzieci i prowadziłam 
dom. Po trzech ciążach już miałam lekką 
nadwagę, a później jakoś samo to poszło. 
Nie miałam czasu o siebie dbać, cały mój 
czas zajmowała rodzina. Z dnia na dzień 
czułam się coraz cięższa i bardziej ocięża-
ła. Nawet nie wiem, kiedy aż tak się rozty-
łam! Męczyłam się podczas najprostszych 
codziennych czynności. Lekarz powiedział 
mi, że jak tak dalej pójdzie, dorobię się 
miażdżycy albo innych poważnych chorób. 
Postanowiłam z tym skończyć! Dzięki temu 
preparatowi schudłam 25 kg w 5 tygodni! 
Czuje się zdrowa, sprawna i wreszcie też 
atrakcyjna jako 
kobieta!

Krystyna 
52l, Lublinotyłością

moja waga wskazywała – 86 kg, 
-

-
cukier 

i cholesterol wróciły do normy. 
Ale to nie wszystko, lekarz zachwy-
cał się, bo tak świetnych wyników 
nie widział u nas nigdy! I pomyśleć, 

proces 
już podczas samego spożywania 
posiłku i  przebiega 3-krotnie szyb
ciej niż w  przypadku innych metod 
odchudzania. W  dodatku jest całko
wicie bezpieczny.
poziomie komórkowym metabo
lizm, utrzymuje swój wysoki poziom 

Czuje się zdrowa, sprawna i
atrakcyjna jako 

Krystyna 
Lublin

PO

54 kg
KURACJI

PRZED

79 kg
KURACJĄ

Anna i Paweł J. 

schudli odpowiednio 

21 i 17 kg w 1 miesiąc

odzyskała radość z życia... 

Miałem nie tylko problem z nadwagą, ale 
też z wysokim cukrem i złym cholesterolem 
„LDL”. Dzięki pastylkom prof. Jamesona 
zupełnie straciłem ochotę na podjadanie. 
Jadłem tylko wtedy, kiedy mój organizm 
naprawdę potrzebował „paliwa”. Po kuracji 
schudłem 16 kilo. Teraz czuję się młodziej i 
zdrowiej, udało mi się też pozbyć nadmier-
nego cukru z krwi i zbić poziom cholesterolu 
o 71 pkt. 
Janusz Walas (l.67) 
Gniezno 

Koniec z wysokim cukrem  
i podwyższonym cholesterolem

nawet po zakończeniu kuracji. A Ty 

Janusz Walas (l.67) 
woduje, że uczucie sytości pojawia się 

nie są już odkładane w postaci zbędnej 
tkanki tłuszczowej, tylko zamieniane 

-
-

mórki tłuszczowe i  przestawia organizm 
-

bierając mnóstwo energii prosto z  tkanki. 
Uwalniane są tzw. twarde złogi tłuszczowe, 

Gniezno

PRZED

84 kg
KURACJĄ

PO

68 kg
KURACJI
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